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6Ł0S POMORSKI
Prea>nuttsk*t» m ie .r e < w  Przy odtior<.e «  ekspedycji 2,50 zt, w Łgenturach 
mieiscowych miesięcznie 2,55 zł, przez pocztę orzy zamówieniu przez ekspedycję 
naszli 2,76 zł, wprost na poczcie lub u listowego miesięcznie 2,86 zł. kwartalnie 
8,58 zi. dla Woinegc. MUsta Gdaóska 2,76 złotych! — pod opaskę w ^oisce 
4,20 zł, do Gdańska 4,45 złółychl ćio Francji 15 fr. (z wysyłką co drugi dzień 
13 franków, do Anglii 5 shjfr. do Stanów Zjednoczonych 30 centów W razie 
nieprzewidzianych wypadków, iak strajki przeszkody techniczne >td prenumera­
torzy nie maią orawa żącinia niedostarczonych numerów lub zwroiu prenumeraty

O jfleazettia % P e łsk ii Wiersz wysokości milimetra w dziali ogłoszeniowym 
na stronie 8- łamowei 12 gr, w ogłoszeniach drobnych każde słowe 10 gr pierwsze 
słowo tłustym drukiem 2C gr, w dziale reklamowym na stronie I. 4 łamowei ptzeo 
tekstem 90 gr, wśróo tekstu 50 gr, za tekstem 40 g . Ola Wolnego Miasta 
Gdańska wiersz m/m 8-łam w dziale ogłoszeniowym O.i ' groszy, wiers2 m/m 
4-tamowy przed tekstem J.9C groszy, wśród tekstu N5C gioszy za 'eKstem 
0A0 groszy, dla Niemiec dochodzi 50°/o nadwyżki, dla reszty zagranicy 100J/„ 
nadw. Za tłumaczenia 20S, nadwyżki RacL*fcAi są  aatych m m n t p la ta e  fld- 
ministraoa nieorze.muie odpowiedzialności, za terminowe umieszczenie ogłoszeń

f l t o a k c  a  i A d m i n i s  t r a ć  j a  
w  G ru d ziąd za , ulica Groblowa 27/29 

Telefon nr. 50, 51.
G r u  dlzi \dz -  B y  i  3 o s t c ? , niedziela 5 grudnia 1925,

R o d o w e j  a  i A r t m i a i s t r a e j g  
ar B yd got z e zy , ulica Gdańska 4

Telefon 433.

W  dzisiejszym m e r z e  J l a s u "
NA DALEKIM I NA BLISKIM WSCHODZIE

(wstępny polit.).

POŁAW IACZE TAJEMNIC MORSKICH.
Z U N M e RSY TETU LUDOWEGO W  GRU­

DZIĄDZU.
! TRUCICIELE LUDZKOŚCI PRZED SADEM. 
GRUDZIĄDZKI PROCES O ZNIEWAGĘ; 

'„CZŁOW IEK, KTÓRY W SZ\STKO  WIE- 
■ ' DZIAŁ** (felieton).
Z  ŻYCIA ŻEŃSKIEGO GNIAZDA „SOKOŁA’*

W  GRUDZIĄDZU.
Z CHOJNICKIEGO SEJMIKU PO W .A TO W  
EPII iEM jA ZAMACHÓW, NA SW E ŻYCIE. 
M ARTW E OCZY (powieść).

Groźba sirajku górników polskich
Warszawa, 3. 12. (AW). Rada zjazdu 

przeiitysktwców. zagłębia dąbrowskiego, 
zawiadomiła związek górników, iz uwa­
ża yodwyżke płac za grudzień za nieaktu­
alną. W  związku z tem delegaci wszyst­
kich związków górniczych zag ębia dą­
browskiego, krakowskiego G. Śląskiego 
i Chrzanowskiego zagrozili, iż odbędą 8 
grudnia konferencję, co do sprawy trakto­
wania górników. O ile ao tego dnia prze­
my 'ow cy nie dadzą odpowiedzi, ma być 
Proklamowany powszechny strajk robo­
tników górników.

Drożyzna w kta o wzrasta.
W arszawa, 3. 12. (PAT). Komisja do 

badania /mian kosztów utrzymania na po 
siedzeniu w dn. 2 grudnia 1926 r. ustaliła, 
iż koszty utrzymania w Warszawie w o- 
kr°sie od 16 do 30 listopada w porówna­
niu i okresem od 16 do 31 października 
1926 r. wzrosły o 2.59 proc. Wzrost ko­
sztów żywności wynosi 5.56 proc.

W Poznaniu wzrost kosztów utrzy­
mania wynosi 4.93 proc., w  Łodz! 2.05 
procent.

Kraków, 3. 12. (PAT). Miejscowa ko­
misja do badania cen artykułów pierwszej 
potrzeby stwierdziła, że koszty utrzyma­
n a  niziny pracowniczej wzrosły u li- 
r  opadzie br. w porównaniu z październi­
kiem o 3.44 proc.

."o se t W itos w  w a lc e  o dobre im ię.
Proces adwokata Matkowskiego, — W y­

znaczenie nowej rozprawy. 
t Lwów, 3. 12. (PaT). „Gazeta Poran­

ni donosi, że w  sprawie pos. Witosa 
Przeciwko adwokatowi lwowskiemu An­
drzejowi Siatkowskiemu o obrazę czci 
Pfźeź zarzut Matkowskiego, jakoby pos.

1 cos nadużywał swego mandatu posel­
skiego dla celów osobistych, Sud skazał 
Matkowskiego na grzywnę. W ooec od­
wołania się skazanego senat odwoławczy 
sądu w Brzeżanach zniósł ten wyrok i za 
rządził przeprowadzenie nowej sprawy. 
Na rozprawę tę będą powołane wybitne 
osobistości ze sfer rządowych i stron­
nictw politycznych.

Śmierć pod kolami pociągu.
Warszawa, 3. 12. (Tel. wl.) W  piątek 

popołudniu 3 bm. wydarzył się śmiertelny 
Wypadek na stacji kolejowej Łowicz. Gdy 
pociąg warszawski idący do Torunia wy- 

-stacji Łowicz, pasażer, nijaki 
, P reszko. jadący podobno do Wło­

daw i usiłował y skoczyć w biegu do 
wagonu. Skacząc poślizgnął się i wpadł 
pod k .a, które przejechały go, druzgo- 
ci c kręgosłup. Śmierć nąstąpiła natych­
miast •

8761

Naród yy libidzie hojownilfom walk 
o Niepodległość.

O dtteniięcie p o m n ik a  p o leg ły ch ,. -  ■ Ł  k .ju« z p o b c ja w isk  o a łs g n
światu.

Warszawa, 3. 12. (PAT). Dziś o godz, Pomnik etanów kapliczkę, wzorowaną na
przydrożnych ’ kapliczkach wiejskich.

Wewnątrz w oszklonej srebrnej szka­
tułce znajdują się dwie ampułki z gastka- 
mi ziemi pobojowisk polskich oraz pobo­
jowiska pod Verdun, gdzie padło również 
wielu Polaków."'W' uroczystości powyż­
szej brali udziął delegat śląskiego urzędu 
wojewódzkiego p. Konieczny jednocze­
śnie delegat . chorągwi śląskiej związku 
Hallerczyków oraz przedstawiciel zwią­
zku powstańców górnośląskich Lorc. Zło­
żyli oni ziemię z pobojowisk nad Odrą 
i Olzą.

10 rano odbyła się 'w  katedrze , św. Jana 
uroczystość odsłonięcia .i poświęcenia po­
mnika poległych w wojnie 1914— 1920 r. 
O. godz. 10.15 przybył do katedry p. Pre­
zydent Rzplitej ze świta. W  prezbiterium 
zgromadzili się marszałkowie Sejmu i Se­
natu, przedstawiciele rządu, wojskowości, 
miasta itd. Nabożeństwo żałobne.ku czci 
poległych odprawił ks. kardynał Rakow­
ski, poczem nastąpiłc odsłonięcie pomni­
ka i jego poświęcenie. Kazanie okolicz­
nościowe wygłosił ks. prałat Szlagowski.

Tsnfat kinfsrsncM Briaieda z  Cbamirerlainem.
Oobra Francis w ctssuaskia oSo fiiemiee. —  S jj ■aa «]r

ebiń&kie.
Paryż, 3 12. PAT. Briand oświadczył 

dziennikarzom, że jego ostatnia rozmowa 
z Chamberlainem pozwoliła stwierdzić iden­
tyczność poglądów obu ministrów ua cało 
hs*att prol lemów zagranicznych oba rzą­
dów. M. i. ministrowie postanowili że roz­
brojenie Niemiec winno bjć przeprowadzone 
na zasadzie uchwał Konferencji Amba 
aadorów,

Briand nie kwestionuje prawa ministrów 
Rzesz/ do dyskusji nad sprawą interpre­
tacji traktatu ale z drugiej strony powinniby 
oni nie zapominać o tern, że Francja jeszcze

przed wejśc.em w życie traktatów locarneń- 
skich złożyła dowody swej dobrej woli 
względem Niemiec przez zredukowanie 
wojsk okupacyjnych oraz, ogłoszenia am­
nezji w stosunku do wielkiej liciby oska­
rżonych Niemnów.

Pozatem ministerowie omawiali rów­
nież sprawy chińskie, przyczem postanowili 
działać z wielką rozwagą. Konieczności 
odbycia konferencji ministrów spraw zagr 
czterech mocarstw Angli, Francji, Niemiec 
i Włoch nie poruszano.

I

Dacyćuiace znaczenie nerad Cziczerina z  rządem niemieckim.
• ~   ~ Organ wielkich agrarjuszy jest zdania,

że pobyt Cziczerina w ostatniej chwili 
w Berlinie nie należy uważać za przypad­
kowy tak samo, jat nie była przypadkową

Berlin, ’3. 12. (PAT) „Deutscłn Ta- 
gesztg“ , omawiając w artykule wstępnym 
i.onst lacię międzynarodową tuż przed 
sesja Rady Ligi w Genewie, dochodzi do 
wniosku, że ną tle ostatniej konferencji 
w Partżu powstało lego rodzin  ugrupo­
w a n ie  mocarstw, iż  Ftancja i Polską sta­
nowią przeciwwagę Niemiec, podczas gdy 
Angija trwa nadal w roli pośrednika j 
rozjemcy,

wycieczka do Europy sowieckiego Komisa­
rza spraw zagr. taż przed Locarnem „Deut­
sche Tagesztg“ , wyraża przypuszczenie, że 
obecne nan dt Cziczerina w Berlinie ruo 
gą mieć do pewnego stopnia nawet zna­
czenie deoydujące

Wielka narada polityczna
‘j b l e r e n n  m ę ż ó w  s t a n o .

Berlin, 3. 12. (PAT). Prasą tutejsza 
notuje SKTzętnie fakt, że min. Zaleski 
wziął udział w  śniadaniu wydanem przez 
Chamb‘.rlaina w paryskiej ambasadzie 
angielskiej. Następnie prasa podkreśla, że 
jutro udadzą się de Genewy przedstawi­
ciele czterech sojuszniczych państw, mir 
nowlcie Briand Chamberlain, Vandei- 
velde i Zaleski tym samym pociągiem.

„Boi sen Ztg. am Mittag“ nazywa ro- 
Kowania i śniadania paryskie wielką radą 
sojuszniczą i donosi, że wobec przewidzia 
nego dojścia w najbliższem czasie do kom 
promisu miedzy mocarstwami zachód nie­
mi a Niemcami w sprawie rozbrojenia 
Pzeszrs konferencja przedstawicieli czte­
rech wielkich mocarstw nie odbędzie Się.

Konferencja wielkich mocarstw i Niemiec.
Berlin, 3. 12. (PAT). Biuro' Wolffa do­

nosi na po ustawie informacji z kół półu- 
rzędowycn, że dojście do skutku planową 
nej w  związku z sesją Rady Ligi Naro­
dów Konferencji przedstawicieli czterech 
mocarstw zależeć będzie od przebiegu 
obrad genewskich. Wymienione koła za­
pewniają, że inicjatywa zwotania tej kon­
ferencji nie wyszła ze strony Niemiec 
oraz że dotąd nie powzięto jeszczi w  tej 
sprawie zaonycn ważniejszych rostano. 
wieó.

K rw rw e  porachunki w Niem czech.
Herltn, 3. 12 (PAT). Dziś po południu 

osobnik niewiadomego nazwiska dokonał 
zamachu rewolwerowego na jadącego ko­
lejką miejską majora Reichswehry. Przed 
stacją Chariottenburg wpadł on do prze­
działu, w  którym oprócz majora nie było 
innych pasażerów i dał do niego strzał. 
W  czasie walki jaka się następnie wywią­
zała, udało się majorowi pociągnąć za lin­
kę bezpieczeństwa, wskutek czego po­
ciąg zatrzymano i sprawcę napadu ulęto. 
Do tej pory nie chce on zdradzić swego 
nazwisKa.

„Możia kłamstwem świat objecbać,
ale nie można F«wrauć“ .

Londyr, 3. 12. (AW). W  odpowiedź 
na zamieszczone niedawno w  „Timesie** 
2 artykuły omawiające w duchu dla Pol­
ski przychylnym kwestję Wilna, litewski 
poseł w Londynie Calwanauskas prostuje 
w  „Timesie** „rzekomo niezgodne z rze­
czywistością oświetlenie sprawy tranzytu 
na. Niemnie**. Powołując się na art 3 a- 
neksji konwencji kłajpeazkiej z maja 1924 
'■oku twierdzi Gaiwanauskau. iż Niemen o - 
twartym jest dla tranzytu handlowego dla 
wszystkich państw, łącznie z Polską.

Nie jest wir,a Litwy, iż Polacy zanie­
chali pozyska^ korzystanie z ułatwień 
tranzyrowycn; woleli zostawić surowe 
drzewo w lasach ze szkodą Wilna i jego 
okolicy. Sprostowanie litewskie kończy 
się przysłowiem, że: „Można przyprowa­
dzić konie ao wody, lecz nie można ich 
zmusić do picia**. Zresztą ze spławu drze 
wa port kłajpedzKi pod rządem litewskim 
wykazał wspaniały rozwój.

Projekt budowy gmachu Ligi N a ro d ó w .
Genewa, 3. 12. (PAT). W  dniu dzisiej­

szym zebrało się w  Genewie Jury archi­
tektów, którego zadaniem jest opracowa­
nie programu i regulaminu międzynaro­
dowego Kongresu na projekt budowy gma 
chu obrad zgromadzenia Ligi Narodów.
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Na Dalekim
i n a  BI skim  W seh n dF e .

Sytuacja w Chinach zmienił? się grun­
townie wskutek zwycięstw czerwonej 
arrnji j.kantorskiej. W ódz jej Czang Kaj 
SaśL "Czy ;się z możliwością za»ęcia ęa- 
iych Chin, .na razie może z wyjątkiem 
Mandżurii , i ogłasza światu swój pro­
gram na wypadek, gdyby ten fast mia! 
nastąpić.

Czerwony wódz jest bezwzględny i 
brutalnie szczery w  swoich wynurzę, 
niach. Po zjednoczeniu Chin pod swoją 
władzą zapowiada zwołanie Zgromadze­
nia Narodowego i każe mocaistwom przy 
gotować się na to, że będą zmuszone zre­
zygnować z wszystkich przywilejów i 
opuścić swoje enklawy i punkty oparcia 
w Chinach.

Energiczny ten ton jednak nie w yw o­
łuje większych protestów, gdyż zwycięz­
ca, nawet brutalny, zawsze znajduje przy­
jaciół.

I oto jesteśmy świadkami, że mocarst­
wa na wyścigi ubiegają się o względy 
zwycięskiego rządu kantorskiego. Stany 
Zjednoczone już od dłuższego czasu życz­
liwą polityka w stosunku do CLiu i rezy­
gnacją z przywilejów usilowaiy zdobyć 
sobie ich życzliwość kosztom innych Kon­
kurentów. Japonja, która dotąd popiekła 
władcę Mandżurji, białego Czang-Tso- 
Lina, obecnie cicho i zręcznie zbliża się 
do Czang Kaj Szeka Anglja znajduje się 
w naj trudnie jszem położeniu, gdyż prze­
ciwko niej właśnie zwrócony byt zorgani­
zowany przez Kantończyków bojkot Hong 
Kongu i ona to popierała biaiego mars sal­
ka Wu-Pej-Fn i wszystkich przeciwników 
czerwonego Kuc Ming 1 angu.

Obecnie przechodzi na stronę zwycięz­
cy  —  kto wie, ozy nie za późno, i zapo­
wiada oficjalne uznanie rządu kantońskie­
go. Anglja znajduje się w  Chinach w bar­
dzo trudnem położeniu i pomoc Japonii 
bardzoby się jej na tym terenie pizydała. 
Lecz mimo prób nowego zbliżenia między 
Japonją i Anglją, kwestja budowy bazy 
dla wojennej floty angielskiej w  Singapore 
staje między terni państwami.

Budowę tej bazy, zaniechana za rządu 
Mac Donalda, a wznowioną przez gabinet 
Baldwina, uważa Japonja za zwróconą 
przeciw sonie i dokonywana w porozu­
mieniu ze Stanami Ziediioczoueini, głów­
nym antagonistą państwa wschodzącego 
słońca. Tak więc na Dalekim Wschodzie 
jesteśmy świadkami nowego, Jeszcze nie- 
ukończonejrc przegrupowywania sił i no­
wego układu stosunków.

Solidarność azjatycka, manifestowana 
teoretycznie w Nagasaki, nie jest Pustem 
słowem. Ekspanzywna polityka japońska 
z Dalekiego Wschodu przerzuca się na 
Wschód Bliski, nawiązuje stosunki ekono­
miczne i polityczne z Turcją, bada teren, 
rozszerza olbrzymio zakres swojego dzia­
łania.

A tymczasem sytuacja polityczna w 
Turcji, na którą zdawały gromauzić sję 
chmary, poczyna się wyjaśniać. W  Berli­
nie mają się zjechać przedstawiciele Tur­
cji, Persji i Afganistanu. Reprezentant 
Chin baw'1 niedawno w Konstantynopolu 
i rozwinął tam żywą działalność; o świe­

że nawiązanym kontakcie między Turcją i 
Japonja mówiliśmy wyżej.

Z powodu pogłosek o gotującej się ja­
koby koalicji Angłji. W łoch i państw Bał­
kańskich, wymierzonej przeciw Turcji, 
prasa i ..politycy bułgarscy i greccy .dekla­
mują-, .swoje--przyjazne dla Turcji .uczucia.

wykluczające dla nich .egc rodzaju mo­
żliwość.

•Mimo pewne rozdźwięki stosunki mię­
dzy Francja a Turcją mają charakter na* 
wskroś .przyjacielski, natomiast, Włpnhjr 
.uważają Turcję zą głównego swego, prze­
ciwnika

J s t a w f  s a m o rz ą d o w e  w  e g u .  ad m in istracy jn e .
{5e'mn.

S l m o w i s L t t  R z ą d u .  — ■ P r z y j ę c i e  u s i i a w y  h i ł u g i e m  ę z y i a m i u .

Warszawa, 3. 12. (PAT). Na dzisiej- 
szem posiedzeniu sejmowej komisji admi­
nistracyjnej przewodniczący komisji pos. 
Putek złożył sprawozdanie z konferencji, 
jaką wskutek polecenia komisji odbył z 
wiceministrem p. dr. Jai oszyńskim. Pos 
Putek oświadczył, że jest upoważniony do 
stwierdzenia, iż M S. Wewn. przykłada 
wielką wagę do prac komisji oraz ze 
względu na konieczność przeprowadzenia 
nowych wyboiów w poszczególnych okrę 
gacn Rzplitej pragnęłoby jaknajszybsze- 
go wprowadzenia w życie nowych ustaw 
samorządowych. Ministerstwo po uzy­
skaniu projektów wygotowanych w dru- 
głem czytaniu przez komisję, zajmie się 
krytyczną oceną tych projektów i propo­
zycje swe zgłosi do trzeciego czytania.

Wszelkie inne relacje o stanowisku M. 
S. Wewn. w  tej kwestji nie są prawdziwe. 
Po przyjęciu tego sprawozdania dc wia­
domości komisja administracyjna dokona­
ła drugiego czytania ustawy o ordynacji 
wyborczej do gmin miejskich. Z ważniej­
szych postanowień wymienić należy prze 
pis, według którego każde miasto stano­
wić będzie jeden okręg wyborczy. Wnio­
sek Z. L. N. o wprowadzeniu w miastach 
ponad 8.000 mieszkańców okręgów w y­
borczych z odpowiednią kością mandatów

radzieckich upadł większością głosów 
-stionnictw lewicowycr oraz przedstawi­
cieli Ck. Dem., Ch. Mai i N. 1 R. prze­
ciw głosom Piasta i Z. L. N. W  ten spo­
sób komisja ukończyła drugie czytanie 
wszystkich sześciu projektów ustaw sa­
morządowych.

Trzecie czytanie projektu w  przyspie- 
sz-onem tempie załatwione zostanie zaraz 
po ferjach świątecznych. W  związku z 
czwartkowem posiedzeniem komisji admi 
nistracyjnej, które poświęcone było zała­
twieniu wniosku Z. L. N. o nowelizacji art. 
56 ustawy o państwowej służbie^ cywil­
nej w  tym kierunku, by urzędników, po­
stawionych w stan nieczynny używano w 
służbie państwowej, a nie pensjonowąno 
przedwcześnie, przedstawiciel Prezydjum 
Rady Ministrów zakomunikował, iż rząd 
Sędzię mógł złożyć oświaac; enie w  tej 
sprawie dopiero za dni 14, albowiem za­
łatwienie tego wniosku spowodować musi 
analogiczne zaiatwienie podobnego arty­
kułu w pragmatyce nauczycielskiej, a nad 
to spowoduje pewne konsekwencje bud­
żetowe, wskutek czego Rada Ministrów 
musi zająć się rozpatrzeniem tego wnio­
sku. Komisja podzieliła stanowisko rzą ■ 
d ui odroczyła obrady nad tym wnio­
skiem do dnia 16 grudnia.

S t i o l & o ł ?  f S e f u Ł U  3 R x ą i i n .
W  piąte i. 3 Fm. po południu P. mi.L 

Zaleski zwiedzał międzynarodowy insty­
tut współpracy intelektualnej. (PAT). 

#■
Rząd zamierza jeszcze przed święta­

mi Bcź»go Narodzenia ogłosić przep.sy 
wykonawcze do ustawy o reformie rolnej.

(a  W).
★

W piątek, 3 bm. ru^począ’ swe obra­
dy zjazd prezesów urzędów ziemskich. 
Obradom, które potrwają kilka dai, prze­
wodniczy minister refonr rolnych Stanie­
wicz. (AW).

*
Klub sejmowy P. P. S. postanowił zgłosić 

na najbliższe posiedzenie Sejmn, przewidywa­
ne na 7. bm. wniosek o uchylenie dekretu 0 
karach prasowych drogą zwyk»ej nebwały sej­
mowej, nie zaś za pomocą ustawy, jak to Pier­
wotnie Projektowano. W  tym względzie klub 
P. P. S. porozumiewał się z innemi klubami 
sejmuwemi.

W ostatnie] jednak chwili sytuacja zmie­
niła Sie u tyle, że najwcześniejszy termin naj­
bliższego posiedzenia Sejmn oznaczony został 
na 10 b» ni., jeżeli nie na później.

Powodem zwłoki Jest podobno zapowiedź 
rządu, iż w dniach najbliższych Ruda mini­
strów ucnwaii projekt ustawy prasowej nor­

malne], obejmującej wszystkie zagadnienia 
prasowo-wydawnicze. Z chwilą „głoszenia tej 
ustawy dekret prasowy utraciłby automatycz­
nie swa moc, ? tern samem stałyby się zby­
teczne rozprawy nad niemi w Izbie.

*
W związku z ustąpieniem pos. Stani­

sława Kozickiego ze stanowiska posła 
Kzpiite iw Rzymie, kierownictwo posel­
stwa objął z dniem 1 grudnia radca posel­
stwa p. Władysław Szwarcourg-GJnther 
w  charakterze charge craffaires. (PAT). 

★
Świeżo mianowany kierownik depar- 

tameutu celnego M-stwa Skarbu p. Raciń 
ski oświadczył w wywiadzie prasowym, 
że średnie obciążenie celne naszego im­
portu wynosi 35 proc. od warluścl. są je­
dnak niektóre towary opłacające cła bar­
dzo wysokie do 600 i 700 proc, wartości. 
625 procentowa stawka celna uważana 
jest już za prohibicyjną, więc faktem jest, 
że cła nasze sa silnie protektacyjne. (AW) 

*
Rumuński poseł nadzwyczajny, minister 

pełnomocny p, Aleksander Jacovaky powrócił 
do Warszawy j onjąl urzędowanie.

0

Śf»Xs£ '  s3><-3x£3XeD*

|  7 o s t a t n ie j  c h w i l i
„Deotsche Tagesneiuiug" domaga się za­

chowania .iortyiikac5 Królewca, KisiiZynia i 
Uiogowa, .gdyż zdan.em racjonalistycznego 
organn są t0 jedyne jeszcze punkty -obronne 
dla Rzeszy przeciwko atakowi ze wschodu. 

*
„Danziger Neuesie Nachrichten” z 3 grL- 

dnia donosi, iż na 6 540 urzędników w. m. 
Gdańską, zaledwie 40-iu nie podpisato dekla­
racji o dobrowotnem Potrąceniu z poborów 
odsetek na rzęcz sanaci1. (AW).

W c czwartek, 2 b. m., proklamowano w 
Drohobyczu o.ac w całem zagłębiu strajk w 
rafineriach naftowych. W  strajku nie wzięły 
udziału trzy poważniejsze .afinorje, a między 
nimi „Polmir“. Charrkterystycznem jest, i i  
robotnicy przystąpili d0 strajku, mimo iż Pła­
ce ich z dniem 1 grudnia zostały podwyższo­
ne o wysokość wskaźnika droży źnianego, t. j. 
o 5 procent. (AW).

#
Rada miejsku miasta Lodzi na skuteu pety­

cji stowarzyszeń kupców, zezwoliła na prze­
dłużenie handlu w składach tylko kolosal­
nych do sodz, 9 wiecz w okresie przedświą­
tecznym od dnia 17 b. m. oraz do gotiz. 6-ej 
w niedzielę, 19 b. m., jak również w wigiiję 
Bożego Narodzenia. (AW).

#
Zwołany przcz Romana Dmowskiego zjazd 

działaczy narodowych z całej Polski rozpocz­
nie się w sobotę, 4 b. m., nroczysteo nabo­
żeństwem w kościele farnym w południe i na­
stępnie zostanie otwarte konstytuujące ze­
branie tworzonego przez Romana Dmowskiego 
„Obozu Wierniej Polski". (AW).

#
W  krakowskim Sądzie Okręgowym karnym 

odbyła się w piątek, 3 b. m., rozprawa odwo­
ławcza naczelnegc redaktora „Głosu Narodu" 
p. Matyasika przeciwno decyzji krakowskiego 
województwa, nakładającego na niego tysiąc 
złotych grzywny z zamianą na 10 dni aresztu, 
w związkn z konfiskatą „Głosu Narodu4" 
artyknł p. t. „Wobec klęski na G. Śląsk,, 
Po przeprowadzeniu rozprawy, sąd wydał 
wyrok zatwierdzający orzeczenie wojewódz. 
kie, (AW).

W  Wteaniu bawi ekspedycja harcerzy pol­
skich, która oduywa podroż naokoło świata 
na samochodzit Forda. W  dnin 3 b. m. poseł 
dr. Bader przedstawił prezydentowi lieiniselia- 
wi harćerzy Polskich. Prezydent zaPytywa' 
ich z zainteresowaniem o daiszy plan podróży, 
Ekspedycja zostanie przez kilka dni w Wied­
niu i będzie kolejno przyjęta Przez p;ezydenta 
Policji Schobera, burmistrza miasta W ładni 
Seitza i inne wybitne osobistości.

Trocki został na swą prośbę zwol­
niony ze stanowiska przewodniczącego 
komisji gospodarczej, Na jego miejsce za- 
mianowany został zastępca przewodniczą 
cego rady związku sowietów Ruchimo- 
wicz. (PAT).

*
Sekretarz związku angielskich górni­

ków Cook odjechał we czwartek, 3 bm. 
wieczo em z Berlina do Moskwy celem 
wzięcia udziału w rozpoczynającym się w 
poniedziałek kongresie czerwonych zwią- 
zkow zawodowych. ‘ PAT).

MAURYCY RENARD.

Martwe oczy.
Powieść sen sacyjna (3

Ił tłóm. p. I r e n y  R z e w u s k i e j .
STRESZCZENIE.

Część I I II zawiera: Dwóch poli­
cjantów francuskich, W och on i Jusiaz, 
j»rzejeżdżiijąc rankiem z objazdu % Sa- 
ląraont, zualeźli w lasach Thiots ciało 
zamordowanego dr. Bare. Doraźne śle­
dztwa ustaliło, że zamordowany jechał 
autem z 8elevoux, aż jakaś tajemnicza 
przyczyna zmusiła go do powrotu. Co 
spowodowało jego śmierć? — nakazie 
pozostało to zagadką dla policjantów. 
Gdy nastał dzień, policjanci spisali odpo­
wiedni protokół, następnie ułożywszy 
na wóz zwłoki zamordowanego, odje­
chali dc Belevoux. Dr. Bare w wilje 
swego morderstwa był wezwany, jak 
opowiada jego służący August, do je­
dnej z prace arnlczek na poczcie, poczem 
już do domu nie wrócił.

Słyszałem jak maszyna wyje­
chała przez ulicę Bofasśe,. Potym Jóktór 
zamknął bramę za sobą. To się stało 
wczoraj wieczór, obudził mnie hałas po­
wracającego samochodu, stanąłem w ok­
nie i spytałem, czy Ran doktór potrzebuje 
™me Widziałem go w  drzwiach garażu. 
Obrócony byt piecami do mnie, odrzekł: 
„Nie, śpu. gasząc światła. Byłem za­

spany. Nie odwrócił się, Pan mówi, że to 
nie był on? Cóż ja na to mogę odpowie­
dzieć? Widziałem kozie futro jego i czap­
kę, kołnierz futra był podniesiony. Poło­
żyłem się do łóżka. Tyle na tę noc, Nie, 
panie, nic więcej, nie słyszałem nic nad­
zwyczajnego. Ani skrzypienia mebli, ani 
hałasów. Ale złodziej wziął klucze z kie­
szeni pana doktora. Wsyzstkie szafy, 
wszystkie szuflady... temi kluczami je o- 
twofzono. Kasę też..., ale trzeba było być 
bardzo sprytnym, przecie zamek jest se­
kretny. Wszystkie papiery, tak panie, 
wzięli wszystkie papiery, ale ani jednego 
k'ejnotU, ani jednego zegara, nawei srebra ' 
nie tknęli! Nic, tylko papiery. Było dosyć, 
aby zapełnić dwie albo trzy walizki. No 
pewnie! W  kasie ogniotrwałej? Tak pa­
piery dobrze ułożone, zakładkami nie­
bieskiemu Widziałem je czasem. Pan 
doktór ufał mi“.

Wypytywanie służącego miało miejsce 
w gabinecie doktora, policjant oglądał 
szafy otwarte i patrzał na futro i czapkę 
rzucone niedbale na krzesło. Podniósł 
głowę.

— Czy jest samochód doktora? — spy­
tał chłopca

—.T ak  panie i nic złamanego.
. — Co b tern myślicie Juhaz? — spytał 

szef -  ciężkie, auto czekało na złodzieja, 
prawda? A teraz jest on już daleko! ■— 
chwycił słuchawkę telefonu, położoną na 
biurku, między lupami, szczypcami i in­
nymi instrumentami doktorskimi.

— Hallo! — rzekł — hallo! — m u szę  
wyjaśnić to dzwonienie wczorajsze wie­
czór. — Hallo! hallo! — nie odpowiada! 
Cóż to  ma znaczyć? Juliaz, idźcie na 
P ucztę  i jednocześnie nadajcie tę depeszę 
no Bourg“ .

Jtiliaz szybko udał się na pocztę. Po­
łączył ze stacją telefoniczną.

Telefonistka upewniła go, że Nr. 18 (to 
jest Nr. doktora Bare) nie odpowiadał.

Co zaś o telefonowaniu wieczorem- po­
wiedziała, że to nie miało miejsca. Szef 
jej nadszedł i powtórzył, że nikt nie tele­
fonował po zamknięciu biura i że wogóle 
nikt nigdy nie telefonuje po siódmej wie­
czorem.

Juiiaz opowiedział mu o całej tragedii. 
Wtedy urzędnik połączył z S a lm ont i 
wręczył drugą słuchawkę policjantowi. 
Odpowiedzieli, że nikt z urzędników 
poczty nie był chory tego dn.a, i nie wzy­
wano dra Bare.

— Ne, no! — mruknął Juliaz, kręcąc 
głową. Urzędnik zbladł, wyobraził sobie; 
te  jego odpowiedzialność jest naruszoną i 
że będzie wmieszany w okropną sprawę 
o morderstwo. Udowodnić swoją niewin­
ność stało się jedyną iego troską.

—• Chodźmy — rzekł, biorąc kapelusz, 
— musimy to wyjaśnić

Ledwie weszli do gabinetu, gdzie poli­
cja robiła różne formalności, urzędnik 
zbliżył się do telefonu, przypatrzy! się 
drutom, które prowadziły na zewnąt:z, 
przez podwórze, biegły wzdłuż ulicy Ba-

tasse, na której znajdowały s;e tylko o- 
grody i podwórza. W jeanyin miejscu drut 
był przecięty, zwisa! długo jego kawał, 
którego koniec nurzał się w kałuży, ten 
właśnie drut pyf połączony z telefonem 
doktora Bare. Telefonista obej-zal go u. 
ważnie i uśmiechnął się. Na drucie były 
świeże zadrapania

— Widzi pan, by} on w kontakcie z 
przenośnym telefonem. To ztąd wezwano 
doktoia b-1 'e , i ztąd mu dano fałszywe 
wiadomości. Widzi pan, że nie mieszałem 
się do niczego.

— Wszystko się tłumaczy —  rzeki Ju- 
liaz.

Policja śledcza przyszła tegoż popo­
łudnia. Nieporządek w mieszkaniu zosta: 
zachowany Ciało doktora zawieziono do 
szpitala, spoczywało w małej salce, lekarz 
przybył wraz z policją; zrobił sekęję, ktd* 
ra dała następujące wyniki:

„Strzał padł % blizka, kula przeszyła 
głowę na wylot‘\

Od razu dano pozwolenie na pochowa­
nie ciała. Prokurator jednakże, kazał prze­
szukać jeszcze raz mieszkanie, aby zra* 
leźć powód zbrodni. Wszystko Cu mogli 
wywnioskować ze śmierci nagiej doktora 
i kradzieży papiarów było to. że dr. Bare, 
musiał być w  posiadaniu lakiejś, ważne? 
tajemnicy, zbrodniarze bojąc się ab?$ nie 
wyjawił — zabili go.

Jaka to była tajemnica? Można było 
robić tylko przypuszczenia.

(Ciąg dalszy nastąpi)
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Men i Przywódców P. S. L , feta 
o nasm  par(anj{|i'sm śt

Widoki jia P«zys?he wybory.
Kraków, 3. 12 (A W). Przedstawiciel 

Agencji Wschodniej uzyskał rozmowę z je-, 
dn jm  z wybitnych przyw ódców  P, S. L. — 
„Piasta", P. Biernikiem, b. ministrem spraw
wewnętrznych.

Zapytany u perspektywy polityki parla- 
m en taniej, p. Kiernik s t w ie r d z i ! , .d o t y c h -  
czasóś, e' obserwacje nad rozwojem parlamen­
taryzmu poi dciego utwierdziły go w  przeko­
naniu, że dąży on w kierunku wadliwym — 
i parlamentaryzm nasz może się ostać jedynie 
pod warunkiem gruntownej naprawy form, w 
któ-ych istnieje obecnie.

Poprawa ta musi w  konsekwencji oznaczać 
zmianę Konstytucji z zatrzymaniem jednakże 
zasadniczych prs'w parlamentu do reprezen­
towania woli NarodJJ w  ustroju republikań­
skim. Uzdrowienie samych stosunków parla­
mentarnych może Wystąpić przy zmianie ordy­
nacji , w yborczej, która umożliwi wyelimino­
wanie drobnych grup, jak też — przez ściślej­
sze unormowanie stusunku władzy prawo­
dawczej do wykonawczej.

Na zapytanie, czy  potrzebne sy bloki 
w yborcze i czy są przewidywane, poseł 
Kiernik odpowiedział, \że dotychczas bloki 
w yborcze nie sy przewidywane, lecz w  par­
lamencie przedstawiciele stronnictw mogliby 
łatwo utworzyć większość w  razie powstania 
nielicznych lecz silnych grup natomiast zda­
niem I Kiernilfa, pożąaatietn by*oby bloko­
wanie się stronnictw polskich w okręgach: 
Górnośląskim, MalopolsM Wschodnie? na kre­
sach wschodnich i innych ts renach, zamie­
szkałych Przez zwarte mniejszości narodowe.

Zainrerpelowany w  sprawie ostatnicn p,rób 
tworzenia stronnictw zachowawczych;- poseł 
Kiernik oświadczył, . że do ruchu monarchi- 
stycznego należy się odnieść negatywn!e, na­
tomiast stosunek stronnictwa do prób zgrupo­
wania żyw iołów  konserwatywnych, jako ta­
kich, będzie zapewne pozytywny,, o  ile ugru­
pow anie to wystąpi na arenę życia politycz­
nego i uzyska silne stanowisko.

Wstrzyman e ni^ipsraslflwei .
tomunikrę i t o s z e ; .

Warszawa, 3. 12. (PAT). W  dniu 13 listo­
pada b. r. wstrzymało międzynarodowe to­
warzystw o żeglugi powietrżndi. komunikację 
■lotniczą na liniach: Warszawa —  Praga —
Strasburg — Paryż i Pragta — Wiedeń — Bu­
dapeszt — BiaiogtScL— Bukareszt — Konstan­
tynopol. Od tego czasu nie odprawia -urząd 
Pocztowy Warszawa I. (irzesymk lotniczych 
do P arjea , Strasburga, Pragi, Nowego Jotku 
i Bukaresztu.

Przesyłki urzędu Warszawa T. do 'Wiednia, 
Budapesztu, Bialogrodu, Konstantynopola. An­
gory oraz do palestyńskiego ambulansu łiiaifa- 
Kantara, przewożone na linjach międzynaro­
dow ego towarzystwa, będa odchodziły; aż uo 
Odwołania samolotami polskiej,Jinj’ lotniczej 
„A eio lot" drogą Warszawa —  Łódź Kra­
ków  —  Wiedeń.

Komunikacja lotnicza wewnątrz kraju od­
byw a się i , nadal, natomiast z Gdańskiem test 
ona czasow o -wstrzymana. Wznowienie komu­
nikacji na iinjacb międzynarodowego towa­
rzystwa nastąpi w  lutym 1927 roku.

Z.K.

h&iimm i i p i  m f Ł
Wojna obryła -sławą dwa typy boha­

tera -  - Znanego i Nieznanego Żołnierza. 
Były takie czyny spemione^ o których ot­
warcie dziś dopiero mówić pozwalają
wzg>ędy dyskrecji strategicznej. N'e u- 
.mniejszyła odległość czasu ich bohater­
skiej wielkości, nie przyćmiło szare życie 

ofiarnego męstwa.
Zasługi jednego z tych bezimiennyćh 

junaków dziś. po fylu latach, postanowiła 
ujawnić i wynagrodzić admiralicja angiel­
ska. ■ - ■

E. S. Miller, były instruktor szkoły
nurków — drobny, szczupły o chorowi­
tym wyglądzie oficer marynarki Jego Kró­
lewskiej Mości, został przyjęty na spe­
cjalnej audiencji przez Jerzego V-go i na­
grodzony wysokim orderem Łaźni. ■ Zim­
na determinacja człowieka, ryzykującego 
swoim życiem w Jules Verne-owskięh 

■warunkach niebezpieczeństwa!
Wkr|t?e po storpedowaniu bezbronnej 

iJuiuizytunjj", potrzymały władze morskie 
® za-topieniu u wybrzeża an- 

,|K° niemieckiej łodzi podwodnej. 
l_ dcw^ ztw o  nóleciłc Millerowi

„ i /  Ł czzwłocZnie na miejsce kata-
2 1 d możliwie szczegółowo kon 

tCgf  jeszcze na-wczas
znanego, a tąk głośnego pirata. Miller

ftfyiska w fltfhrł w jpnwKli itórojMiowyci
Genewa, 3. 12 (PAT). Podkomisja B. 

komisji przygotowawczej konferencji roz­
brojeniowej przyjęła raport dla tej komi­
sji. dołączając do tego raportu sprawo­
zdanie komisji mieszanej, podkomisja 3. 
zaznacza, że wyrażona w niem opinja od- 
zwierciadla punkt widzenia rzeczoznaw­
ców, wybranych przez Radę Ligi. a bynaj 
mniej nie rządów państw, z których po­
chodzą rzeczoznawcy. W obec tego pod­
komisja nie wypowiada się co do treści 
sprawozdania komisji mieszanej, pozosta­
wiając poszczególnym rządom całkowitą 
swobodę przedstawienia swoich uwag 
i zastrzeżeń.

Podkomisja B zaznacza w dalszym 
ciąga: ze uważa siebie za organ technicz­
ny komisji przygotowawczej, która to ko­
misja zgodnie z ustawą zastrzega sobie 
badanie strony politycznej wszystKich o-

mawianych kwestji. W  sprawie szematu 
do określenia wydatków wojskowych po­
szczególnych państw, podkomisja B w y­
stosuje oddzielne sprawozdania po otrzy­
maniu wniosków powołanego w tym celu 
komitetu rzeczoznawców.

W  sprawie regionalnego rozbrojenia 
podkomisja zwraca uwagę komisji przy­
gotowawczej, że strona ekonomiczna za­
gadnienia nie może być rozpatrywana, do 
póki komisja przygotowawcza nie ustali 
założeń politycznych. W  sprawie na­
stępstw gospodarczych i sposobów ogra­
niczenia lormetwa.wojskowego, które dot­
knęłoby, lotnictwo cywilne, postanowiono 
powołać komitet rzeczoznawców. Skład 
tego komitetu ustalą przewodniczący ko­
misji przygotowawczej oraz podkomisji 
A. i B.

Z am ord tiw s ir .e  ł e m 's u m  so w . S ie r g 'e 'e w a .
Moskwa, 3. 12. Członek egzekutywy • III i wyrzucony przez okńo wagonu. Ciało znale- 

Międzynarodówki, Komisarz Siergiejew, został ziono przy torze Kolejowym, namordowane' 
zamordowany; w  pociągu pod Leningradem i I mu skradziono ważne dokumenty polityczne.

Oaszkas Kr i.wisr prsji?. dbaf # swemw narodsw i 3wio*iiy p n & k ta d
„Pana Tadeusza1*.

Jak już telegramy doniosły, w  tych 
dniach zmarła w Pradze czeskiej sędziwa 
poetka czeska Eliszka Krasnonorska.

Krasnohorska należała do generacji 
wielkich poetów czeskich, jak Vrchlicki 
Czech i Żeyefi była też najgorliwszą gło- 
sicielką cnoty narodowej, nadzieji i odwa­
gi Książki jej, jak „Maj życia", „Z Szu- 
mawy", „Do Słowian Południa", cieszyły 
się wielką poczytnością.

Położyła też wielkie zasługi wobec li­

teratury czeskiej, przyswajając jej w  świt 
tnych przekładach arcydzieła literatury 
światowej. Najsilniejszą jednak miłością 
otaczała Krasnohorska literaturę polską. 
Jej przekład „Pana Tadeusza" Mickiewi­
cza jest istnem arcydziełem sztuki poetyc­
kiej. Nad przekładem tym Krasnohorska 
piaęowała dziesiątKi lat, aż w r. 1919 w y­
dała całe dzieło, przyjęte przez krytykę 
z entuzjazmem

Zmarła w 79 roku życia

W y r o k  śm ie rc i I u ł a s k a w i e n i .
Sąd ddiaźny w Pińsku na sesji wyjaz­

dowej w Brześciu nad Bugiem po dwu­
dniowej rozprawie wyrokiem z dnia 2-go 
grudma br. skazał na karę śmierci miesz­
kańca wsi Cbocisławia gm. Głtnskiej, st. 
Brzeskiego, Wasyla Klimczyka, lat 22.

Skazany Kiunczvk w dniu 9 listopada 
br. dokonał mordu, pozbawiając kupca Mc 
szka Elbauma, który przybył do wsi w

celu kupna siana i zrabował mu 26 dola­
rów ora* SO złotych.

Rodzina i obrona wnieśli prośbę o u- 
łaskawienie, , powołując się na młody 
wiek, uprzednią niekaralność i niski po­
ziom umysłowy okazanego.

Pan Prezydent Rzplitej do prośby tej 
przychylił się i darował w drodze łaski 
życie skazanemu Klunczykowi.

W a r a S  śm  e rc i z a  załtó s iw o  p o s to n n n o w e g D
W  czwartak 2 hm. w1 nocy zapadł w 

Samborze wyrok śmierci na' 3-ch spraw­
ców morderstwa, dokonanego w  swoim 
czasie na osobie posterunkowego policji

■pąństwowoj.ś. p- Józefa Cieślika. Spraw 
jcami rnóroy byli; Franciszek Zieliński, 
Jan Sznicer i Tan Prokop.

Zuchwały napad bandyty na sklep
w y d z i a ł u  z a o p a t r y w a n i a  w  K r a k o w i e .

Jakiś potężny drab dokonał w e  czwartek, 
2 bm. o 7 wieczorem  zuchwałego napadu na 
sklep nr. 38, W ydziału zaopatrywania w  War­
szawie przy ul. Grzybowskiej 42.

Sklep w łaśn ie zamykano. Jedna ze skle­
pow ych , B ron is ław a  Bielikowicz, spuszczała 
żaluzje. Nagle, z ja w ił  się obok niej 

w y sok! drab,

który wepchną? ją do wnętrza sklepu. Następ­
nie, ^dobywszy rewolweru, kazał jej pótożyć 
się na podłogę. Bronisława Bielikowicz uło­
żyła .się natychmiast przed Itadą sklepową.

Druga sklepowa Franciszka Sworacka, 
przykucnęła za ladą. Banayta zabrał się do 
rabunku. Otw orzył przedewszystkiem 

szufladę z kasą,

W chwili, gdy nerwowo opróżniał, -jej za­
wartość, Sworacka doczołgała sie cichaczem 
do tylnego wyjścia ze sklepu. Przy drzwiach 
zerwała się, by pobiec po stróża. W tej 
chwili bandyta zauważył jej manewr i 

strzeli! dó niej z rewolweru.
Strzał chybił.
Sworacka wybiegła do sieni i podniosła 

alarm. Dozorca domu, W ładysław Katera, 
wybiegł natychmiast przed sklep na ulicę, 
chcąc ująć bandytę.

Było już jednak
zapóźuo.

Bandyta zdołał ujść ze sklepu, poczem 
wsiacjł do oczekującej w  pobliżu dorożki/ któ­
ra szybko zniknęła w mrokach ul. W aliców,

Zarządzony przez m iejscowy komisarjat 
policji i urząd śledczy pościg, pozosta, bez 
skutku.

Bandyta zrabował całą zawartość klasy 
w sumie 275 zł.

Jedyny ślad jaki pc nim został w  sklepie, 
to wystrzelona gilza.

Bandyta był bardzo w ysokiego wzrostu. 
Miał na sobie palto z kolnierżem fokowym.

Policji zniany jest numer dorożki -którą 
nundyta umKnął. ________________

S e m ?  p S f r s s M f ifi a  -  t a j o n e ;  
Pofenek

Ciekawa historia z funduszami na zakup­
iła „Deutsche Allg. Zeitu.rg". — „Dprzeaaj 

pan tę gazetę".
Berlin, 3. 12. (PAT). Na uzisicjazem

posiedzeniu komisji budżetowej Reichsta­
gu mm. spraw zagr. Stresemann wyłusz- 
czyl motywy, jakiemi kierował się rzą-d 
Rzeszy, nabywając na własność dziennik 
„Deutsche Allgemeine Ztg.“ Powołując się 
na oświadczenie' złożone w komisji spraw 
zagr., minister zaznaczył, że gabinet Rze­
szy Luthera ze względów natury żasadiib 
czej powziął. swego czasu uchwałę, ahy 
kwoty, potrzebne do zakupienia dziennika 
nie włączyć d o , oficjalnego wykazu bud- 
żerowego. iTanz.akcji dokonamo — jak 
zaz.rt,apzyl minister — w  interesię popie­
rania' polityki rząau miała być oparta na 
subwencjach z funduszów dyspozycyj- • 
nych dwóch ministerstw.

Nad oświadczeniem min. Stresemanna 
wywiązała się ożywiona dyskusja, w to­
ku której jeden z posłów centrowych za­
proponował rządowi odstąpienie całego 
przedsiębiorstwa osobie prywatnej, po­
nieważ właściwie ceł urabiania opipji 
publicznej z chwilą ujawnienia się tajem­
nic uważać należy,- za chybiony. Wnioski 

. komunistów i niemiecko-narodowycb, z 
j których jeden domagał się anulowania 

kontraktu kupna, a drugi wciągnięcia sum 
wydanych na pismo do budżetu, upadły.

nię zadowolnił się spełnieniem danego mu 
rozkazu — w ciężkim stroju nurka nie- 
tyiko sumiennie obejrzął on z zewnątrz, 
spoczywającą głębokodpa. dnie łódź. lecz 
wszedł nawet do kajuty oficerskiej, skąd 
wrócił z małą, lecz bezcenną wprost zdo­
byczą. W  wydobytej przezeń na powierz­
chnię morza kasetce żelaznej mieściły się 
tajne kodeksy szyfrowe niemieckiej floty 
■oraz' dokładny plan rozmieszczenia niin 
podwodnych.

Znalezione i w największym sekrecie 
dostarczone do sztabu londyńskiego doku­
menty okazały się niesłychanej wartości, 
co skłoniło, admiralicję do powzięcia bar­
dzo ważnej i brzemiennej w następstwa 
decyzji.

Sformowany został natychmiast lotny 
oddział nurków, który miał za zadanie 
wyławiać wszystkie papiery, znajdujące 
się w zatapianych przez okręty aljarckie 
niemieckich' łodziach podwodnych. -Miller 
ob.szukał w ten sposób osobiście przeszło 
CO statków nieprzyjacielskich, strąconych 
na dno celnymi pociskami artylerii mor­
skiej. W  ręce Entenfe;y wpadły wszyst­
kie tajemnice przeciwnika: szyfry plany 
konstfukcyjne, rozkazy poufne,: kodeksy 
sygnalizacyjne, wynalazki techniczne etc., 
etc. Bezkarnemu początkowo^korsarsiwu 
niemieckiemu zadał jeden właściwie czło­
wiek śmiertelny cios.

S k rom n y, m ilcz ą cy  o ficer  k rzyżow n ik a  
D artsm outh" .n iech ętn ie  op ow iad a  o 

sw oich  czyn ach , pom ija jąc, z a z w y c z a j mil­

czeniem te liczne a wyjątkowo niebezpie­
czne trudności, które musiał on na każdym' 
niemal kroku zwalczać. W  samotnie do­
konywanych wędrówkach na głębokości 
200-tu i więcej stóp angielskich p-zedzie- 
rać się musiał przez dziewicze lasy ol­
brzymich wodorośli, zaludnione niez taną- 
zupełnie, a potworna często fauną. Pro­
mienie latarni elektrycznej oświetlały fan­
tastyczne krajobrazy i upiorne sceny ży­
cia, podmorskiego, zdolne przyprawić o 
szaleńczy strach najodważniejszego na­
wet człowieka. i

Asystowały Millerowi w jegc bada­
niach łodzi niemieckich stada groźnych, 
wiecznie głodnych, stale żerujących ryb 
olbrzymich. Najprzykszejszymi były mu 
spotkania z tak zw. rybą-psem z gatunku 
rekinów rzucające się z nieopisaną żar­
łocznością ną wszystko absolutnie. Wał­
ka z tymi drapieżcami .ipst wyjątkowo u- 
ciążliwa, ponieważ ruchy nurka sa z łat­
wo zrozumiałych względów, nader trudne 
i wolne, podczas gdy przeciwnik czuje się 
„jak ryba w wodzie". Zwłaszcza iż na a- 
tak reflektora elektrycznego odpowiadają 
błyski wielkich, silnie fosforyzujących śle­
pi, szybko i z różnych stron osaczających 
wroga.

Jeszcze głębsze i upiprniejsze wraże­
nie wywołują liczne trupy, które wydo­
stawszy się z łodzi, krążą w wodzie, zda­
jąc się gonić samotnego wędrowca., Miller 
musiał nieraz przywiązywać je dc zato­

pionego statku, by uchronić się od ciągłej 
z niemi styczności.

Oczom jego przedstawiała się częste 
historja śmiertelnej tragedji, która prze­
żywała była załoga od chwili wybuchu 
katastrofy. Straszne musiały bywać te _ą- 
statnie chwiie — Wxelu popełniało samo- t 
bójstwo, przedkładając dobrze wymierzo­
ną kulę rewolwerową, aniżeli męioe powoi 
nego doszenia się; czasem epilogiem dra 
matu była walka oficerów ze zbuntowany­
mi marynarzami, walka nierówna, gdyż 
obsługa łodzi składała się przeciętnie z
50-ciu ludzi

Pomiędzy wydobywanymi papierand 
znajdowały się rówineż i lis+y prywatne, 
fotografie najbliższych itd. biedne pamiąt­
ki osobiste nieszczęśliwych ofiar wojny, 
o których' okropnej śmierci dowiadywały 
się rodziny wowc.zhs dopiero, kiedy do­
kumenty te przesyłały im władze angiel­
skie. Wstrząsające tajemnice wydarł głę­
biom podmorskim ten mały, cichy, o  smut­
nych oczach oficer-nureK

Jeszcze i pC zawieszeniu brom korzy­
stały admiralicja ze specjalnych umiejęt­
ności Millera — oddal on rządowi inne, 
też cenne usługi tym razem nawet w do­
słowne i tego po.iecia znaczeniu. Uaał się 
na zbadanie zatopionego u wybrzeża Ir­
landzkiego okrętu „Lavrentiv“ i yydooył 
znajdujące się na dnie morskiem sztaby 
złota, wartości 4-ch milionów funtów 
sterlingów. ■ !

K o n i e c. —

/
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Glos Bydgoszczy i okolicy
s a s s s  o s a s s ; * m w m m m m  e s s a

BYDGOSZCZ, dnia 4 grudnia 1926.
Od dnia 29 listopaaa do dnia 6 grudnia br. 

dyżurują nocą:

Apteka Centralna — ul. Gdańska.
Apteka pod Lwem — Okolę.

*
©  Bibl]oteka Miejska (Stary Rynek 1) 

otwarta z wyjątkiem niedziel i świąt od go­
dziny 9— 14 i 17— 20 W ypożyczalnia od go­
dziny 11— 13,30 po po!, tylko w poniedziałki, 
środy i soboty od 17— 18,45.

©  Muzeum Miejskie przy Starym Rynku 
stwarte codziennie oa 9 -3 ,  w soboty od 
9— 2, w niedziele od 11— 1. Obecnie w  Mu­
zeum wystawa obrazów artystów-malarzy 
bydgoskich.

©  Czytelnia Tow. „AllianCe Francalse” 
w gimn. Kopernika otwarta codziennie od 
godz. 6--8  wieczorem. Dzienniki, tygodniki, 
ilustracje, nowości belletrystyki francuskiej.

KALENDARZYK TEATRALNY.
Sobota, 4. 12. g. 4 pp_ —  „Przygody Tom- 

:ia Palucha’*.
Sobota, 4. 12. g. 8 wlec*. —  „Zaczarowane 

kolo**.
Niedziela, 5. 12. g. 1 pp. —  „Przygody Tom­

cia Palucha”.
Niedziela, 5. 12. ł  4 pp. -  „Lalka*’. 
Niedziela, 5. 12. g. 8 w lecz. —  „Dzikus” .

*
CO DZIŚ ORAJĄ W  KINACH BYDGOSKICH? 

„Krlstal”  —  „Kurjer carski*’.
^Nowości** —  „Czerwony Błazen” podług po­

wieści b. redaktora Al. Blażejowskiego, 
drukowanej swego czasu w Gazecie B yd­
goskiej.

,Marysleńka“  — „Venus z krainy dolara” . 
,Corso" — „Banda krwawego Jima”.

*
Z ZA KUILS. —
Dziś w  piątek niezwykle interesująca 

premiera. Rzecz nosi tytuł „Serce matki” 
albo „Tomcio Paluch”  1 wyszła z pod 
pióra zaszczytnie znanego poety H. Zbier 
rzchowskiego. Utwór ten jest bajką na­
pisaną specjalnie dla dzieci i młodzieży, 
bajką jednak tak barwną, że ściągać bę­
dzie niewątpliwie tłumy starszych rząd­
nych pięknego widowiska, okraszonego 
muzyką i tańcami. Nową wystawę dekora­
cyjną przygotował R. Czaplicki. Wszyst­
kie efekty sceniczne i świetlne są już go­
towe 1 wypróbowane. Reżyser Strzelec­
ki czuwa pjeczołowicie nad stroną arty­
styczną, zaś kapelm. Dawidowicz prowa-

Dezerter 1 o s z m l
W  wojskowym sądzie okręgowym w 

Warszawie rozpatrywana była w  czwar­
tek 2 bm. sprawa Aleksandra Markow­
skiego, oskarżonego o usiłowanie zabójst­
wa znanego przemysłowca wędliniarskie­
go — prezesa Związku cechów wędliniar­
skich województwa warszawskiego, Hen­
ryka Webera.

Oskarżony Markowski zgłaszał się w 
mundurze podporucznika do różnych kup- 
ców-wędliniarzy, proponując dostawę wę­
dlin i wyłudzając „wadium” w wysokości 
10 proc. zamówienia.

P. Henryk Weber, do którego Mar­
kowski zgłosił się z propozycja dostaw, 
zgodził się na zawarcie „tranzakcji” , — 
nie dał mu jednak pieniędzy.

Markowski szybko ulotnił się i prze­
niósł się na prowincję.

Wkrótce p. Weber, jako prezes Związ­
ku cechów, otrzymał szereg zawiadomień 
0 dokonanych przez Markowskiego o- 
szustwaęh,

Pewnego dnia p. Henryk Weber spot­
kał się z oszustem oko w oko na ul. Mo­
stowej i chciał go aresztować. Wówczas 
Markowski wyjął z kieszeni rewolwer i 
dwoma strzałami zranił ciężko swego 
prześladowcę w biodro i pachwinę.

Dochodzenie ujawniło, że Markowski 
jest dezerterem z jednego z pułków, sta­
cjonowanych w Toruniu, w którym służył 
jako plutonowy zawodowy,

Sąd skazał go na degradację, wydale- 
«e  z wojska i 5 lat więzienia-

S S p ft le H iiia  z a n m c f l i& w  urn s w e  ż y c i e *  ••
u w a  u s i ł s w a u e  s«m j»Łj£]sl-s?sr w  Sły-d j a s z c z y  w  c i ą g u

jo s lw e g o  d n ia ?
W  ciągu ubiegłej środy policja bydgo­

ska zanotowała aż dwa usiłowane samo­
bójstwa, które na szczęście nie skończy­
ły się tragicznie.

I tak przy ulicy Kościuszki nr. 58 w do­
mu p. Kalinowskiego wezwano przed po­
łudniem pogotowie lekarskie do mieszka­
jącego samotnie na Il-im piętrze Adolfa 
Wrocławka, pomocnika fotograficznego, 
który usiłował pozbawić się życia przez 
powieszenie. Przeszkodził mu w tem 
chłopak od węglarza który przyszedł z ra 
chunkiem za węgiel. Desperata zdołano 
jeszcze dość rychło odciąć od sznura, na 
którym już zawisł. Życiu desperata nie 
grozi obecnie żadne poważniejsze niebez- 
pieczństwo.

dzi część muzyczną. Premierę zaszczyci 
swoją obecnością znakomity autor, któ­
ry przybywa w towarzystwie przyjaciół 
ze świata literackiego ze Lwowa. Zainte­
resowanie wprost wyjątkowe. W  sobotę 
„Zaczarowane kolo”, L. Rydla, w niedzie­
lę po południu „Lalka”, wieczór .Dzikus” .

W dalszym ciągu kancelaria teatru 
sprzedaje 30 proc. zniżki w cenie 1 zł. u- 
prawniające do nabywania biletów zniż­
kowych na wszystkie przedstawienia od­
bywające się w Teatrze Miejskim. (Legi­
tymacja zawiera 20 kuponów czyli na 20 
biletów ulgowych). Kancelaria teatru 
czynna od godz. 10 do 1 i od 5 do 8 wiecz.

3  Jeszcze jeden obchód listopadowy
urządza w najbliższą niedzielę t. j. dnia 
5,-go grudnia Sokół na Okolu. Wieczór 
odbędzie się w sali Kleinerta przy lV-tej 
śluzie. W  programie oprócz produkcji 
wokalno-dramatycznych są także ćwicze­
nia oddziału sokolic.

3  Z ekranu. „Czerwony błazen” w ki­
nie „Nowości” jest wybitnym dowo-aem 
kolosalnych postępów naszej krajowej 
produkcji filmowej. Obraz ten w  techni­
ce wykonania ani na chwilę nie ustępuje 
świetnym obrazom zagranicznym. Do­
skonale ujęta treść powieści (p. t. Tajem­
nica garderoby Nr. 3, A. Blażejowskiego) 
przeniesiona na ekran z wspaniałą wprost 
konsekwencją, dającą w 10 aktach piękną 
całość, przykuwa widza i utrzymuje w 
stałem napięciu i wielkiem zainteresowa­
niu. Znakomita gra artystów, świetnie 
przeprowadzone akcje, jak i oddzielne e- 
pizody oraz minimum przerw, otworzą 
nadzwyczajne widowisko. „Czerwony

Drugi wypadek usiłowanego samobój­
stwa miał miejsce w tym samym niemal 
czasie w koszarach 61 p. p. przy ul. War­
szawskiej, gdzie przybyła około godz. 11 
przed południem wdowa po sierżancie Zo- 
fja Komorowska i zażywszy esencji octo­
wej zaczęła wołać pomocy. Odstawiono ją 
do szpitala wojskowego, gdzie po prze­
płukaniu niedoszłej samobójczyni żołądka 
zaopiniowano, iż może spokojnie udać się 
do domu. Komorowska, jak się domyślają, 
usiłowała pozbawić się życia głównie z 
powodu szykan, jakich jej znajomi nie 
szczędzili, twierdząc, iż ona jest powodem 
samobójstwa męża, sierżanta Komorow­
skiego, o którego zastrzeleniu się w  tych 
samych koszarach niedawno donosiliśmy.

błazen” jest prawdziwą atrakcja dia ama­
torów kina i ponadto sprawia niezmierną 
Satysfakcję wszystkim, którzy chcieliby 
by w Polsce wszystko było polskie.

Film ten powinien zobaczyć każdy, a 
żałować tego nie będzie.

3  Z życia Tow. pracowników kupiec­
kich. Zduważyć należy, iż od pewnego 
czasu Tow. pracowników kupieckich od­
znacza się wielką ruchliwością i pracą, co 
na nasze dzisiejsze ciężkie warunki życio­
we jest godnem uwagi, albowiem więk­
szość bydgoskich towarzystw pogrążona 
jest w apatji, z której im trudno się otrzą­
snąć. Jest to zasługą sprawnie działają­
cego zarządu pod wprawną ręką prezesa 
rad. Romańskiego.

Dnia 1 grudnia o godz. 8-mej wiecz. 
odbyio się u Lengninga plenarne zebranie. 
Po zagajeniu posiedzenia i odczytaniu pro 
tokułu z ostatniego posiedzenia, podano 
do wiadomości komunikaty zarządu i u- 
stanowiono obchód gwiazdkowy na 
grudnia, to jest w niedzielę, o godz. ..ej 
wiecz. u Lengninga.

Kulminacyjnym punktem zebrania był 
niezmiernie ciekawy i pouczający w y k ła d  
prof. Dr. Pelińskiego o języku polskim, w 
którym prelegent udowodnił, porównując 
nasz język do obcych, iż nasz naród został 
obdarzonym jednym z najpiękniejszych 
Języków świata, jaką jest mowa polska. 
O godz. 10 i pół obrady zostały wyczer­
pane i zebranie zamknięto. N. J.

3  Kółko „Sekwana** podaje do wiado­
mości swoim członkom, iż biblioteka i 
czytelnia pism francuskich została prze­

Tru iciele ludzkości przed sądem.
O małej kawiarence w  W arszawie, w  do­

mu nr. 112 nrzy ul. Pańskiej oddawna opowia­
dano dziwy.

Do kawiarni, w  której rządy sprawowało
małżeństwo Paweł i Bronisława 0*rdziejew - 
scjs rzadko kto wchodził na herbatę, lub ka­
wę, ale gdy wszedł — rzadko wychodził, jak 
po kawie lub herbacie.

Zataczające się, nieśmiało wykrada:ące się 
z lokalu postacie były najlepszą ilustracją, iż 
„kawiarnia" jest pospolitą spelunką wielko­
miejską, opierającą swój byt na potajemnym 
wyszynku.

Gardziejewskieimi uiedęść jednak było roz­
palania ludzi!

Zdobyw szy opium, postanowili dodawać 
truciznę tę do wódki, aby w prowadzać gości 
w  stan omamienia i ograbiać z gotowizny.

Interes szedł świetnie, ograbieni bowiem 
nie mogli nigdy dowieść, gdzie pozbawiono 
ich pieniędzy czy kosztowności.

Nie na wszystkich jednak jednakowo dzia­
łała trucizna.

Do spelunki Gardzfejewsjęich trafił p. Jan 
Trzciński, hurtownik węglow y.

P o wychyleniu 3 kieliszków wódki po-

.• czuł on, iż coś się z nim dzieje, że ktoś go 
' otacza, coś przy nim manewruje...

Resztką świadomości zerwał się z miejsca, 
wybiegł z kawiarni i dopadł dorożki. Po 
chwili przestał być wrażliwy na zimno, na 
szamotanie się z nim dorożkarza, na wnosze­
nie go przez policjantów dc komisariatu, na 
zabiegi lekarskie Pogotowia. Gdy powróć ła 
mu świadomość, stwierdził przedewszystkiem 
brak 1400 zł. i wskazał adres spelunki, gdzie 
odebrano mu przytomność i ograbiono z go­
towizny.

Niebawem do komisariatu trafił również 
drugi gość „kawiarni’1 Gardziejewskich p. Bro­
nisław Minkowski.

Po kilku kieliszkach „w ódki”  straci! wła­
dze fizyczne i nie mógł się bronić, gdy w po­
koiku przy kawiarni małżonkowie Gardziejew- 
scy  wyciągnęli mu z portfelu 200 złotych.

Te dwą ujawnione fakty zaprowadziły ra- 
busiów-trucicieli przed kratki sądu pokoju 26 
okręgu.

Zeznania poszkodowanych potwierdziła 
dawna służąca Gardziejewskjch Katarzyna 
Kobrynowa.

Sąd skazał parę trucicieli-rabusiów na pół 
roku więzienia i zw rot zrabowanych sum.

p r z y s z ł o ś c i .
Walką konkurencyjna pomiędzy automobilem 
a koleją, zaznacza się we wszystkich kra­
jach europejskich. Szwajcarskie koleje po­
w zięły decyzję wskazująeą na to, te  podej­
mują one śmiało i otwarcie walkę ze swoim 
rywalem automobilem. Zamierzają one tak 
udoskonalić sw oje urządzenia, aby dorównać 
samochodom, a nawet może je przewyższyć.

W krótce ną pewnych liniach kolejowych, 
takich, jak Bazylea—-Genewa i Zurych— Ge­
newa, mają być wprowadzone tak zwane po­
ciągi automobilowe. Te automobilowe pocią­
gi, przedstawiające może typ pociągu kolejo­
wego, składają się tylko z dwóch w ago­
nów pasażerskich, jednego wagonu popędowe­
go 1 jednego wagonu dodatkowego. Rozwijają

niesiona do lokalu kursów francuskich 
przy ulicy Krasińskiego 14. Biblioteka i  
czytelnia otwarta jest w poniedziałek i w 
piątek od 5—6-tej i w niedzielę od 11— 13 .

3  Życie wciąż drożeje. Bydgoski U- 
rząd Statystyczny oficjalnie stwierdzi] i 
ogłosił, iż drożyzna w ciągu listopada 
wzrosła o 3.11 proc. w porównaniu z do- 
tychczasowemi cenami. Niepokojącem 
jest równocześnie to, iż w związku z tem 
zdrożeniem życia normy zarobkowe sze­
rokich sfer ludności bynajmniej się nie 
zwiększają.

3  Rabuś drobiu zastrzelony in flagranti.
Urzędnik majątku p. Musieiewskiego w 
Ślesinie p. K- Gluba został w nocy z ubie­
głego piątku na sobotę obudzony wrza­
wą drobiu, jaka dolatywała z kurnika 
dworskiego, położonego niedaleko miesz­
kania, które zajmował Gluba. Podejrze­
wając, iż w kurniku plądrują rabusie no­
cni, którzy już kilkakrotnie robili spusto­
szenia w kurnikach porą nocną, Gluba 
wziął z sobą dubeltówkę a przywoławszy 
po drodze stróża nocnego, podszedł ci­
cho do kurnika, skąd słychać było wciąż 
szamotanie się niepokojonego drobiu.

Otwarłszy naraz drzwi, krzykną! mo 
cno:

— Kto tam po nocy się tłucze?.
Gdy nikt z wnętrza nie odpowiadał, 

Gluba zajrzał do środka.
W  tej chwili spadł mu na plecy kij nie 

widzialnego gościa. Otrzymawszy cios, 
Gluba na oś'ep strzelił.

Z wnętrza odpowiedział głuchy jęk, 
a po chwili wyczołgał się stamtąd wino­
wajca.

Ramony kulą w brzuch, zdołał'tylko 
zawołać:

— Jezus, Marja... Pocom ja tu przy­
szedł?...

Poczerr po chwili wydał ostatnie 
tchnienie.

W  zabitym rabusiu nocnym poznano 
Szymona Dąbijańskiego, znanego awan­
turnika z Nakła, który niejednokrotnie był 
przez sądy karany za nieposzanowanie 
cudzej własności. Obecnie nietrudno 
stwierdzić, iż cały szereg nocnych kra­
dzieży w kurnikach które ostatnio miały 
miejsce w okohcy, były najpewniej dzie­
łem Dąbijańskiego.

Obok zabitego leżał miech a w nim 
sporo już naduszonego ptactwa domo­
wego.

Zwłoki zastrzelonego po spisaniu pro- 
tokułu zajścia przez miejscowe władze od 
stawiono do Nakła, skąd zabity pochodził.

one o wiele większą szybkość, aniżeli do­
tychczasowe pociągi pospieszne i błyskawi­
czne. Pociągi te będą kursowtać według sta­
łego rozkładu jazdy, ale w  razie potrzeby w y­
jeżdżać będą również nadprogramowo.

( s(óx0y {
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X  Skąd nazwa „belga**? O wyborze 
nazwy dla nowej, ustabilizowanej waluty 
belgijskiej, zdecydowały względy naro­
dowościowe. Słowo „Belga” , będąc w ła ­
ściwie dwujęzycznym, zadawalnia jedno­
cześnie ambicje ludności walońskiej i fis 
mandzkiej, zamieszkujących ten kraj.
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Ożyw ienie w  dziale konfekcji 
męskiej.

- ,  . W  przeciwieństwie do przedostat-
itóch dw óch lat, rok bieżący wypadł dla pro­
dukcji i handlu konfekcji męskiej w yjątkow o 
dogodnie. Dtawno niewidziane ożywienie za­
panowało u fabrykantów i kupców bielizny 
tnęskiej. Składają się na to dwie przyczyny. 
Przedewszystkiem pewna poprawa gospodar­
cza  kraju i znaczne zmniejszenie się bezro­
bocia , co  przysporzyło branży tej duże ilości 
konsumentów, rekrutujących się z elementu 
miejskiego. Nie pozostała w tyle także i lu­
dność^ wiejska, której zeszłoroczny dobry u- 
lodzaj i tegoroczna dogodna konjunktura na 
zboze i ziemiopłody pozw oliły  na większe 
zaopatrywanie się w  bieliznę. Druga przy­
czyna decydująca nieomal, to brak bienzny 
zagranicznej, której import w swoim czasie 
*p okryw ał przeszło połow ę zapotrzebowania 
wewnętrznego. Szczególniej zachodnie i po­
p o w e  dzielnice Polski odziedziczyły po 
r A uPJ>d»banie do bielizny zagranicz-
wnina reh, Wiedeń górow ał. Obecnie
_  , . ?  z Niemcami, z drugiej strony zaś
w ysokie clla w w ozow e na tak luksusowy to­
war jakim jes bielizna, nde pozwalają na 
import z zagranicy i dlatego odbiorcy  z P o­
morza, Poznańskiego, Śląska i Małopolski by- 
l zmuszeni zw rócić się p̂ , towar do krajo­

w ych w ytw órców . D o tych dzielnic idzie 
bielizna w  lepszym gatunku i elegantszem 
wykończeniu. Za zdobycz nielada należy ró­
wnież uważać w yw óz bielizny do Gdańska, 
który poczyna coraz w ięcej zakupywać na 
polskim rynku, ponieważ ceny są znacznie 
niższe od zagranicznych, a warunki są coraz 
lepsze. Dobrą stroną rzeczy jest również 

spadek importu surowca z zagranicy, 
w  pierwszym rzędzie z Anglji, Szwajcarii i 
Francji, gdyż fabryki łódzkie wyrabiają o- 
statnio tak ładne desenie, że import stał się 
zupełnie zbytecznym. Również bardzo do­
brze idą tanie gatunki bielizny, która znajdu­
je zbyt wśród robotników i włościan, gdyż 
jej cena jest dość niska i przystępna. Obec­
nie rynek znajduje się w  przededniu sezonu 
karnawałów., do którego są czynione gorącz­
kow e przygotowania. Najwięcej wyrabiana 
i zakupywana na skład jest biała bielizna 
prasowana, frakowa z gorsami pikowemi 
-Gid jsaf m o łp o b io S  azajei ‘aiuasap as qn[ 
dukcja kołnierzyków i mankietów, które w  
tym czasie największy znajdują zbyt. Cha­
rakterystyczną cechą zbytu jest, że konsu­
ment kupuje lepsze gatunki bielizny, w oląc 
płacić droższe ceny, byle otrzymać dobry 
towar. Dlatego też zmniejszył się ostatnio 
spyt czysto jedwabnej i tandetnej bielizny. 
”  rowincja", która wyprzeddła zeszłoroczne 
znPasy, zjeżdża się m asowo do stolicy po no- 

e . transporty towaru. Jeśli chodzi o ceny, 
są one zależne od cen surowca, panujących 

a rynku manufakturowym. Zwtaszcza ostat­
ki spadek bawełny powoduje niemal codzien­
n i  spadek cen i w  zależności od tego zmie- 

lają się ceny bielizny. Naogół jednak zw y- 
ż  1 spodziewać się nie należy, jakkolwiek za- 
Po rzebowtanie jest duże, a na rynku niewiele 
owaru się znajduję i przytem musieli pod- 

e c wynagrodzenie dziurkarzom o 60 proc. 
, J? proc- Warunki sprzedaży: 25 proc.

. *7 proc‘ Sotówką, reszta wekslami do 2 
P raczem  należy zaznaczyć, że 

ww^Tn?6! ,Waj  ' nie są obowiązujące dla
• każdy fabrykant i kupiec 

w  d swoich odbiorców  indywidualne

i te r m iń /d o T ta ^ 0^  ° d r° ZmiarU tranzakcji

P ^ ilo w a  akcja kredytowo-budowiana.
iacych * ^  miarę funduszów, wpływta-
fplaców ł£ f rtkB ° d Iokali * niezabudowanych 
tego z Stara się tan1. Sdzie najpilniejsza 
finansowa ,Potrzeba, przychodzić z pomocą
stanu k ce*em Polepszenia katastrofalnego 
Wars- *ctw a prywatnego. Stan ten w

Jest bodajże najgorszy, zwłaszcza 
i nom Szybkiego wzrostu ludności, Stąd też 

p moc dla W arszawy musiała być najwydat- 
JSza- Akcja ta rządu opiera się na usta- 

pr e, OTozbndowie miast, która okazała się w 
t a, yce  niezupełnie celową i znajduje się w 
tow  nowelizacji. W  cyfrach pomoc kredy­
ta ch  ’  budowlana przedstawia się następu- 
dart-I, j  , dnia ł " g0 bstopada wpłynęło z po- 

°T ali * niezabudowanych placów o- 
wan ^*743.302 zł. Z tej sumy wyasygno-
14.400 hm mTŚl UStawy m  akc-ie? budowlaną 
ter7»  ̂złotych dla spółdzielni o charak-
dem ickifhteCZn0ŚCi publieznej j dom ów aka- 
z e ™ w y a s y g n o w a n o  1.005.496 zł., zare-
nię st0Dv°nrn h nie do ustaw y na obniże- 
19.047.496. p h a S r J r  3' ^ 2,0° °  z l  Razem 
spodarstwa Krajowego^m ^ 0 Bank° wl Go" 
budowlaną z sum P  K n  CJe kredytowo-

22 i PM mili. zl, z c e n o
la około 9 mllj. zl. z j  w z I S f  I  .“ “ f ™ * '
jeszcze io b o ly  otrzyik , w S S L *  “
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Aktualne sprawy spirytusowe.
Uzupełniając nasze w czorajsze sprawozda­

nie z konferencji prasowej w  dniu I-go b. m. 
na temat eksportu spirytusu i dzierżawy tu- 
recKiego monopolu spirytusowego, dodajemy, 
ze  w  konferencji poza przedstawicielami naj­
poważniejszych wydawnictw  brali udział z 
tantiema zainteresowanych ministerstw i in­
stytucji pp.: dyr. Turski, radca Vetulani, r. 
Hartleb, prezes Kiltynowicz, dyrektor Lisow­
ski, a informacji udzielali pp. prezes Suryn, 
dr. Waluklewicz, dyr. Starzewsid Morawsid 
i Kasprowicz.

Na temat eksportu spirytusu, przemawiali 
pp. W ałukiewicz i Sflarzewśki, informując o- 
becnych o tern, na jakie straty naraża nas 
brak wspólnej organizacji eksportowe), która- 
by, koncentrując w  swoim ręku w yłączność 
w yw ozu spirytusu, mogła wykorzystać kon­
iunkturę eksportowa drogą usunięcia wzajem­
nej konkurencji i między eksportenami spiry­
tusu. Obecnie istnieją 4 instytucje eksportu­
jące, z których jedna najmniejsza drogą t. zw. 
dzikiej konkurencji paraliżuje w yw óz spirytu­

su, obniżając stale ceny eksportowe. Tylko 
drogą scentralizowania w yw ozu spirytusu w 
łonie jednej organizacji będzie można uzdro­
w ić i rozwinąć ten tak w ażny dział eksportu 
i osiągnąć zagranicą jaknajwyższe ceny za 
produkt polski.

O dzierżawie monopolu tureckiego informo­
wał p. Morawski w  sposób jasny i w yczer­
pujący. Udział (55 proc.) w  spółce, eksplo­
atującej monopol spirytusowy w  Turcji, przy 
intensywnej i ciągłej pracy aa oczekiwane 
wyniki. To, co dotychczas zrobiono, w pań­
stwie tureckiem, gdzie nie znano przedtem 
Podobnej organizacji, św iadczy, że imprezą 
kierują ludzie fachowi, energiczni i konse­
kwentni. —  Poza spodziewanym zbytem 
większej ilości spirytusu monopol turecki da­
je fabrykom polskim duże zamówienia na bu­
telki (dotychczas 8.000.000 sztuk), skrzynki, in­
stalacje itd. O sprawie transportu spirytusu 
mówił p. Kasprowicz, podkreślając brak szyb­
kiego i regularnego połączenia okrętowego 
między Gdańskiem a Turcją.

Kronika gospodarcza

—  KOMUNIKAT IZBY PRZEM YSŁOW O- 
HANDLOWEJ W  TORUNIU, Przyw óz tow a­
rów zakazanych z zagranicy. Izba Przem ysło­
wo - Handlowa w  Toruniu podaje do wiado­
mości firm zaintersowanych, należących do 
jej okręgu, iż przyjmowane są podania o ze­
zwolenie na import tow arów  zakazanych do 
przywozu w  miesiącu styczniu, lutym i marcu 
1927 r. i to do dnia 10-go grudnia br. w łącz­
nie. Przedłużenie tego terminu bezwzględnie 
nie nastąpi. W obec wzmagającej się koniunk­
tury importowej i rosnących na skutek po­
w yższego restrykcji reglamentacyinych —  im­
porterzy którzy nie złożą podań w pow yż­
szym terminie, nie będą mogli liczyć nia przy­
działy indywidualne w  terminach później- 
■szych.

Bliższych wyjaśnień udziela biuro Iżby, To­
ruń, ul. Żeglarska 1. gdzie również otrzym ać 
można blankiety przepisane do składania po­
dań.

-  NIEWYPŁACALNOŚĆ W  HANDLU 
MANUFAKTURĄ. Ostatni zastój na rynku 
manufaktury i brak gotówki obrotowej pow o­
duje coraz częstsze wypadki wstrzymania 
wypłat nawet w  poważnych hurtowniach to­
warów  włókienniczych. W  uhiegłym tygo­
dniu znalazła się w  trudnościach płatniczych 
wielka hurtownia manufaktury, wczoraj znów 
wyszta na jaw niewjipłacąlność dwóch war­
szawskich przedwojennych firm włókienni­
czych. Ponieważ firmy te wstrzym ały w y­
płaty wskutek strat walutowych i złej kon­
iunktury i dążą do porozumienia z w ierzycie­
lami, aby móc prowadzić działalność w  dal­
szym ciągu, w ięc nazw ich nie podajemy, aby 
nie utruduiać tym przedsiębiorstwom wyjścia 
z obecnej krytycznej sytuacji. Tego rodzaju 
w jpadki świadczą między innemi o wzmaga­
niu się zastoju w  handlu i braku gotówki o- 
brotowej, potęgowanej zbyt intensywnem mo­
że ściąganiem podatków.

—  Z BANKÓW, w  dniu 27-go listopada br. 
odbyło się w  Katowicach Nadzwyczajne W al­
ne Zgromadzenie akcjonariuszy Międzynaro­
dowego Banku Handlowego, na którern u. 
chwalono podw yższyć dotychczasowy kapitał 
zakładowy do wysokości 1 mjljona iłotycii. 
W płaty tej podwyżki uskuteczni syndykat z ło . 
żony z dotychczasowych głównych akcjonar- 
juszów.

- -  ZJAZD PRZEDSTAWICIELI CUKRO- 
WNI B. ZABORU ROSYJSKIEGO, Związek 
cukrowni b. Kongresówki zwołuje :ia dzień 
12-go  grudnia br. Zjazd Przedstawicieli Cu­
krowni, na którem rozpatrzona będzie kry­
tyczna sytuacja cukrowni b. żabotu rosyjskie­
go w  związku z odmową Rządu podwyższenia 
cen cukru.

-  EKSPORT WĘGLA PRZEZ GDAŃSK
wynosił w dniu 1-go grudnia br. 617 wagonów 
czyli 11.720 tonn, przez Gdynię 70 wagonów 
czyli 1260 tonn, przez Tczew  39 wagonów, 
czyli 930 tonn. Załadowano w Gdańsku stat­
ków 18, w Gdyni 3. Pozatezn przeładowano 
zboża 38, cukru 45, drzewa 171, innych tow a­
rów 182 tonn.
'  -  ULGI PRZY EKSPORCIE NASION SE­
L E K C Y JN Y C H . Ministerstwo Skarbu wyja­
śnia, że wyłącznie tylko eksport nasion se-

m ysłowego. W onec tego z ulgi powyższej 
nie może korzystać eksport zboża, uskutecz­
niony dla celów  konsumcyjnych, względnie 
przetwórczych.

Podaje Się do wiadom ości sfer gospodar- 
cz jch , ze w  Monitorze Polskim z dnia 8-go 
października br. nr. 231 ogłoszone zostało 
obwieszczenie Ministra Skarbu z dnia 30-go 
września 1926 r. o w ysokości sumy, do jakiej 
mogą być przyjmowane przez władze i urzę­
dy państwowe, jako wadja przy przetargach 
oraz kaucje na zabezpieczenie wszelkiego ro­
dzaju umów oraz zaliczek wypłacanych na 
dostawy i roboty rządowe, jak również na 
zabezpieczenie udzielonych przez Skarb Pań­
stwa kredytów akcyzowych, celnych i tran­
sportowych.

—  INFORMATOR DLA PŁATNIKÓW PO ­
DATKU PRZEM YSŁOW EGO. Przed kilku­
nastu dniami ukazał się „Informator dla płat­
ników podatku przem ysłow ego" opracowany 
przez W ładysława Reitnana, właściciela biu­
ra rachunkowo -  gospodarczego. W ydaw nic­
two to jednak jest nader liche a to z następu­
jących pow odów :

Na początku zamieszczony został kalen­
darz terminów podatku przemysłowego, któ>-y 
jednak nie przyniesie płatnikom najmniejszych 
korzyści. W ładze bowiem skarbowe i tak co 
miesiąc przypominają o ptotnościaoti podatku 
przem ysłowego a podane terminy, m igą i za­
pewnie ulegną zmianie w  roku przyszłym, o 
ile przyjdzie do skutku projektowana noweli 
zaeja ustawy lub w drodze okómik? Minister­
stwa Skarbu. Następnie podane są inne w ska­
zówki o podatku, ale w  bardzo *reśeiwej fer- 
mie. Ponadto brak tam całego szeregu okól­
ników Ministra Skarbu odnośnie ulg podatko­
w ych i klasyfikacji przedsiębiorstw. W  koń ­
cu podano tekst ustawy o podatku przem ysło­
w ym  wraz z rozporządzeniem wykonawczem.

W  porównaniu nowego w y d a w n ic z a  z 
książką p, T. Krynickiego P. t. .Poradnik dla 
płatników podatku przem ysłow ego”  widać od-- 
razu, że ta ostatnia lest daleko lepiej opraco­
waną od książki p. Rejmana,

Nowemu jednak w ydaw cy  wcale nie cho­
dziło o należyte opracowanie swego „Infor­
matora", Zależało mu jedynie na dodaniu na 
końcu „Informatora”  znaczniejszej ilości ogło­
szeń i tq mu się w  zupełności udało. Dzięki 
temu, że jego syn referent podatku przemy­
słow ego w  tutejszym urzędzie skarbowym 
sam namawiał grudziądzkich kupców i prze­
m ysłowców , by zamieścili sw e ogłoszenia, ze­
brał anonse od 118 firm. Nic też dziwnego, 
że zebrawszy sporo gotówki za ogłoszenia, 
nie zależało mn w cale na roztRrzedaży książ­
ki, T o  charakteryzuje najlepiej nowego au­
tora f w ydaw cę, że do żadnej księgarni w 
Grudziądzu nie dał książki swej do rozsPrze- 
daży i napróżno, piszący te słowa, obchodził 
nasze księgarnie, by kupić nowy podręcznik. 
Podobuo cały  nakład nowej książki nie prze­
wyższał 200 egzemplarzy, tj. tyle, ile trzeba 
było  doręczyć egzemplarzy dow odow ych dla 
firm ogłaszających się. W ypadek ten pow i­
nien być  nauką dla naszych firm handlowych 
i przemysłowych, aby nie dławały się w  przy­
szłości nabierać autorom i w ydawcom  w  ro­
dzaju p. W ładysława Rejmana, choćby, na­
w et autor był ojcem referenta podatku prze­
m ysłow ego w  Urzędzie Skarbowym, gdyż 
wydaja tylko niepotrzebnie gotówkę, a w  re­
zultacie ich anonse przeczyta jedynie drobna 
garstka przypadkowych nabyw ców  „Informa­
tora" l to ich kolegów kupców i przem ysłow -

Iekcyjnjch zwolniony jest od podatku prze-ców. Czytelnik wydawnictw gospodarczych.

6ie i(k  pieniężna
G ru dziądz 3. 12. (A W .) 
WALUTY.

Warszawą. Dolar urzędowo 8.99, pry­
watnie 8.99. Tendencja slaosza .

Gdańsk. Za 100 zł. loco Gdańsk 57.15 do 
57.30, przekaz na Warszawę 56.97—57.11, 
dolar w stosunku do zł. 8.99— 9.01, za 100 
guld. prywatnie 174%— 175.

DEWIZY.
Warszawa. Belgja 125.50, Londyn 43.69, 

Nowy Jork 9.00, Paryż 34.18%, Praga 
26.72, Szwajcaria 174, Wiedeń 127.25, 
Włochy 38.67.

AKCJE.
W A R S Z A W A , 3. 12.

Bans D y s k o n t o w y .........................9 .75 , 9 .80
Bank H a n d l o w y .............................. 3 .00, 3.10
Bank P o ls k i..........................  82.25, 81.50
N o b e l ....................................................................2 .45
Lilpop.................................... .. 15-60
O s tr o w ie c k ie ................................ . 7 .65 . 7 .90
R o d z k i ................................ 1.16. 1.14
S tarachow ice  • .......................... 2 .24 . 2 .25
Z a w ie r c ie .........................................................13 .50 ,
Ż yrardów  . . . » .................................... 11.40
B ork ow sk i . -   1.25 i . 80
S p i r j t a s ............................................................ 1.95

P O Z N A N , 3. 12.
Hsrtwig K a n t o r o w i c z .............................. 4 .00
Miyn Z  e r m a ń s k i.............................................1.40
P apierm a B y d g o s /c z  . . . . . .  0.5.5
P ozn ań ska S p o lk a  d rzew n a  . . . .  0 .50
Un|a . . . .  . . . . . . . . .  6,25
Wytwórnia Chemiczna . . . . . .  0.60

PAPIERY PROCENTOWE.
W  procentach nominału;

8 proc. Państw. Poż. Konwers. 96,50-96,75 
6 proc, Poż. Dolar. 1919 r, 78,00-79,00 
10 proc. Poż. Kolei, serja I. 87,00-87,50 
5 proc. Pańs. Poż. Konwers. 47,25-47,60-47,55
8 proc. Państw. B. Rolnego 80,00
8 proc. L. Z. Państw. B. Roln. 80,00 

W  złotych:
4H proc. Tow . Kred. Ziem. 35,50-35,25 
4H proc. Ziemsk. przedw. 37,25-37,50-37,50 
5 proc. Tow. Kred. m. W arsz. 40,50-40,75-40,50
5 proc. m. W arszaw y przedw. 28,75 
4%  proc. Kr m. W arszaw y 37,50-37,75 
4%  proc. m. W arszaw y przedw. 24,00
6 proc. m. W arsz. pirzedw. 21,60-21,50,

Zloty w  dniu 3 grndnia 1926 roku.
Gdańsk przekaż 56.999— 57.13, gotowk*. 

S7.ld-67.iJ2, Berlin przekaz na W arszawę 
46.48—46.72, pizekaz na Poznań 46-455— 46.695, 
gotówka 46,335—46.815, Wiedeń przekaz 78^0 
— 78.70 gotówka ‘ 78.50— 79.50, Pragą przekaz
377.50—378.50, gotówka 373.25— 376.25, Buda­
peszt gotówka 7840—8040, Bukareszt prze­
kaz 2225, Czerniowce przekaz 2200, Zurych 
przekaz 57.50, N ow y Jork przekaz 11.75, Lon­
dyn przekaz 43.50, Ryga przekaz 64, Am­
sterdam przekaz 25, Medjolan przekaz 264.

isełda ow arew a .
Notowania ziemiopłodów 

w Poznaniu.
(Za 100 kg. loco stacja załadowcza.)
Żyto 36.75—37.75, pszenica 4ó—49, 

jęczmień zwyczajny 28—31, browarowy
31.50—36.50, owies 30—32, mąką żytnia 
70 proc. 53.50, 65 proc. 55, pszenna 69.50 
do 72.50, ospa żytnias26—27, pszenna 27, 
ziemniaki fabryczne 6.60, gorczyca 68 do 
88, saradela 20.50—22.50, peluszka 32—34 
wyka 38—40, groch vjctorja 78—88, polny
51—56. Usposobienie spokojne.

Notowania ziemiopłodów 
w  Warszawie.

Żyto kongresowe 116 f. 37, żyto kon­
gresowe franco Warszawa 38.25, owies 
pomorski 26,25, żyto 26.50, jęczmień kon­
gresowy browarowy 115 f. franco War­
szawa 36, obroty 160 ton. Tendencja spo­
kojna.

N otow a n ia  z ie m io p ło d ó w  
w  G dańsku.

B e z  zm ian y.
ZIEMIOPŁODY.

W arszawa, 3. 12. Tranzokcje na Giełdzie 
Zbożow o -  Tow arow ej za 100 kg. fr. stada 
załad., w  nawiasach fr. W arszawa. Żyto kon­
gresowe 681 gl. (116 f. h.) 36.7*5 (38-00) zł., —  
kongres. 687 gL (117 f, h.) 37.25 zł. Obrót 135 
tonn Tendencja spokojna.

Gdańsk, 3. 12. U rzędow e notowania zbo- 
ża bez zmiany. D ow óz: pszenicy 60, żyta 17, 
jęczmienia 80.

Gdańsk, 3 12. Notowania nieurzędowe 
ziemiopłodów bez zmiany,

Katowice, 3, 12. Żyto 42,50, pszenica 43— 
44, owies niemiecki 34, mąka żytnia 70 proc 
57—58, —  65 proc. 59—-60. Tendencja obojęt­
na, rynek nasycony, podaż dostateczna. • Nb 
rynku tutejszym idzie jedynie ow ies niemiec’,-; 
albowiem poznański się nie kalkuluje z 
wodu wysokich opłat transporlowych,

%
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RADZYŃ.

Uroczysta akademja ku czci powstania li­
stopadowego. M iejscowe Towarzystwu P ow ­
stańców i W ojaków wspólnie z tut. szkolą 
powszechną, urządziło w niedzielę, dnia 28 
listopada br. o godzinie 7-ej wieczorem  na sa­
li p. Niedzielskiego uroczystą akaaemję ku 
uczczen;u powstania listopadowego.

Przed rozpoczęciem  akadetnji, o  godzinie 
6ej w ieczorem  odbyło się uroczyste posie­
dzenie Tow arzystw a Pow stańców  i W ojaków , 
na którem przemawiał prezes tegoż Tow a­
rzystw a p. burmistrz Kirstein, wskazując na 
znaczenie powstania w  dziejach Polski, ob- 
jaśiiitaiac w ogóle członków  o  przebiegu pow ­
stania itp. N aw oływ ał następnie członków 
do gremialnego stawienia się na uroczystą 
akademie o godzinie 7-ęj.

Uroczystość —  przy hcznem udziale go­
ści —  zagaił w  krótkich stówach prezes T o- 
warz. Pow st. i W ojak. p. burmistrz. Przy 
końcu przemówienia wzniósł trzykrotny o- 
krzyk na cześć Najjaśniejszej Rzeczypospoli­
tej i Pana Prezydenta M ościckiego, co zebna- 
ni z entuzjazmem powtórzyli. Po zagajeniu 
odśpiewały dzieci szkolne pod kierownictwem 
nauczyciela p. Truskowskiego kilka pieśni i 
w ygłosiły  deklamacje. —  Następnie referent 
ośw iatow y ló w -  Powst. i W oj. p. Klimek, kie­
rownik szkoły, w ygłosił odczyt na temat:
,.Powstanie listopadowe".

Na koniec w ykonały dzieci szkolne „Nie 
rzecirn ziemi” , nastroje muzyczne w 1 odsło­
nie i odśpiewano wspólnie „R otę".

Pan bunmstrz Kirstein gorącemi słow y po­
dziękował zebranym za liczne przybycie, za­
znaczając, że czysty zysk' z akadem.ti prze­
znaczony jest na pom oc szkolną dla biednych 
dzieci tut. szkoły.

Zaznaczyć należy, że z pośród grona ducho­
wieństwa jak i obywatelstwa, obecnym był 
także ks. Lewandowski, Patron Stow arzysze­
nia M łodzieży Polskiej.

STAROGARD

braK sali dla ćwiczeń „Sokoła*. Z  kół
sportowych Starogardu otrzymujemy, żale, iż 
od pewnego czasu „S okół" starogardzki po­
baw iony jest sali dla uprawiania ćwiczeń. 

„Sokolniczówka” , która specjalnie dla celów  
sportowych zbudowana została, wynaięta zo­
stała na przedstawienia kinematograficzne. 
B yłoby  pożądanem, aby  ugoaę, którą poprze­
dnio, zawarto z ,,Sokołem " dotrzymano z 
strony gospodarza i umożliwiono ćwiezen.a 
towarzystwu gimnastycznemu.

Awantury uliczne. W  ostatnim czasie co- 
raz częściej zachodzą awanturyi pijackie, w 
których dość często udział biorą także osoby 
wojskowe. B yłoby pożądanem, aby v. przy­
szłości wybryki tego roazajn nieco skrócono, 
gdyż obywatelstwo ma prawo żądlać, aby nie 
zakłócano awanturami ciszy nocnej.

Hyeny Cmentarne. Policja aresztowała 
niejak.ego Heninga i Schertza ło t r z y  ci Po­
kradli z  nagrobków na cmentarzu ewang. 
rozmaite części bronzuwe, a z trumień w  gro­
bowcu rodizinnem W ichertów  ozdoby metalo­
we.

ŚLIWICE.
W ypadek Dnia 29 zm. w ybrał się p. Nu- 

ernberg do lasu po drzewo. W  drodze po­
wrotnej przejeżdżając przez tor kolejowy, za­
wadził przypadkowo wozem  o kamień mad to­
rem. Zanim zdoiał się z położenia w ysw o­
bodzić, iiadiechał pociąg tow arow y, któryt 
wpadłszy na wóz, doszczętnie go zdruzgotał. 
Konie na szczęście oca’ ały. Wypadku w  lu­
dziach nie było.

Misja. Staraniem ks. prob. dr. Raszeji od­
byta się w dniach od 13— 21 ub. m. misja. 
Nauki wygłaszali dwaj 0 0 .  Jezuici z Kalisza. 
Napływ parafian na kazanie był bardzo w iel­
ki. Piątek 19-go by! dniem poświęconym mło­
dzieży płci obojga, jako dzieci sw. Stanisława 
Kostki. Dzień ten zakończono uroczystemi 
nieszporami, na których przygrywała dobize 
zgrana orkiestra Tow . Młodzieży. Skrzętny 
i gorliwy ks. patron Lange pobudował śliczny, 
rzęsiście iluminowany ołtarzyk z wizerunkiem 
św. Stanisława Kostki, przed którym to mło­
dzież się skupiała. Pc nieszporach podnio­
słe kazanie w ygłosił jeden z ojców  misjona­
rzy, p. czem zaśpiewano z przejęciem „M y 
chcemy Boga". Błogosławieństwem Przenaj­
świętszego Sakramentu zakończono uroczy­
stość kościelna św. Stanisława Kostki. W  
niedzielę, dnia 2i-g o  odnowiono na solennej 
sumie poświęcenie rodzin Najśw. Sercu Jez.

Misja 0 0 .  Jezuitów spełniła zupełme sw o­
je wzniosłe zadanie; pogłębiła przekonania re­
ligijne i odrodziła plarafjan w  duchu Chrystu­
sowym, - '

Z chojn ckiego Sejmiku Powiatowego.
Dnia 27 ub. ir. odbyto się posiedzenie 

Sejmiku Powiatowego, któremu przewod­
niczył p. starosta Popiel. Po zagajeniu 
przystąpiono do wniosku nagłego Koła 
Inwalidów z Chojnic w  sprawie udzielenia 
500 zł. na gwiazdkę dla Kola. Po dłuższej 
dyskusji wniosek ter upadł.

Następnie przystąpiono do sprawozda­
nia Wydziału Powiatowego za rok 1925 
oraz do budżetu na T. kwartał 1927 roku. 
Przy punkcie ■ IV. doi. budżetu na rok 
1927/28 wywiązała się ożywiona dysku­
sja, w  której zabrał głos p.  Bembenek.

P. B. postawił wniosek o skreślenie 
wydatków  na utrzymanie koni. Nastąpiło 
głosowanie, podczas Którego sam p, B. 
swego wniosku nie poparł

Szczególną uwagę zwracał wniosek 
wydatków Policji Państwowej. W  tej 
sprawie zabrał głos ks. dziekan Szulc, 
który w swych wywodach podniósł wiel­
ką sprawność policji tutejszej i zasługi ko­
mendanta powiatowego p. Trawickiego.

Proponował również, by zwrócić się 
do odnośnych władz, aby policja nie była1 
zmuszona do noszenia karabinu z nadzia­
nym bagnetem, ale żeby się mogła ogra­
niczyć do krótkiej broni palnej.

Po dłuższych wywodach wniosek ten 
uwzględniono. Następnie przystąpiono do 
sprawy nad utrzymaniem szos na odcinku 
Swornegac—Choćiński Młyn, Sprawę tę 
odłożono na później. Upadł również wnio­
sek p. Bruskugo o sKreśleńie 10 JOG-zł. 
na konserwację dróg gminnych. Bardzc

długo debatowano nad sprawą 4—5 proc. 
dodatku do podatku dochodowego. Sta­
wiano wniosk' o zniżenie go o  2—3 proc. 
Ze względu na przepisy rządowe wnioski 
te upadły. W  tej sprawie zabrał głos P. 
Kalett?, który w  sw ych wy wodach pod­
niósł, że w  Chojnicach płaci podatki tylko 
około 30G obywateli i że cl właśnie m is u 
utrzymać całe ciężary miasta; dalej mówi, 
ażeby podatki — choćby tylko niskie — 
rozłożone były na szersze warstwy.

Po dłuższej dyskusji uchwalono z te­
go tytułu 50 000 zł. Przyjęty został rów­
nież budżet w  sumie 408.400 zł. w  docho­
dach i rozchodach.

Sprawę rzekomych nieprawidłowości 
urzęau cukrowego i zbożowego umorzo­
no. Również nic pominięto sprawy nad 
dcciatkiem do podatków przemysłowych, 
budynkowych i opłat drogowych. P. Ka- 
letta stawii wniosek, ażeby pobierać od 
podatników obciążonych temi dodatkami 
tylko dodatek z jednej kategorj; i że szo­
sy bywają najwięcej niszczone przez lud­
ność wiejską.

Po dłuższej dyskusji wniosek p Ka- 
letty upadł. W  tej sprawie zabiał jesz­
cze głos p. Czarnowski, który stawił 
wniosek o  podział opłat na gimny.

W  wolnych głosach m. in. upad! wnio­
sek ó pobudowanie barak dla baonu 
Strzelców,

Po wyczerpaniu porządku obrad prze­
wodniczący p. Popiel zamknął posiedze­
nie o godz. 3 i pół popołudniu.

CHOJNICE.
7  życia Tow . Pow st. i W oj. W e wtorek, 

dnia 30 ub. m. odbyło się nia salce p. Jaż­
dżewskiego miesięczne i ostatnie w  tym ro­
ku zebranie Tow . W ojaków . Zebranie cie­
szyło się wielkim udziałem członków. Po 
sprawozdaniach tak Sekretarza p. Grygla jak 
i prezesa p. Standery przystąpiono do roz­
dania. remuneracyj gwiazdKowycn niektórym 
członkom. Stan kasy obecnie wynosi' 22uO 
zł, które obrócone zostaną na budowę strzel­
nicy. Ostatnie tegoroczne strzelanie uchwa­
lono na dzień 5 bm.

Z Kółka amatorskiego. Koło amatorskie 
im. „S łow ackiego", które istnieje w  Chojni­
cach przeszło 4 lata, w ostatnim czasie podu­
padło. W idząc niedopisyw.anie pnblicznóści 
na przedstawieniach zamiejscowych teatrów, 
zniechęciło się dó pracy dia sp iaw y polskiej 
i dla dobra tut. społeczeństwa. Nic dziewne- 
go, by ły  bowiem wypadki, że często gościn­
ne w ystępy zamiejscuwych toutrów nie m ogły 
się odbyć dla braku udziału publiczności.

Jednakże na onegdaj odbytem zeDnan.u 
uchwalono zerw ać z dotychczasow a drzemką 
i na przyszły miesiąc wystąpić z poważniej­
szą sztuką teatralną. Czysty z y s k ,—  jak 
zw ykie —  przeznaczony ma zostać na cele 
Czytelni Ludowej. Niemałą zasługę w kie- 
ruuku rozbudzenia Kółka poniósł zaiząc z p. 
Gryglem fta czele. Skrzętnym sekretarzem 
Kółka jest p.. Kubik, a reżyserem p. Szultka.

Naprawa Micy. Słuszne utyskiwania pu­
bliczności na niemożliwy stan ul. W ysokiej 
znalazły nareszcie posłuch u magistratu, który 
przystąpi! obecnie do naprawy ulicy, Niasam- 
przód zostaną chodniki nasypane żwirem.

TCZEW.
Doliniarze przy robocie. Do „Dz. Tez." 

piszą:
„O d pew nego czasu, grasuje po tlicach 

Tczew a szajka niebezpieczny cn złodzieji —  
kieszonkowców. Skiada się ona z u-ciu do 

'8-miu w yrostków  w  wieku lat około 18, te­
renem zaś Ich niecnej działalności są piace 
publiczne w  dnf targowe, w szczególności zaś 
w  godzinach popołudniowych pocztow y w e­
stybul, później zaś kiedy zaczyni być czyn­
ne kino, ustawiają się óni przy wejściu do 
przedsionku kina, gdzie korzystając z ożyw io­
nego ruchu powodują rozmyślnie natłok celem 
łatwego ogerowtania cudzych kieszeni

I Z  całej Polski |® i
POZNAN,

Groźny pożar w  fabryce skrzyń. W  nocy 
ze środy na czwartek bieżącego tygodnia w y- 
Duchł pożar w  fabryce skrzyń drewnianych 
Garsteckiego, znajdującej się przy drodze 
Dembińsitiej. Ofiarą rozszalałego żywiołu
padła wielka ilość drzewa i gotow ych skrzyń 
Straty, która u. sporej części pokryje ubez- 
p.eczenie, sięgają 80 tys. złotych. Dotąd nie 
udało się ustalić przyczyn pożlaru.

(Szkielet sionia w  ogrodzie zoologicznym ). 
Muzeum Przyrodnicze w  Poznaniu dowiedzia­
ło się przypadkiem, iż w  ujeżdżalni ogrodu zo­
ologicznego ma się znajdować szkielet słonia 
zdechłego przea laty 16 tu. W  związku z ten, 
Piofesor zoologji Niezabitowski w  towarzyst­
w ie sw ego asystenta p. Rakowskiego czyni 
intensywne poszukiwania, celem odnalezienia 
pośmiertnych szczątków egzotycznego' gościa.

KATOWICE.
Pożegnaniu inspektora Policji Państw. W rć- 

blewsk‘ego). Onegdaj w  gmachu głównej ko­
mendy p. p. w Katowicach odbyło się po­
żegnamy ustępującego komendanta policji w o­
jewódzkiej, inspektora W róblewskiego.

W  imieniu policji śląskiej żegnał insp. W ró­
blewskiego w  bardzo gorących słowach pod­
inspektor Ryczkowski. Z kolei insp. W róblew ­
ski żegnał się w sposób serdeczny ze w szyst­
kimi oficerami policji.

O godz. 10 rano przybył do gabinetu ustę­
pującego komendanta policji wojewódzkiej no- 
womianowany komendani insp Kocur w  to­
w arzystw ie sw ego zastępcy pooinsp. Żółtasz- 
ka. O goaz. 12 w  poł. przedstawili się nowe­
mu komendantowi w szyscy  oficerow ie głów­
nej komendy p. p. w  Katów ,oach.

Dragi buimistrz miasta. Jak się dowia­
dujemy, sęozia Szkudlarz został zatwierdzony 
przez Min. Spraw W ewnętrznych na stanowi­
sko drugiego burmistrza miasta Katowic.

Posiedzenie Rady W ojewódzkiej. Pod 
przewodnictwem w ice-w qiew ody śląskiego p. 
Żurawskiego odbyło się dnia 2 bm. posiedze­
nie śląskiej Rady W ojewódzkiej. Na posie­
dzeniu, tern rozpatrywano preliminarz bud­
żetow y  dalszej budowy nowego gmachu w o ­
jew ódzkiego oraz załatwiono sprawę statutu 
niektórych 'gfSią

pełnowartościowy
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ŁÓDŹ.
Konsolidacji drobnego knpłectwa. Dwt*

dniowp obrady i konferencje porozumie­
waw cze przedstawicieli drobnego kuplectwe. 
łódzkiego w  sprawie utworzenia jodnei 
organizacji, obejmującej w ojew ództw o łódz­
kie, zakończone zostały w dniu wczorajszym . 
W yłoniono międzyzwiązkową kom.sjv porozu­
miewawczą, której zadaniem będzie opraco­
wanie programu połączenia się wszystkich or- 
ganizacyj drobnegc kupiectwa na terenie w o­
jewództwa, oraz ustialono datę 1-gu walnego 
zjazdu drobnych kupc ów całego w ojew oaztw t 
na dz. 3 bm.

BORYSŁAW .

Zatarg w  przemyśle rafineryjnym. Sprawa
zatargu w  przemy Je rafineryjnym nic zosta­
ła wyjaśniona. Zapowiedziany' nia dzień l  bm.. 
przez zw iązki: robotnicze strajK ogólny, nia 
wybuchł natomiast robotnicy zobowiązali się 
w  niektórych rafineriach zawiadomił' praco­
daw ców  w  terminie 24-godziennym o strajku 
oraz nie przeszkadzać robotnikom, którzy e- 
weutualnie pozostaliby przy pracy.

KRAKÓW.
Tajemnicza przesyłka naboi karabinowych.

Krakowskie władze Policji Państw, zakwestio­
nowały na siacji Kranów—Plaszów  SKrzyokę 
z 3313 łusek karabinowych pochodzących od 
handlarzy* z  Tarnowa, Liska itd., a przezna­
czoną dla zastępcy handlowego firmy „Meta­
low e Zakłady Hutnicze w  Katowicach".

Stwierdzono, iż 50 proc. zawartości skrzyn­
ki stanowią ostre naboje karabinowe. Prze­
syłkę przekazano w ojskow ej składnicy arty­
leryjskiej i wdrożono śledztwo, celem ujaw­
nienia szczegółów tej sprawy.

LW ÓW .
Kto zamordował ś. p. kuratora Sobińskle*

go. Organa policji prowadzące dochodzenia w 
sprawie w ykrycia m ordercy śp. kuratora So* 
b.ńskiegc, aresztowały przed kilku dniami 
braci Jacurów i niejakiego Chuzińskiego, po- 
szfekowanych o udział w  zbrodni.

W  czasie rewizji, przeprowadzonej u a* 
resztowanych, znaleziono wielkie ilości ma- 
terjów  w ybuchow ych, w  tem bomby- napeł­
nione permitem, sporo rew olw erów  niemiec­
kich oraz mapy sztaba generalnego. Szcze­
góły  tej tajemniczej sprawy trzymane są na- 
razie w  ścisiej tajemnicy.

Miasto dba o swój wygląd zewnętrzny ,
Na śrcoow e.n  posiedzeniu magistratu uchwa­
lono zakupić 200 żelaznych kosźó*  na od­
padki i śmieci. Zawieszone ,v najrucnliw 
szych punktach rihasia kosze, niewątpliwie za­
pobiegną zanieczyszczaniu ulic.

150 M agonów parafiny dla Sowietów', So­
wiecka handlowa ekspozytura w  Wibdniu za­
kupiła od tutejszych trzech firn. 50 w agonow  
parafiny za sujnę 60 tysięcy cmlarów. Ła- 
dowanie zakupionego materiału, celem w ysył­
ki do Sow ietów , rozpucznie sm w  dniach naj­
bliższych

WILNO.
Zjazd agronomów. Celem skonsolidowania 

pracy tow arzystw  1 stowarzyszeń rolniczych 
na terenie W ileńszczyzny, zainicjowano od­
bycie się wojewódzkiego zjazdu agronom ów. 
Na czele komisji przygotowującej zjazd SioI 
profesor Uniwersytetu W ilińskiego Rogoysld.

Strzelający „hurtkowlcze". W  wynika 
przeprowadzonego śledztwa w  sprawie napa­
du, dokonanego 28 listopada na posterunko­
w ego Daniłowskiego, na zebraniu „hurtka" w t 
ws* W ieczary w  pow. Postawskim aresztowa­
no prezesa „hut tka" nazwiskiem Sraitko 1 
członka „hurtka,f Jarmoła-

Nieszczęście kolejowej Dnia 1 bm. 
o godz. 5 po poł. pociąg oso o j  wy posu­
wający się wzdłuż linii Orany-Olkienniki 
wpadł na przejeżażająca. furmankę chłop-' 
ską Uderzenie było tak silne, że 2 męż­
czyźni siedzący w  furmance wyrzuceni si­
ła uderzenia zostali zabici na miejscu, je­
dna zai kobieta została ciężko ranna. Po­
ciąg został zatrzymany, ranną za i  kobie­
tę dającą słabe oznaki życia i-abr&no do 
pociągu dla umieszczenia w szpitalu kole­

jowym W  Wilnie,
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llLEIMliZYD Sobota 4. Barbary p.
N iedziela 5. Anastazego 
W schód słońca 7 55, zachód 15 46 
Wschód księżyca 7 48, zachód 16 10.

— ** DYŻURY NOCNE APTEK. Od 4 do 
lu grudnia — Apteka pod Lwem, ul. Pańska 
ur. 22, telef, 40.

*
** STAN POGODY. Spostrzeżenia Pań­

stwow ego Instytutu M eteorologicznego w  
W arszawie:

Dziś rano, temperatura —  1*.4 Cels., wil­
gotność 97 proc., stan nieba: dość pogodnie.

Rozkład ciśnienia w Europie: w ysokie ci­
enienie rozszerza się z nad Europy północno- 
wschodniej nad Polskę i środek Europy; niz- 
kie przesuwa się z nad Islandji nad Skandy­
nawię.

Prawdopodobny przebieg pogody w Polsce 
dalszy spadek tempenatury: na północno-
wschodzie mróz silniejszy1, na południu i za­
chodzie słahszy. Zachmurzenie umiarkowane 
zwiększające się ku południowi kraju; gdzie­
niegdzie drobny śnieg, Siabe wiatry z kie­
runków północno-wschodnich i wschodmch.

— '** STAN W ODY W  WIŚLE POD GRU­
DZIĄDZEM wynosił w  dniu wczorajszym 
2,18 mtr.

*
KALENDARZ TEATRALNY.

Sobota (4. 12.) — popoł. o godz. 4-ej specjal­
ne przedstawienie dla uczącej się młodzie­
ży, oraz popnlarne po cenach najniższych 
od 50 gr do 3 zł „Sprzedana narzeczona". 
(W ystęp Opery Pomorskiej).

Sobota (4. 12.) — wieczorem występ Opery 
Pomorskiej „Demon’* Rubinsteina. (Premj.) 

Niedziela (5. 12.) — nopoł. o godz. 4-ej „Ana­
nas" Ceny miejsc zniżone.

Niedziela (5. 12.) —  wieczorem „W esele" 
Wyspiańskiego.

Poniedziałek (6. 12.) —  „Św . Mikołaj*’. Spe­
cjalne przedstawienie po cenach najniż­
szych od 40 gr do 2 zł.

CO GRAJA W  KINACH.
— ** KINO „O RZEŁ" demonstruje od 

czwartku wspaniałe arcydzieło filmowe we­
dług znanej powieści Wiktora Hugo p. t. „Nę­
dznicy" (Les misćrables). Ponadto dramat 
‘ ensacyjny „Król Paryża".

— ** IGNO ,.APOLLO ’1 wyświetla wspa­
niały i jedyny w  swoim rodzaju film p. t. 
•Złoty M otylek", arcydzieło wytwórni wiedeń­
skiej ,,Sacha“  w  12 aktach. W  roli głównej 
Lilii Danuta. Nadprogram wesoła komedja. 
Początek punktualnie o godz. 6-ej i 8,15 w. 

&
— ** Z KANCELARII PARAFIALNEJ. Dla

wszystkich tych, którzy dla jakichkolwiek- 
bądź przeszkód nie mogli dotąd dostąpić od­
pustu jubileuszowego, odprawiać się będzie 
urzez cały tydzień od 6 d0 11 b. m. Jednogo­
dzinne nabożeństwo Jubileuszowe od 8 do 9-eJ 
wieczorem z wyjątkiem uroczystości Matki 
3oskiej W  ten dzień odprawi się nabożeństwo 
jub. zaraz po nieszporach o godz. 3* Na za" 
kończenie odbędzie się w  niedzielę po południu 
uroczyste nabożeństwo jubileuszowe. O go­
dzinie 4 będzie wystawienie i adoracja Najśw. 
Sakramentu, a o godz. 5 nieszpory z kazaniem

W  nr. 271 
n a sz e g o  p ism a p o ja w ił s ię  a rty k u ł p o d  
ty t .: Jak  traktują o fic ja ln e  w ła d z e  k rze ­
w ic ie li s ło w a  p o lsk ieg o  na k re sa ch !11 W  
artyk u le  tym , k tóry  ty lk o  p rze z  n ied o ­
patrzen ie  z e  stron y  red ak cji d osta ł s ię  na 
ła m y  n a szeg o  p ism a, u s iło w a n o  p o d d a ć  
k r y ty c e  p e w n e  za rzą d zen ie  sę d z ie g o  ś le d ­
c z e g o  p rz y  tut. S ą d z ie  O k rę g o w y m .

W y c h o d z ą c  z  za łożen ia , ż e  r o z s z e r z a ­
n ie w iad om ści, k tóre  tak sw ą  form ą  jak  i 
treścią  m og ą  w p ro w a d z ić  w  b łąd  op in ję  
pu bliczn ą  i p o d w a ż y ć  au tory te t o s ó b  c z y  
w ła d z , u w a ża m y  z a  s w ó j o b y w a te lsk i o -  
b o w ią ze k  u m ieścić  n astępu jące sp ro s to ­
w an ie :

1. Z arzą d zen ie  sę d z ie g o  ś le d cz e g o  b y ło , 
jak  się  d ow ia d u jem y , najzupełn iej u- 
zasadn ion e i legalne.

2 . Ani w  u staw ach  k arn ych , ani w  K<*n-

O Ł O S  P O M O R S K I

S p r o s t o w a n i e .
—  1 sty tu cji R zp litc j n iem a ża d n eg o  p rze - 

k tó r y b y  w y łą c z a ł  a r ty s tó wpiSlfy u»v> j  w j „  j  --- -
d ra m a ty czn y ch  7 p o d  o g ó ln y c h  o b o ­
w ią z k ó w  o b y w a te lsk ich , jakim  jest 
m ięd zy  in nym i o b o w ią ze k  p o d d a w a ­
nia s ię  lega ln ym  zarzą d zen iom  
w ła d z , w o b e c  c z e g o  w y r a ż o n e  w  o -  
m aw ian ym  artyk u le  w ą tp liw o śc i są 
n ieuzasadn ione 

3. U ży te  w  u ch w ale  sę d z ie g o  ś le d cz e g o  
w y ra że n ia : „w y g o to w a n ie " , „ w y g o ­
to w a n o "  i „m o żn a  się  d om n iem y ­
w a ć " , są, jak się  d ow ia d u jem y , usta­
w o w y m i term inam i p ra w n iczy m i. 

D a ją c  p o w y ż s z e  w y jaśn ien ie , w y r a ż a ­
m y  przekonan ie , ż e  n apraw iam y  b łąd  p o ­
p e łn ion y  u m ieszczen iem  w sp om n ia n ego  
artykułu  i ż e  tern sam em  d a jem y  d o w ó d  
n asze j lo ja ln ości w o b e c  le g a ln y ch  za rzą ­
dzeń  w ła d z . R e d . „G ło s u  P o m o rsk ie g o 11.

P r o c e s
Przed Sądem Ławniczym w Grudzią­

dzu toczyła się w  dniu wczorajszym roz­
prawa przeciwko K a z i m i e r z e  
B r u n z  z C h e ł m n a ,  oskarżonej przez 
gospodynię ks. proboszcza Wojciechow­
skiego w Radzynie, p, W a n d ę  G r u b e -  
G o n i s z e w s k ą .

Rozprawom przewodniczył p. sędzia 
Dr. W ł a d y s ł a w  B o r t h.

Akt oskarżenia zarzuca Kazimierze 
Brunz rozsyłanie pocztą otwartych pocz­
tówek i listów anonimowych, w  których 
o s k a r ż o n a  w ohydny i niecny sposób 
o c z e r n i a ł a  k s .; p r o b .  W ó j c i e -  
c h o w s k i e g o  oraz oskarżycielkę pry­
watną p. Grube-Goniszewską.

Sprawa ta zdobyła swego czasu tak 
wielki rozgłos, żę zajął się nią K o n s y -  
s t o r z  B i s k u p i  w Pelplinie, który

i błogosławieństwem. —  Kto pragnie dostąpić 
odpustu jubileuszowego, powinien pięć razy 
brać udział w  tych nabożeństwach, a poza- 
tem powinien przed piątym udziałem w nabo­
żeństwie przystąpić do Sakramentu Spowiedzi 
i Kornunji św., aby znajdować się w  stanie 
łaski.

W  niedzielę, 5 b. m. o godz. 3-ej odbędą 
się uroczyste nieszpory z wystawieniem Naj­
świętszego Sakramentu. Następnie odbędzie 
się zebranie Bractwa św. Barbary oraz przyj­
mowanie nowych Członków.

W  śrudę obchodzimy uroczystość Niepoka­
lanego Poczęcia. Najśw. Mar}! Panny; w  tęn 
dzień udbędzie się w  kościołach i przed ko­
ściołami na rzecz sierot w  tutejszych siero­
cińcach nadzwyczajna kolekta, którą gorąco 
się poleca. —  W e wtorek postu niema.

W  Przyszłą niedzielę, 12 b. m., przypada 
uroczystość św. Mikołaja, patrona naszej 
Fary i parafji.

W  piątek, 10 b. m., odbędzie się w  kaplicy 
klasztornej o godz. 5-ej adoracja Najśw. Sa­
kramentu, a następnie będzie zebranie Bra­
ctwa Czci Najśw. Sakramentn.

Miejsca w ławkach na nabożeństwa w  Fa­
rze wydzierżawiać się będzie od poniedziałku, 
6 b. m., aż do środy, 15 b. m. w  kancelarii 
parafjalnej w  czasie od godz. 4 do 7. P ozo­
stałe wolne miejsca w ydaw ać się będzie w 
czwartek, 16 b. tri.

Członkowie Konferencji św . Wincentego 
a Paulo przystępują wspólnie do Sakramentów 
św. w e Farze: do Spowiedzi w e wtorek po 
południu, a do Komunii św. w  święto Matki 

i. Boskiej o godz. 7-ej.

o r z e k ł  z u p e ł n ą  b e z p o d s t a w ­
n o ś ć  z a r z u t ó w ,  cz y n io n y ch  k s .p r o b .  
W  o jc ie ch ow sk iem u .

Na ro z p ra w ie  są d o w e j o sk a rżo n a  z a ­
p rze cz a ła  tem u, ja k o b y  on a  b y ła  au torką  
o w y c h  o b e lż y w y c h  k o re sp o n d e n cy j —  je ­
d n a k o w o ż  za p rzy s ię żo n y  ek spert s ą d o w y  
stw ierd z i} z  ca łą  s ta n o w czo ś c ią , ż e  au tor­
ką k o re sp o n d e n cy j b y ła  osk a rżo n a  B ru n z.

O sk a rżon a  bron ił p . a d w o k a t D r.
P  e  h r, p o d n o sz ą c  w  sw o ich  w y w o d a c h  
w sze lk ie  m o ż liw e  ok o liczn o śc i, ła g o d z ą ce  
p o s tę p o w a n ie  je g o  klientki.

Sąd  d o p a trzy ł się  w  c z y n ie  K azim iery  
B ru nz w y stę p k u  c iężk ie j zn iew ag i 1 za są ­
dził ją  na t r z y  m i e s i ą c e  w i ę z i e -  
n i a  o r a z  na pon iesien ie  k o s z tó w  p o s tę p o ­
w an ia  k arn ego .

Stowarzyszenie Katol. M łodzieży Żeńskiej
odprawiać będzie we Farze procesje jubileu­
szowe w  sobotę, poniedziałek i wtorek o go­
dzinie 7 wiecz., a w  niedziele i święto Matki 
Boskiej o godz. 4 i pół. Spowiedź będzie w e 
wtorek, a generalna Komunja św , nazajutrz
o godz. 8-ej.

Zebrania: W  święto Matki Boskiej ma Sto­
warzyszenie Katol. Młodzieży Żeńskiej o go­
dzinie 5 i pół w  gimnazjum żeńskiem nadzwy­
czajne zebranie, połączone z uroczystem przyn- 
jęciem nowych członkiń, na które zaprasza się 
członków honorowych i rodziców  kandydatek.

T ow arzystw o Robotników KatoL ma zebra­
nie w salce parafialnej w  niedzielę, 5 b. m.
zaraz po nieszporach.

Bractwo Matek Chrześcijańskich ma zebra­
nie w  niedzielę o  godz. 8-ej w kościele Du­
cha św.

Dzieło Dziecięctwa Pana Jezusa ma zebra­
nie w salce parafialnej w  poniedziałek dla 
dziewcząt, a w e wtorek dla chłopców.

Tow arzystw o Czeladzi Katol. ma zebranie 
w  poniedziałek w  salce parafialnej.

Generalna absolucja dla III Zakonu będzie 
w  uroczystość Matki Boskiej zaraz po nie­
szporach.

miód sztuczny jest najkoniecz­
niejszym środkiem  do w ypieka­
nia pierników gw iazdkow ych. -

Dr W. A. Henatsch - Unisław
919(i _______  __________

0 U n H B M B « B n k
Będzie sztuczka krotochwilna,
Loteryjka fantów .ślicznych 
I na rybki wędloa silna 
Da wam uciech, och, rozlicznych.

I laleczka, cud piękności,
Z  Mikołajem też zagości;
Kto bajeczkę powie składnie,
Temu lalka w  ręce wpadnie.

Wszystkie te niezwykłości i wiele je­
szcze innych niespodzianek — będą w  sali 
Teatru Miejskiego, w  dniu 6-go grudnia, 
o godz. 4 po południu.

Niech więc grzeczne dziateczki sta­
wią się tłumnie na „św. Mikołaja", a ro­
dzice pamiętają, że część dochodu prze- 
znacza dyrektor teatru p. Henryk Czarne­
cki na Koło Przyjaciół Harcerzy, instytu­
cję ze wszech miar godną poparcia.

*
CZYTELNICZKI I CZYTELNICY!
Zapisujcie się na Kursy Wieczorne do­

kształcające!
Zapisy przyjmuje Sekretariat Kursów: 

Lipowa 3 II p. od 3—6 wiecz. (9196

ŚW. MIKOŁAJ DZIECIOM. 
„N iespod zian ek  siedem  m ie c h ó w "  b ę d z ie  
w  p on ied zia łek  w  sali T ea tru  M ie jsk iego .

Hej, słuchajcie, wszystkie dzieci:
W net Mikołaj z nieba zleci,
Będzie radość, dużo śmiechów, 
Niespodzianek siedem miechów!

Z  TEATRU MIEJSKIEGO.
Dziś „Sprzedana narzeczona" dla młodzie­

ży  szkolnej oraz jaknajszerszych warstw spo­
łecznych.

Znana opera komiczna czeskiego kom pozy­
tora Fr. Smetany „Sprzedana narzeczona”  
wystawiona zostanie dziś po południu specjal­
nie dla uczącej się młodzieży oraz jako przed­
stawienie popularne. Ceny miejsc zniżone od 
50 gr do 3 zł. Partję Janka śpiewa po raz 
pierwszy p. Tadeusz Laskowski, W  innych 
partiach wystąpią pp.: Czarlińska, Adamkie­
wicz, Sabat-Świrska, Leonowicz, Popiel, Bol­
ko, Kowalski, Żnczkowski i inni. W  roli dy­
rektora w ędrownego cyrku p, W ładysław  
Ilcew icz. Balet z primaballeriną p. S. Matu­
szewską i Wierzbickim na czele. Początek 
punkt, o  godz. 4 po południu.

Sobota w ieczór premiera wspaniałej opery. 
Rubinsteina p. t  „Demon” . Początek punkt 
o godz. 8,30 wieczorem.

Niedziela po południu. Afisz zapowiada ar- 
cyw esolą farsę, dostępną tyhco dla dorosłych 
p. Ł „Ananas". —  Ceny miejsc najniższe od  
50 gr do 2 zł. Początek o godz. 4 po poł.

„W esele ’* W yspiańskiego, arcydzieło lite­
ratury polskiej, wystawione będzie na naszej 
scenie po raz trzeci jutro, w  niedzielę, na 
przedstawieniu w ieczorow em . Początek punkt.
0 godz. 8 w ieczorem .

W  poniedziałek specjalne przedstawienie 
popołudniowe o godz. 4 po poł. dla dzieci
1 m łodzieży „Ś w . M ikołaj".

— ** „DEMON** Rubinsteina. Na dzisiejsze 
w ieczorow e przedstawienie zapowiada Dyrek* 
cja Opery Pomorskiej w  porozumieniu z dyr. 
teatru grudziądzkiego p. Henrykiem Czarnec­
kim oczekiwaną z  upragnieniem przez mu­
zyczne sfery naszego miasto premierę wspa­
niałej opery A. Rubinsteina p. t. „Demon” , —■ 
porywającej egzotycznem tłem dzikiego Kau­
kazu i bogactwem  muzycznych m otyw ów .

MANUEL LINARES RIVAS.

Człowiek,
k t ó r y  w s z y s t k o  w i e d * 5 a ł «

n o w e l a .
(Przekład z oryginału hiszpańskiego)-

„Jeżeli mnie puścisz wolno, dam ci, co ze­
chcesz.’*

Henryk na chwile zaniemówił ze zdumie- 
ete, alę się wprędce opamiętał:

„Znamy się na sztukach czarnoksięskich, 
c °, Pani Ż abo?!

„Nie, nie, nie jestem czarownicą, jestem 
.wróżką*’ .

„T o  wszytsko jedno".
„W cale nie w szystko jedno. —■ Czarowni­

ce są złe, wróżki zaś dobre".
„Toby^ należało sprawdzić” .
„T ybyś chciał wszystko sprawdzać, a u- 

czyć to się nie chcesz” .
„Oho, nauczki, jak Don C rescente!" —  od­

parł podrażniony chłopiec. —  Pewno zaraz 
zechcesz mj wym yślać od osłów  i ignorantów 
jak wszyscy*’1.

„B o jesteś osłem, Henryku".
,,Zgoda jestem osłem! —  Ale tobie pokażę, 

poczekaj! Odechce ci się przypominać mi 
to“ .

„W różka, opanowana przerażeniem odpo­

wiedziała spiesznie:
„Zw róć uwagę, że prosząc cię o wolność, 

nie zwracał się do twego dohrego serca, gdyż 
widzę, że go nie masz, —  lecz proponuję ci 
zamianę, dogadzającą twemu egoizmowi i 
wygodzie” .

Jak w szyscy  egoiści czuł się Henryk dot­
knięty, gdy nazwano rzecz po im ieniu ... ale 
była wzmianka o jego w ygodzie —  to prze­
mówiło mu do przekonania:

„Dla mej w ygod y?”
„W ątpisz?"
„A  co mi dasz, powiedz,*’
„Żądaj, czego chcesz. —  W szystko dosta­

niesz wzamian za uwolnienie mnie".
„Czego tylko zechcę?— "

” TalC”  Ł  , ■„I ty  będziesz mogta spełnić moie życze­
n ie?"

„W idzę, że nie wiesz, c o  to znaczy w ró­
żka’1.

„Pragnę się dowiedzieć".
„No, to powiedz, co  chcesz11.
,̂ A w ięc chcę przestać być osłem. Doja­

dły mi iuż te ciągłe w ym ówki! —  Chcę u- 
mieć wszystko bez książek, szkoły i nauczy­
cieli” .

„Będziesz umiał” .
„W szystko?"
„To, o co prosiłeś. Tw oje zadania, lek­

cje  . ,  A’

„Nie, o nie, to za mało! Chcę wiedzieć 
wszystko, to co blizkie, i to, co dalekie, to 
co się dzieje tutaj, i w  Indiach, i w  Japonji.. 
na całym św iecie! —  W szystko, wszyściu- 
sieńko!.. .  “

„Żądiasz w iele".
.P rzecież  i tobie niemało daję, darowu­

jąc ci życie. —  Porównaj” .
„Niech się w ięc stanie jak pragniesz” .
„O d kiedy? ’1
„Od tej chwili i już na zawsze".
„Aie pamiętaj, wszystko, co się dzieje na 

całym św iecie’1.
,Tak. wszystko, co się dzieje na całym 

św iecie."
„Układ zawiarty?"
„Zawarty. Teraz mnie uwolnij” .
„A  jeżeli mnie oszukujesz, a te obietnice, 

to w szystko bajki?”
„Nie mogę cię oszukiwać, fcc łatwo by ło ­

by  ci zem ścić się".
„Nie wiem, w  jaki sposób miałbym się 

mścić. —  Teraz, dopóki cię trzymam w  ręku, 
ale jeżeli będę na tyle głnpi, by pozw olić ci 
uciec, nie zobaczę cię w ięcej1’.

A le w  chwili, gdy1 to mówił, ujrzał zupełnie 
wyraźnie w  zagięciu rzeki, dwie mile od sta­
wu, mieszkanie wróżek.

Uwięziona, czytając w  jego myślach, za­
pytała poprostu;

„Nie wiesz, gdzie mnie szukać i prześla­
d ow a ć?"

Henryk milczał, niezdecydowany. Ale 
cznł, jak wewnątrz jego jaźni, poprzez tajem­
nicze zw oje mózgu, krążyła siła nieznana mn 
i potężna.

Wiedział ju ż ... Zaczynał w idzieć i w ie­
dzieć rzeczy zakryte dla ogółu śmiertelników.

Cud w ydał mu się prawdopodopny, i mo­
żliw y do spełnienia. Nie był jedynie pewny, 
czy owa zdolność cudowna, którą go obda­
rowano, nie rozwieje się, lak mgła, z chwilą, 
gdy zwróci w różce wolność.

„Niedowierzasz, praw da?"
„N iedowierzam . . . “
„Ż le robisz.’1
„M oie  kpisz sobie ze m n ie . . ."
„M ogłahym, ale nie chcę.’1
„A  jeżeli mnie okłam ujesz?"
„Nie okłamuję cię- Nie jestem kobietą...**
„Więc przysięgnij, że dotrzymasz przyrze­

czenia".
„M ogłabym przysiądz. ale nie chcę” .
„To chociaż przyrzeknij*1.
„Już przyrzekłam".
„A  w ięc układ zaw arty! Jesteś w olna!"
,,Układ zawarty! W iesz w szystko!”
Henryk rozwarł dłoń, jak tylko m ógł naj­

szerzej i schylił się, b y  ułatwić w różce skok. 
Żaba powoli zeszła na ziemię, poczem po­

nownie zanurzają się w  stawie. (C . d. n.).
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9 f  roli T am ary pieknej księżniczki gruziń­
skiej, wyMąpi p. Marla Sabat-Śwuska. Far- 
4ę tytułową tajemniczego „Dem ona" odśpie­
wa p. K. Krugłowskl, reżyserujący zarazem tę 
"perę. «V innych partjach wystąpią pp. Czar- 
ilńska, ooiko, Popiel, Lasko wsU i inni. Kie­
rownictw o muzyczne powierzone zostało p. 
X. Lewickiemu.

W  akcie trzecim kulminacyjnym punktem 
łkcjl będzie „Lezginka", poryw ający dziką 

' namiętnością taniec gruziński w  wykonaniu 
naszej primaballeriny p. (3. Matuszewskiej, p, 
Wierzbickiego oraz coips de balet.

Pozostałe bilety w  cenie od 1.20 do 6 zł 
,iaoy wać można w  dziennej kasie teatru 
>Wielkopolanka“ , a od godz. 7 w ieczorem  
w  teatrze.

— * *  W IE K U  KONCERT M UZYCZNY  
Dnia 13 bin. w  Teatrze Miejskim urządza 
wielki koncert Tow. śpiewu „Echo", w  
którem biorą udział profesorowie insty­
tutu muzycznego jak również wystąpi ze 
śpiewem p. rotmistrzów a de Latour,

Baietem popisywać się oędzie p, Ste- 
ianją Węgiikowska. Obfity program skła­
da si? z dwuch części i czternastu imprec.

Szczegóły całego programu podamy 
w następnym numerze „Głosu".

— ♦ WIECZORNICA KU UCZCZENIU ŚW . 
FRANCISZKA Z ASSYZU. Konferencja Pań 
Miłosierdzia św . Wincentego a Parno w  Tar- 
piile urządzą jutro w niedzielę, dnia S-go btu. 
u godz. 5 po poi. w sali p. Fricza „W ieczorni 
cę ku uczczeniu św . Franciszka z Assyżu". 
Na Pr„giam  skiadait, się śpiewy, deklamacje, 
obrazek sceniczny oraz wykład z przezrocza­
mi .

Specjalne Przedstawienie dla dzieci odbę­
dzie się o  godz, 2-ej t>opoi.

Nie wątpimy, że społeczeństwo grudziądz­
kie podąży tłumnie na powyższą wieczornicę, 
by tem samem Zadokumentować sw e uczucia 
religijne.

- * *  ŚW. MIKOŁAJ DLA DZIECI POD­
OFICERSKICH. W  poniedziałek, dnia 6«gO 
but, urządza Kuło Podoficerów  ZawCdćWych 
garn. Toruń w  sali teatru żołnierskiego (ko­
szary Piłsudskiego) dla dzieci rodzin podofi­
cerskich „ ś w . Mmotaja” .

Podarunki dla własnych dzieci nadsyłać 
można wcześniej do „K oło Podoficerów  Zaw o­
dow ych ’*, koszary Piłsudskiego.

Początek o godzinie 6-ej Wiecz. Dla rodzin 
podoficfjkich wraź z dziećmi wstęp wolny.

— ** ‘ PROGRAM DALSZYCH WYKŁA­
DÓW UNIWERSYTETU LUDOWEGO. W to­
rek, 7. 12. Prok. Marszalik: Rosja pod rząda­
mi boiszswlżmu. Cżem jest bolszewizm w  or­
ganizmie państwowym.

Piątek, 10. 12. W miejsce wykładu ogło­
szonego w programie p. t. „Prawo narodów" 
itd., wygłosi p. sędzia dr. Bórth dalszy Ciąg 
wczorajszego wykładu, a mianowicie będzie 
mówił na temat; Wszechwładztwo parlamen- 
laryżtnu a władze wykonawcze I sądownictwo 
Czem są rewolucje i zamachy stanu ze sta­
nowiska teorji prawa politycznego. Senat. 
Ordynacja wyborcza ao Sejmu i Senatu. Kon­
stytucje niektórych państw europejskich, 
oparte mą wszechwiadztwie ludu.

— ** W  OSTATNIEJ CHWILI przypomi­
namy, że Tow . Gimn. „S ok ó ł" I urządza w 
niedzielę, dnia 5 grudnia b. r., o godz. 5 po poi. 
w sali „T ivoli‘ przy ul. Lipowej wielki wie­
czór óoph ów  gimnastycznych, zapasów, oraz 
walk bokserskich.

Nie wątpimy, że społeczeństwo grudziądz­
kie gremjalnie podąży w niedzielę do „T ivoli", 
by tem zadokumentować swą życzliw ość i so­
lidarność z „Soko.em ” . Ceny miejsc od 50 gr 
do 1.50 zł.

—** OSOBISTE. Wczoraj bawił w 
naszem mieście naczelnik wydziału Prze­
mysłowo-Handlowego Województwa Po­
morskiego p. inż. CelichOwski ż Torunia. 
Brał on udział w posiedzeniu komisji dla 
rewizji koncesji tytoniowych a następnie 
złożył wizytę Pomorskiej Izbie Przemy­
słowo-Handlowej, gdzie omawiał szcze­
góły, dotyczące przyszłego plenarnego 
zebrania Izby, mającego sie odbyć w Gdy 
ni, które zaszczyci swą obecnością p. w o­
jewoda Młodzianowski.

Następnie p. inż. Celićhowsk: zwiedził 
fabrykę „Pe-Pe-Ge“ . W  godzinach popo- 
łutittiowych p. inż. wyjechał do Torunia.

—** SZCZEGÓŁOWE sprawozdanie 
s odbytego w dn. 3 bm. zebrania Tow. Kup 
ców Samodzielnych podamy w nastecnvm 
numerze „Głosu".

W  dniu wczorajszym wygłosił p. sę­
dzia Dr. Borifa wykład pt.: Wszchwładz- 
two parlamentaryzmu i jego zmierzch.

Udział słuchaczów, jak zwykle, bar­
dzo liczny.

Prelegent mówił o tem, w jaki sposób 
wytworzyła się monarchia, a w juki spo­
sób Rzeczpospolita. Dalej przedstawił 
mówca cztery fazy rozwoju monarehji: 
patrymonjalnej, oświeconego absoluty­
zmu, Konstytutyjnej „z łaski Bozej“ i wre 
szcie konstytucyjnej „z woli ludu".

Następnie wskazał Dr. Borth na to, 
w jakich państwach monarchia stała się

przeżytkiem, a w jakich nie straciła na 
swej aktualności.

Wreszcie przedstawił prelegent za­
sady ustroju parlamentarnego, mówił o 
ordynacji Prezydenta Rzeczypospolitej w 
różnych państwach Europy i Ameryki, o 
prawie Piezydenta zwoływania i rozwią­
zywania Sejmu, o prawie „veta‘\ o prawie 
sankcji i na koniec o prawie dekretowania 
ustaw w chwili rozwiązywania Sefciu, ja 
koież o pełnomocnictw ach danych przez 
Sejm Prezydentowi.

Dalszy ciąg tego interesującego w y­
kładu odbędzie się w przyszły piątek.

| Wiadomości sportowe |
SZTAFETA NA PRZESTRZENI 50C KLM.

Z inicjatywy gen. Dreszera dnia 3 b. m. O 
godz. 5 po poi. rozpoczął się bieg sztafet nod- 
oficerów  na przestrzeni 500 kim. Udział w 
sztafecie biorą: p. szwoleżerów, l  p. strzel­
ców  konnych, 7 p. ułanów, 5 p. ułanów, 4 p. 
strzelców  konnych, 11 p. ułanów, artyleria 
konna i szwadron pionierów.

Każdy oddział wystawi po 9 podoficerów.
Sztatety biegną według następujących pun- 

którw : W arszawa, Garwolin, Mińsk Mazowie­
cki, W yszków , Ostrołęka, Ciechanów, Raciąż, 
Płock, W yszogród, W arszawa.

Start z koszar pułku szwoleżerów.
Nagrody: jedna dowództwa kbrpusu oraz 

dWa dyplomy honorowe.
STRZELECKI BIEG NA PRZEŁAJ Z BRONIĄ 

W  W ARSZAW IF
Strzelecki bieg na przełaj z bronią zapo­

wiedziany ma 5 bm., został przeniesiony na 
dzień 8 bm. o tej samej godzinie w Agrvkoli. 
W YJAZD LEGJ] DO LODZI NA NIEDZIELĘ.

W  niedziele, dnia 5 bm., Legia rozegra 
sw ój mecz w  sezonie przeciwko LKS-owi w  
Lodzi. Legja w yjeżdża w  najsilniejszym skła­
dzie.

ORDER „POLONIA RESTITUTA"
DLA PREZES* MIĘDZYNARODOWEGO 

KOMITETU OLIMPIJSKIEGO.
Jak się dowiadujemy, rząd polski nadał 

order „Polonja Restituta" (komandora z gwia­
zdą) prezesowi międzynarodowego komitetu 
olimpijskiego i prezesowi francuskiego zwią­
zku związków sportowych hr. Clary. Malezji 
podkreślić, że jest to pierwsze odznaczenie 
cudzoziemca orderem polskim za zasługi poło­
żone na polu sportoweiń. Prezes polskiego 
komitetu olimpijskiego ks. K. Lubomirski prze­
słał na ręce hr. Clary imieniem naczelnej in­
stytucji sportowej w  Polsce depeszę gratula­
cyjną.

PO MECZU Ł. K. S. Z LEGJĄ.
Niedzielny mecz Legii z ŁK8. zakończył 

się nieznaczną porażką w ojskow ych. Druży­
na w ojskow a oyla osłabiona brakiem kilku naj­
lepszych graczy, a mianowicie obrońcy Nowa. 
kowskiego, pomocnika Sobolty i kierownika 
naoadn Łańki. Najwięcej dał się odczuć brak 
ostatniego, który zwykle strzela najwięcej 
bramek i który umie prowadzić atak, jak nikt 
w  Warszawie. Pozatem Legja grała nieszczę­
śliwie, gdyż pierwsza bramkę zawinił nieruty- 
ltowany rezei w ow y obrońca. Od dłuższego 
czasu cierpi Legja na brak obrońców  i prawie 
ńą każdym meczu traci goala skutkiem ja­
skrawego błędu obrońcy lub bramkarza.

Goście poza w ytrzym ałością i ruchliwo­
ścią nie pokazali nic szczególnego. Kombinu­
ją prymitywnie, strzelają niecelnie * Jedynym 
graczem, który się w ybił ponad przeciętność 
to Gałecki.

Z NOTATNIKA SPORTOW EGO.
Lwowska Pogoń zamierza jeszcze w  roku 

bieżącym rozegrać kuka spotkań piłkarskich 
a mianowicie w  dniach 4 i 5 12. w  Łodzi, na­
stępnie prawdopodobnie na Górnym Śląsku 
(lub u siebie) a na Boże Narodzenie w yjeżdża 
na kilka m eczów  do Niemiec.

—  Centr. Szkoły W ojsk. Gimn. i Sportów 
•w Poznaniu zamierza jeszcze w  roku bieżą­
cym  (prawdopodobnie ma, Boże Narodzenie) 
zorganizować międzymiastowy mecz lekkoa­
tletyczny W arszawa i Poznań w  hali krytej 
w  Poznaniu.

—  W  dniu 10 grudnia rb odpędzie się w  
Paryżu posiedzenie FiFA., na którym ropa- 
trzon? zostanie ostatecznie sprawa organizacji 
rozgrywek o punar Europy.

—  Znany kolarz Catudai próbow ał przed 
kilku dniami pobić w Munthlexy reicord świa­
tow y  w  biegu godzinnym za motorami. Jadąc 
z szybkością 120 kim. na godzinę. Catudał 
spadł z roweru i w yszedł prawie bez szwan­
ku Catudal zdążył pobić 3 rekordy świato­
w e : 5 kim. 3:33, 20 klin. —  12.41 i 25 kim. 
—  15:32.

—  M iędzynarodowa Federacje Pływacka 
(M FA) uznała ostatnio 48 rekordów świato­
w ych  przyezem 25 z tych rekordów przyrada 
raa USA. Jednostkowo najwięcej rekordów 
zdobył Arne Borg (dziesieć)

Drukarnia Pomorska T. A. w Grudziądzu. 
Odpowiedzialny redaktor: Izydor Sfedzki.

Z żyda  żeńskiego gniazda „Sokoła".
W  ubiegłą środę odbyło się w lokalu 

p. Kellaśa pierwsze plenarne zebranie żeń 
skiego gniazda „Sokoła". Posiedzenie za­
gaiła przewodnicząca p. Kazimiera Macie­
jewska, protokół pisała p. Katarzyna Ka- 
czmarkówna.

Na wstępie kierowniczka oddziału 
młodzieży p Grabińska powitała w serde­
cznych słowach przewodniczącą p. Ma­
ciejewską wręczając jej wiązankę kwia­
tów, —

Następnie p. Maciejewska powitała 
prezesa Dzielnicy Pom, p. Władysława

—•* 2  I2BY PRZEMYSŁOWO HAN 
DLOWEĘ Dnia 3 grudnia br. odbyło się 
Zebranie wydziału Izby Przem ysłow o 
Handlowej w Grudziądzu pod przewodni­
ctwem p prezesa Czarlińskiego, na któ­
rem definitywnie uchwalono otworzyć 
ekspozyturę Izby w Gdyni, której osta­
teczne otwarcie nastąpić ma w styczniu 
1937 roku-

—** Z IZBY SKARBOWEJ. Wczoraj od 
było się posiedzenie w Pomorskiej Izbie Skar­
bowej komisji, mającej rozpatrywać wnioski 
co do utrzymania Koncesji tytoniowej przez 
dotychczasowych właścicieli, nie będących 
oscb o uprzywilejoWfanemi.

W  posiedzeniu wzięli udział jako pizewod- 
ilicząty pp. naczelnik Solman, naczelnik inż. 
Senchowski z Torunia, syndyk Izby Przem,- 
Handlowej p, Cieśliński, delegat Izby Przent* 
Handlowej p. dr. Rzepecki, naczelnik wydzia­
łu IV Pomorskiej Izby Skarbowej p. dyr, Dyl 
wiaz ż referentami oraz naczelnik Urzędów 
akcyz 1 monopolów na Pomorzu.

Komisja uchwaliła jednogłośnie rezolucję, 
zatrzymanie przy dotychczasowych właścicie­
lach hurtowni soli. —Szczegóły co do uchwa­
ły rewizji koncesyj tytoniowych uznanj za 
poufne.

—** Z RAMIENIA KOMITETU OBYWA­
TELSKIEGO POMOCY DLa  BIEDNYCH
DZIECI przcSySa nam p. dr. BerneCki na­
stępujące sprawozdanie: Na rzecz bezro-
1926 — zł 4000,79 j wydatkowano na zasiłkj i 
7 krotny rozdział chleba i mięsiws zł 4uó6,ó7. 
Na rzecz głodnych dzieci: w lutym 1926 ze­
brano zł 4ł 46,74, wydatkowano zł 1293,88; 
w  rraarcu 1926 zebrano zł 1280,47, Wydatko­
wano zł 920,62; w  kwietniu br. zebrano zł 
1630,75, wydatkowano zł 2265.33; w  maju 
b. r. zebrano zł 1064,45, wydatkowano zł 
1345,47; w  czerw cu br. zebrano zl 111,00, 
wydatkowano zł 631,37; w  lipcil bf. zebrano 
zł 229,00, wydatkowano zł 1077,19; w  sier­
pniu br. zenrano zł 13,80, wydatkowano zł 
315,40; w e wrześniu zebrano żł 222,50, wydat­
kowano zł 12,80; w  październiku zebrano zł 
165,15; w  listopadzie zebrano zł 160,00; ra 
zem zebrano zł 9024,13, wydatkowano z lo t  
7862,06; pozostaje zł 1162,07.

*-*• ZWIĄZEK PRACOWNIKÓW KUPIE­
CKICH, ODDZIAŁ W GRUDZIĄDZU, podaje 
dó Wiadomocl, że zebranie miesięczne odbę­
dzie się poniedziałek, dnia 6 bm. o godzinie 
8-ej wieczorem  w  Wielkopolance. Z pow, du 
ważnych obrad, obecność wszystkich człon­
ków  konieczna..

—:** ZNACZEK POCZTOWY Z PODOBIZ­
NĄ CHOPINA, Na skutek inicjatywy Tow . 
szerzenia sztuki polskiej wśród obcych, Gene­
ralna Dyrekcja Poczt i Telegraf, zgodziła sie 
na wydanie znaczka pocztow ego z podobizną 
Chopina, zaprojektowanego przez P. Zygmun­
ta Kamińskiego i wykonanegu starannie na 
papierze kredowym. Znaczek wejdzie w  ob!0g 
w  połowie grudnia i będzie używany, jako

Samolińskieg© oraz prelegenta p. Dr. Maja 
2 kolei wygłosił wykład p. Dr. Maj 

na temat: „Znaczenie ćwiczeń fizycznych 
dla kobiety", zachęcając nawet starsze 
p-anie do uprawiania gimnastyki.

Deklamację „Cześć ci Sokole" wygło­
siła udatnie p. Pałaszewska.

Wwolnych głosach przemawiały pp. 
Poznańska, Kaczrtiarkówna i Dr. Majowa.

Na zakończenie wspólnie odśpiewano 
jedną zwrotkę pieśni „Hej strzelcy wraz“ , 
poczem p. Przewodnicząca zamknęła po­
siedzenie.

znaczek normalny, do dnia 17 października **■ 
roku przjezłego — rocznicy śmierci Chopina.

— ** BACZNOŚĆ BOKSERZY TO W . 
SPORTOW EGO „OLIM PIA". Trening sekcji 
odbędzie się w  sobotę, dnia 4 bm,, o godz. 
8-ej w iecz w  lokalu p, Derdbwskiegu, przy 
uL Chełmińskiej. 32

— ** MIĘDZYMIASTOWE WALKI BOK­
SERSKIE odbędą się staraniem sekcji bokser­
skiej T. S. „O lym pia" w  sobotę,unia 4 bm., 
o  godzinie 8-ej wiecz. na sali ,,Tivoli*’ przy 
uL Lipowej, W alczyć będzie 8 par.

Na pow yższe walki zaprosiła ..Oiympia" 
najlepszych pięściarzy Poznania i Torunia.

Nic w ięc dziwnego, że walki te budzą wiel­
kie zainteresowanie wśród ^portowców nasze­
go miasta.

Walk; odbędą się w przepisowym ringu 
bokserskim, na środku sali.

— * *  NA GAPĘ... Niejaki Józef Benke i 
M ieczysław  Orzecnowskj przytrzymani zostali 
na tutejszym dwurcu za jazdę koleją z W ar­
szaw y do Grudziądza bez biletu.

— '** EPIDEMJA KRADZIEŻY ROWERÓW 
z dnia na dzień wzrasta. Urzędnik kolejow y 
p, Paw ei Fjugajski, zamieszkały przy ul. Gel- 
budzkiej 7, donosi o kradzieży roweru, stoją­
cego przed Hotelem D w orcow ym .

Jest to już czwarty z rzędu wypadek kra­
dzież, row erów . Zdaje się, że w  tej dziedzinie 
ustanowi Grudziądz niebawem now y rekord.

— ** Z NOTATEK POLICJANTA. Bolesław 
Białkowski, kupiec z B ydgoszczy, został tym­
czasow o przytrzymany za pijaństwo.

—** NOWA PLACÓWKA. Żnana 
powszechnie w Grudziądzu firma Braci 
Czerniak z dniem dzisiejszym otwiera 
przy ulicy Toruńskiej 8 (dawniej A. Pan- 
lciert) filie wszelkich gatunków skór, przy 
borów szewskich, siodłarskieb i tapicer- 
skich. '

Nowa ta placówka z pewnością bę­
dzie się cieszyła życzliwością i poparciem 
szerokiej publiczności. Życzymy jej 
„Szczęść Boże!“ .

| Ruch towarzystw j
*<3£KES <§=»

(rt) Tow . Śpiewu „Moniuszko'* podaje do 
wiadomości, że lekcja śpiewu wyznaczona rta 
śroeę, dnia S-go grudnia, ż powodu przypa­
dającego ua ten dzień święta się nie odbędzie, 
natomiast odbędzie się nieodwołalnie W0 Wto­
rek, dni? 7-go b. m. punktualnie o godz. 8-ej.

(rt) Baczność Inwalidzi wojenni i w dowy 
Po poległych! Wielkie zebranie Pow iatowego 
Kolta Związku Inwalidów Wojennych Gru­
dziądz, odbędzie się dnia 8 bm. (w  środę) o 
godzinie 7 wiecz. w  lokalu „b aza r" przy ul. 
Moniuszko. Na porządku dziennym bardzo 
ważne sprawy. Omawiana będzie między in. 
sprawa rewizji koncesji i sprawa ur, ądżemfi
trnriaarrllri fl Udzieli DI*OSl

OTTO KAHGAU
i  f a b * y k a  m f .b l  i
O c id z ią d z ,  S ie n k ie w icz a  10

poleca po sanach b, arzystęsnych

P O K O J E  J A D A Ł  NE.  
«  MES K i E.  S Y P I A Ł  KI,  
P Mi BLE POJEDYNCZO

n e d s ia ię ,  i 
podczas koncertu 

familijnego

w  U , O .

'  sirŝ it e ' wislffwok a Itss ody

JUlenwe WontofflEtH
Teł 84 G R U D Z IĄ D Z  ul. Soinn 3

Materaca i leżanki patentów*, 
d ł u g o t r w a ł e ,  w p ra w ,anie 

7964 siatek do tóżek żeiazn yet?
i reperacje takowych.

W Y ii  % A  84
j | l o & z a i ^ i c h  y r a c  t « p i ę _ e r j f i ! ć h

przuz siJy pierwszorzędne
Cfn.y fissi*- RRin tsiHL Dony

Kupon zniżkowy O k 8
no I paricf, balkon i loże \  i l  ,0

w a ż n y  n a
4. 12. 26

J o  P c i n a  u i \ p o l k o «



zagłam cizSf ch 
p o  l e c  a  nad­
zw ycza j tanio
t f ? y < ® s e s r c *  " I -  Ś n ia d e c k ic h  5 6  -  l e i .  f j t f3 .

w  s o lia n e m  w y k o n a n ia , w ła s n e g o  w y r o b u , o ra z  |Ortk|iQU|, piililuifl i llSt .KOR, 6 p ie r w sz o r z ę d n y c h  ,iirm

f i i i w
T e l .  2 2 9

B .  S  o m m e r f e l j d *  f a i r f i i
(84t>4i

N .inieiszem  m a ir  za sz czy t  za w ia d o m ić  S z a n o w n ą  P u b licz n o ść , iż  z  dn iem  4  gru dn ia  br. 
c  g o d z in ie  11-tei p rzed  p o łu d n ie m  ® « s t a f e  n a n o w o  o t w a r t a  l i ^ b l o n a

R A W !  A R  N I  A  i  C U K I E R N I A

. > ' :B * ' R  + I * S +  T  + O  + L
w -• R ostow ej ni*. 5
Zapewniam, że staraniem moim będzie nawet najwybredniejszym wymaganiom Szanowne 
Puoliczności zadość uczynić. , , Ci$?sp.odar*

B e z ' i  j a r z e d s u i e  . n t o n a u i e u i i t l n e  ; * » ' « » O s i e t o  ę » r o i i s i k . c 3 « e a r ó p e j s  ł  i « j  s e z o n u .  «t> l i / -.7•ł ■ w  - ■ J r ■ »• V MJ a* ■ W ‘ «.* JU* U UBV u >  V  * «• mi .■ »> L

“  KUR36R CEKSKI Według słjTtfnej pe * iesći 
ju ies Verae’a pod tyt. i,M'cheal

« » > * - < » U Tfcj* S t e l i  ^  M L T L  J k  s tr°£ ott‘ '- — Piękna wystawa!SSCSSea . . .  — Nadzw.ycz.ajna gra aitystów!
r o e ^ ą t e K  ;® Ro 51b. 6 -4 5  * 8 .4 5  W"arol g ł ó w u. I. M o * Ź i i C l ł i n ,  N / K f i w a n h c  T u r z a ń s k i  16000 statystów. Kolorowe seany.

Mirnsgrain »Sprzcda;smy na raly«
So.reclja w 2-ch aktach.

. Iłitbu olbrzymich bon tów  obrazu,.ce­
py yystępe zwykło — Bilety ulgow e 

jak zwykle wpżue ' Ói85

row i W 1 B,

r ó w n i e ż

ł|2 buhslka 3,— ’], bytelka 4.75
p o l e c a

Czesław Kaczttiarefc
Specfairsf sktad wódek i Wiń'

G d a ń s k a  2 5  B y d g o s z c z  t e l e f o n  1 5 3 3

S . f t ó i t l  O B U  A  IB
JNajtańsze źródło zakupu 
Byd ośzcz. Poznańska 32

prawdziwy pszczeiny 
po zł a, ,3 0  za f u n t  

oddajr 9080

Dom
Delikatesów

BwjlfposzGŻ
Gdańska 19, relef. 216

T O Z E K I Ł
pod gwarancją czystości 
luźno i w drobnych opa- 

bc wan.ach poleca

J .  F r g i e i i f i
* 3Y oG O S Z C Z  

u f, M a k o w ie c k a  2 9  
Telefau nr, 92.

w> SI Zatesiewsk.
B >  d g ( i « z c r
Gdfńskal Teł- 1C99 
Rawusn nai- 
e!e«i tsz» /akteri 

umiani 
Specjalność: 

okultri i binokle
dokładnie do- 
stosow ane do

k a ż d e j  sk ładn  twarzy. Barometr. termuneiry, 
. e r  e t k i  W tejjj i n c s  p r* ł-«» .
:-v ! u n k .  itp. p0 (W jstw łiyoB  cenach.
Wi sni iracui p,s ż ira stcia elefehyczna- Huri -D eM

uzoohy choinkowe 
Rowerki-Lalki |kl7i 
tomki naMetrananh 
Wózki do lalek

ap. , '
w wielkim wyborze 
i najtaniej -poleca 

znana firma

J S i & r o t e i -
' KydgOSKCE
JO Dworcewa 1 0

 — o  fos . i ig a  r z e t e ln a .
K a ż d y  n ie c i /  o s z c z ę d z a  w  ty c h  c fę ś J u c h  cza»->cl»8
g. K to c a c e  . a o ^ h ę d z i ć  ‘w ie le  p lę u ę o z y ,  n P f t
K ra w ieck ieg o  M.. Z J le r a  w  B y d g o szczy  przy  ul S ie  lew icza  l l a  1 ptro 
G otow e  n laszcze  rlamskie w ła sn eg o  w y ro ..u  p o  eenacŁ n a s tę p u ją cy ch - 
* J n , o ™ e  , , . . S K C Z e b ib row e  (e sa im o  b rą zow e  i  ja s n e  p o  m  Ł- eoaoh
® » « » w e  p ias ,.c e  p s ^ n w e  «  ‘ * « »  » * » * “ “  >' I f ZI i l s a f c e  r W . )  . «  . .a  j e i w * i » i «  - p o  z lo t .  - 6.
~  Na tyewute  id ijen ta  w ykonu  e się płus!sfC'-e p o -

dług m<ar\ ty lko  o  z łot 10—15 rózm cv  w  cenied łu - miary ty lko o  z łot 10— 15 różn icy  w  cenie 
Z a m ów ien i, na tęa£<lerobe n ^ sk ą  p rzy jm u ję  juk  d otych cz  
W vk iianip p i c r w s y . o r g  din* |>.0<l’ » g  najn ow szych  ztu ni

Sffiehż iwisallsyra
z  w y s o k i w  r a b s t e m !  I *W I

P O N G Z O C H Y
i e i w a n n e .  f i l e  c f e c o G S f c ,  j i e y d ^ a b i l®  
i f i o r o u  e ,  b a w e ł n i a n e ,  w e ł n i a n e ^
i wełniane x  Jedwabiem SkJrrctki 
-nyskie i dziecięce p o l e c a  w dużym wyborze

F G m s r s I t a  F a b r y k a  f i f i c z K k -1 i.
O r - d a i ą c j E ,  ul. G roblow n (PI. K ą p i e l o w y ) ,  t e l , ' 284;

 i-' ■ ■ ' ' ■ 9183

T J T

9 9 T . z
p. o .

— D w e r e o n a  2 9 .

A  p  s&  p  s t ,  r a t y
i  c z ę ś c i  ć a u ie  i d e b r o  poleca 
„ R  l e k t r ó t e c h n i  k a “

właśc. Si . B r u t l n a t w i e a  i K .  W r y c ź -H c k o w s t e i
S r. s ąd. Z Bp.

B j d s M t ą j )  nl. To.-nńska 181 - T d e ioa  ilóO 
Wykonnjem także i - s t a  n e jt, e l fc h t r y c z n e  

d l-  sity, światła, telefonów itp . '8909

* 3 ?  m. i i  £ 2 5

o d  5P t @  n a  < i d f‘» ł A t ę  C ;
Porada oraz*baJaaia jamy ns-nej bszplatn e "99  I
t y l k o  w  z a h l a d z i e  k e n t '  s t i  c a t - j n i  

S A M A  Pr?-y El. SiS Styczni- 2? II
£&vJ w  aa obok kawiarni Wiellropolanki

F  O f t w e r z y l e n a  T t e :  l l * ™ ™
dnia 26 XI. w  B y d g o s r c z y  przy U la c n  T e n t r a i n ;  m  3 ,

(dawaiei firma Remiein)

Skład l?e!aulpr|i tóiifkiei 1 EĘskisj.
Staraniem men. będzie: W i e f k i m  v y » o r e m

B o a t ę p n e m i  c e n a m i
• S o l id n ą  I s k o r ą  c. i r i n g ą

zadowolić Szanowna Klijentelę. Którą upraszam o poparcie me) 
nowej placówki polsko-chrześcijańskic|.h Z  |.oważfbe:n
P12 2 '  ' f  e l i w s  R a i  m i e r e t a k

Tytko WiEilsrnia i k n m  * »Ha»iśt« t>tkc
Gdańska 147 B Y  D « 0 8 2 5 C Z  Gdańska '47

p o le ca  swoje z I W  “
ja k o ś c i  znane

N a p i t k i  ę e  n { s k i e h  c e n a c h  " W  
Wytworna kuchnia przyrządza °maczne gorące kolacje jak również 
simao przekąski po wyjątkowo niskich cenach oez doóatfiM zm ohslugę

A - N a u n e n m a c h e r .

W bnteikach i na szklanki, 
jak również wszelkie inne

N A  G W I A Z D K Ę !  " f  J i
w wielkim wyborze poleca instramenti 
własnego wyrobu i zagraniczne jak I 
skrzypce, mandoliny, gitary, harmonie 
ręczne1 i nslue oraz wszelkie przybory 

do tychże firma fachowa. . j

S tiiis la w
skład i pracownia instrum entów  m uzycznych

ni Gdańska 147.

Specjalność artystyczna budowa i korektura 
instrum entów sm yczkow ych . 8983

Zbyt mslc
końca.itruje Pan swój zakup!

i Z B Y T  W i E L C i
po> ada Pan dostawców!

la ż i ły  o ^ S Di z B d a j ą c y
zaopatr.aje- się 

w  a r t y k u ł y  h i u r e w e  s z k o l n e ,  p i -  
ś i n i f n n . e ,  k a r t y  Am g r y ,  s z  a j r a t  
p a p i e r  p a k o w y  i  p e t - g r i n i r  . iw y  

do turze i ten to  [8287
w firmie

, , ' S  E  G  y  OB  o
J y d g u s z c z  “

Znany powszeennie ze swei solidność

S K Ł A D  F U T E R

4 -Bydiflfz
Telefon nr. 109.8 D w o r c o w a  1 . 4  Telefon pry w. 1153
rozpoczął z dniem 1-go grudnia br. celem całkowitego 
usunięcia niektórych a r t j  K a łó w  l a . r f .  n j c h

M f p i M  f
trwającą do 15 grudnia br.. prosząc Szan. Publ.
0 ła3khv'.’  zwiedzenie skiadu craz przekona.
nie się o niskich cenach, bt z przymusu kupna,

9180

N a  «< ; ła d  f . ię  p o t i a d a w  , © 'b r z *  ssio n r ^ b ó r  !

4 ł a s z c z ę  t e k o w e  i k a r e k i i ł o n c  . . . od 5 6 0  zł 
f i a b a i k i  f o . t o w e  I k a r a  u l o w e  . . . „ 3 3 0  
f u t r a  z  k u ż d e g o  r o d  z a ,  a  K ó r e k

jak: krety, bibrety itp .. . . . . . . . .  1 5 0 , ,
B t o l e  skunks, nerc, bibrety i k r e t y ..................1 ^ 5  „
1. s t  każdego rodzaju • koloru . . . . . . . .  5 0  „
F e - e r t n y  z 6 pra,ydziwvch oposów  . . . „  6 5  „
J P oO h ic ia  *Ł*t ; i ń t e r  oposum, piżma, koty

sybiryjskie . . . . . . . . . . . . . . .  6u  ,
S k o r k i  » a  o b s a d f  z wydry piżmowe itp. „ i  „ 
t ł  n a w ę  f - j t t ia  do podróży dla mężcżjzn . 1 5 0  „
K a c e  i k o ł n i e r z e  dla stangretów.

.W ia s if l  w ersactat -.v z a k to d z ie

G a l a n t e r i a  

u m o w a  s * ^
7S65 •'



#

hrt £a u r r ę s f o w e
m ie js k ic h .

Wwł»g prawra prj scw*"o •dpow.ad* 
»*  aauai oiaiiąj«Ey '

t t w l» « k p * » a r a  m lo js k i  
fto m t& y Raszka „sLi w Grudziądzu,

^ O g ł o s z e n i e *
Jarmarki na bydło i konie w Grudzią­

dzu.odbędą się w roku 1927 w następują­
cych terminach:

w piątek, dnia 7 stycznia
„  » „  21 stycznia

„ 4 lutego 
„  18 lutego 
„ 4 marca 
„  18 marca 
„ 8 kwietnia 
„ 22 kwietnia.
„  6 maja 
„ 20 maja 
„  3 czerwca 
„  17 czerwca 

,, „ „  22 lipca
9t „  „  5 sierpnia
99 99 „  19 sierpnia
99 9, „  16 września
„  „  99 7 października
„  „  „ 21 października
,, „  „  4 listopaaa
„ „ „ 18 listopada
» „  „  2 grudnia
„  99 ,9 16 grudnia (9192

Grudziądz, dnia 1 grudnia 1926 r. .
L. \Iz. 1.1280/26. Magistrat.

(—) K r o Ł s ki.

ł»
»
ii

*»
*»

79
99

a

Plac tenisowy*
przy ulicy Wiktorjusza obok Boiska To­
warzystwa Sportowego Oiympia, jest od
I stycznia 1927 roku, najwięcej dającemu 
do wydzierżawienia. ' Oferty w zamknię­
tych i zalakowanych kopertach z napisem 
„Oferta na dzierżawę Placu Tenisowgeo" 
należy składać w  terminie najpóźniej do
II b.n. godziny 12-tej w  biurze niżej po­
danego Wydziału, Ratusz II, pokój 4, gdzie 
wyłożone są także warunki dzierżawy.

Grudziądz, dnia 3 .grudnia 1926 r.
Administracja Nieruchomości. 

9194) Magistrat —  Wydział VI.

Licytacja drzewa.
W czwartek, arna 9 grudnia 1926 r. 

o  godz. 9-tej przed południem odbędzie 
się w  leśnictwie miejskiem Rranik sprze­
daż drzewa opałowego, drągów i użytko­
wego. Sprzedaż drzewa nastąpi tylko za 
gotówką.

Grudziądz, dnia 29 listopada 1926 r.
Magistrat — Zarząd Leśnictwa.

(—) E. B a r a n o w s k i .

przetarg przym usowy.
W  poniedziałek, dnia 6 grudnia 1926 r, 

o godz. 11-tej przed poł. sprzedawać będę 
w drodze przetaigu przymusowego za 
gotówko najwięcej dającemu/ w Janowie 
pow. Grudziądz, u p. Aleksandra Laskow­
skiego, co następuje:

Jeden stóg żyta „koło 100 ctr. (9206 
S m a r z ,  komornik sądowy 

w Grudziądzu.

Przymusowa licytacja
Dnia 6 grudnia 1926 r. o godz. 10 odbę­

dzie się u p, Wierzbiańskiego w Lislehkątach 
Sprzedawać się będzie najwięcej dającemu 

15 centnarów pszenicy, zafantowanej za zale­
gle podatki gruntowe, powiatowe, oraz koszta 
egzekucyjne. 9203

Wilewski, sołtys.

Na Gwiazdki
Na tańsze rdd .o zaknpii

w szelk ich  z a b a w e k  
d n i e c i ę c y c h  od naj 
zw yb lejgzycii do u&j- 
w j . wintnipjszycis mso- 
t o :  ta lk i. komiki, r o ­
w ery, w ó z e e z k  i. g r  
t o w a r , . y s k t e  kra o- 
• e i zagraniczne, tras 
w szelkie 'ano j91 .9

p o d a r k i  p r a k t y c z n e  jak : lo n h k  
duma* tek i. w a lizk i,i.a ra  o l , l s u l  itę_

fe llo w sR a  i Syn
M r u z z i a u i ,  3 e,o M«ua 41 (i.arjsm fcf

M e i i i i e i ! i € * ę
Z OgroJem, oosierneni poiworr.em ' lub iihk.o 
«Vlą, *  pobliżu dw orca, k a p i ę .  (P osrein ;c>  
w yk lu ć,au i) Zgłoszen ia  Z po loi em etn y i bbż 
e z jc h  s<xlego<ów uprasza się p r ,cs :a ć  do Ułoku 
rouwekiegu pud m-. bOtiitplj.

E A C ł N O S C !  

27.50
S p r z e d a ż  ó K a z y jn a !

Plusz na płaizczo*C'i“p".r42.— - Baranek szary
P ozatem polecam moją-„Sj9r.łiet?aź R e sz te k ”  po niebywale tanich cenacn, — Przed zakupem proszę o zwiedzenie mojego 
92 0) . składu. — Ceny przekonają każdego.

WsKTOR SZULC Grudziądz, ulica Toruńska 7 - Telefon 385.

i i

»LESN.CZdWKJł< Park
Miejski

Restauracja 
1 Kawiarnia

W niediie.a nia 5 b.a- oddana s a w moich u ikaciach 
p irr w s z e  w >elkif gry w b o ś c i e

o m arcepany, połączone z strze aniem z wiatrówki rlo 
tarczy o Nagr dy jak: zające, yąsi. kaczni, kogutv :tp 

d goćU. 3-ej popoł W ćciu« K o n c e r t  t a n ji i jn  > 
na który jaknajuprzejnuiie zaprasza. St. R o ż e ń ^ k i,

Pterwszcrzędna Pracownia Ouuwia
w ykonuis:

obstaiunki i reparacje fachowo 
i solidnie po cenach przystępnych

poleca:

Fr. z i U M E K
G R U D Z I Ą D Z ,  ul. W ybickiego 2$

P u i m t ó  

K e s r ó #

Ci c W -

w
poleca

k o s m o s
O rik d *««d *
R y n e k  18/19-

ManiMt; 
torebka 

teczki 
Pottlile 

fotląoaeltó
WaUtkt 
Parasole

Szanowna Publiczność znajdzie u nas wszystko 
bezwgzlędnie tamo! —  Proszę się przekonać!

A T R A M E N T

& t b e k a
w h  

\ )

N A J L F . P ż Z Y  D L A  W c, Z Y S T K I C H !

TrT »asv « '«  priWHonaĆi

S iC A Ł B E C N

7849P o le c a  a s jt s n io j

pffiaferjafy’ p lse ęn n e  i s z k c ln e
Grudziądz, ul. 3  Ma a 24, obok Apteki pod Oriem

- — —» w — —— —  - - ^
Pros ą > *  pr/tt. >n Cl

W *  <1 W l ,  w wieikun wybirze. fl
| P  Ł ±  Kolebcie na tądanu I

■ K  : X  rS J A  Jm m m  JBL JKL. odwrotnie j)

Hitisleum * 2gtrag 1 ChodniUt kikut**
C e r a t ę  ujm  s t o ł y  i  w i r k i  d z i e c i ę o ®

w najrozmaitszy cl1 koloracn deseniach. 8766
Wszelkie farby, lak i, 1 ędzle , pokosty , k le j i terp*nly«ię 
ooeca po przystępnych  cenach tylko pierwszorzędne1 iako*o

P, , Grudziądz
SS5SSS 11 -  £555

P r .y jm u e m y  a o  w y k o n a n ia  ta k ? e  m ateria ły  w ła s n e !

I-10 D E L  >V A R S Z A W S K 1
O r u d z i ą d z ,  u lica  Chełm ińska nr. 67

w ykonu je  w sze lk ie  zam ów ien ia  
pod ług  najnow szych  fasonów .

Solidnie i pod gwarancją!
Ceny bezkonkurencyjne!

9193

Przy m u U n  y d o  w u .to ra n ia  ta u ż e  m ateria ły  w ła sn e

Spłacaj ratami
*V truanycii obecnie warankaett 
11 i j  wyższy czne. r ‘o p t rz j ó  się
prty s -rom nych  docho lach a dogodnych, 

mie* ę cza y ch  apiatach v f i im u ;

» 0 d z i e 2 «  G n t d z f f . d z
Skład Konfekcji T oru ń sk a 3

w ni.abędDO artykuły zim ow e ink: 
konfehe’ ę damską, męską 1 dziecięeą, płaszeze 
pluszowe, ryptow',. zamszowe, flauszewe, parsa 
mąssie fokowe, uistry surdutowe ubranie, 
sm okngl, kurtki spodnie, 1 ubranka dziecięce

Spodnie Breczes v Ubrania Burki

f f l  K u p u j  n a ^ n m i a s ł

n 3m
2
■<

m
2

u(A
2 <
PI H

t r
HEds:* o* wiąkS2v iransjort

k o k s u
b a ls  c z eg o
polec aa. z d osta w ą  

w dom po 3 ,50  zl 
za centnar, (w2(Jt>

H p o l ; t  ILallilski
Biuułiłuz.ifdcpier.cza 24

3tt!!l S z ilii!! i Kasyno
P lar, 23 Stycznia 1 i Toruńska 3 

Od i-go grudnia b. r.
w ystęp  p ierw szorzędnych  

sii a rty sty czn y ch .J
G ospodarz.9164

P o ie c a m  ś w ia to w e j siawg

u ars
,flita  L s v a n  i „ P e r i e c t “

Oraz częau i,-a)jwsowt do tych że  ?.l  iO- 
m ies e czoą  odpłatą i 30 let n ągw aran cja  

Pozalem  piew szorzę ido] marki

maszyoy do s z y c ia  i row ery
— no cenach prz '# tepnych  —— —
f O ^ E F A T  G Ó R N Y ,  TU C H O LA

Choui cka 18 — — Teletoo H

Orzechy w łosk e
tn n t  14.OO zł

Orzpclw trsucuskie
fant ii.80 zł

i w s z e l k i e  a r t y k u ł y  
g w ^ z d t o w e

g g r  p o l e c a  
n a jta n ie j

Fr. Duironi
Pańska 17.

Warsztat lapmio-duorifsj
wł.ść! Ja n  S te b a r t 

C łl-u d ztądz , nlioa O łu g a  1 w podwOrzęl 
■........... - -  w y k o n  n ie  —— ---------

Garnitury kluliewe, kanap y, i e i a n k , 
materace na sprp iynacli i poduszk.

do materac cw.
Powyższe gotowe wyroby m o y e  możn» 

w firnu* p. Laskowskiego ulica Stara ot, 5



KINO ORZEŁ
'Od unOiłku .dnia 2-80 grtfdnia br.
P o c z ą te k  o  g o d z in ie  6 1 5  i 8 ‘ 15 
w  n i e d z i e l ę  o  g o d z in ie  4 ’ 15

Z  p ow od u  znacznych  kosztów  na­
k ładow ych  karty h o t.io ro «e i zn żki 
z w yjątk iem  Prasy, Urz. P o lic ji 
P ań stw ow ej, Kom . P i. i Iosp . Sżk. 

nie ważne.

W isiąSeR o o . 3 30 i n .e d ż ie ią  o g .2  p o p .
s p e c a lo e  prze istawienia dia dzieci 
i m łodzieży szkolnej „K ę«|  « s c y .

W S e l s y  n i e s p o d z i a n k a ! N a jw ię k s z a  now ości
N a j w i ę k s z y  s u p o r s z l a g i e r  s e z o n u !

N ę d z n i e l i
Razem 12 aktów ( ( .e s  M i s e r a b l e s )  Razem 12 aktów

Najpotężniejsie arojdzieło filmowe całego świata według 
nieśmiertelnej powieści Wiktora Hugo. W rolach główn. 
Gabriel Gabrio, Sandra Mtlowanow i Faul Jorge.

mL O S Y  d o  lir ki.
14 Państw. Lolerji Kiasow.

są do nabyci*.
W *  C o drugi L o s  w ygry w a .

h i t ó w u r  w y g r a n a  5 0 0 .0 0 0  z ł
C ią g a en  e U l  klasy 7 -g o  l 9 g o  gruduia 1926 r.

LOSY 9 Państw. Leterli Dosraczj uuei
9Ó57 Vi ® * ł  '!•» l o a n  3  * ł.

C iągnienie 22 g o  grudnia 1926 r.
w y g r a n a  3 0 . 0 0 0  z ł

Jednorazowe ciągnienie. W ypłata w ygran ych  
w gotówce bez ąadnych potrąceń. J9607

Kolektura L o te rii F u ń s iw 6 śe|
Grudziądz, ul. siara li. —  Biuro czynne od 9-1213-6

9174

9211 NADZWYCZAJ TANIA

S  P R Z E D  A Z  G  W l  A Z  D  K  O  W  A

K ós?ule Snęgkie 
Kalesony m eskie 
Ma.itki dam skie .
P o d sta n czk i dam skie 
Kom b nacie da eciece

Trykotaże
5.90 
5 5 0  
5 . -  
5 60
3.25

5 —  
4 90 
4.90 
4.35 
2 80

4 . 9 0
4 . 3 5
4 . 3 0
3.5SO
4 . 6 5

K olory u ab ia ie ) wacie 4d.—  38 —  3 d .— 
Obrusy kolorow e . . 9.50 8 — 6 .$ 5

Swetry damsKie, welmaue 9.50 7 50 5 ,9 0  
Swetry dam skie la . . 34— 26.— » £ .—
Swetry męsk -e wełniane 1 1.50 7.60
Sw etry  męsk e la  . . 36 .—  2 4 . —
Sw etry dzies ęce . . . 9.59 6.25 5.90

Tysiące
resztek

na płaszcze 
suknie 

biuski 
spódnice 
garnitury 

halki 
i koszule

5 0 °|o
t a n i o .

A r t y k u ł y  m ę s k i e
Koszule męstue zefirow e 
Kra » aty . . . .  
Szelki . . .  . . 
K ołn ierzyki m ęskie 
Skarpetk' męsk e

12.50 
3 90 
2 90 
1.60
1 25

9.50
2.90
2.60
115
0.90

7 . 5 0  
1 .9 0  
ń .9 0  
O 8 5  
0  7 5

Firauy ua ie m o okno 
Dery do p o d r ó ż y  p ie ty

12.— 10. • O
25.— 18 50 I ( . 5 0

Na jedwabiu 
i płótnie

rysu ję artystycznie 
w zory d o  haftu .W y- 

bór g o to w y ch  
P rzy jm u ięu czen icę
łłl me Marie,

Tusz. Grobla nr. 1S

■Sukme dam skie rad]o l t -  5 0
Suknie damskie popelitlOwe 32.— 2 7  —  
Biuski etarm nowe . . . .  1250 9 .5 0
Biuski z Crepe de ch ioę  . , 48 — # 8 .  -  
F artuchy  . . . . . .  3 9 0  2.90 1 .9 0

C E N A  N A  T O W A R Y  B IA Ł E  Z R E D U K O W A N A  B A R D Z O  Z N A C Z N IE
Upraszamy o wykorzystanie tej nadzw yczaj taniej okazji

S Z M E C H E L  &  R O Z N E R  S P .  A K C

Samochód
marki „Ford“ , 4 osobowy, % bud­
ką, w bardzo dobrym stanie, elektr* 
oświetlenie, nowe opony ( l  re 
zerwowa), gotów do jazdy za 
4 3 0 0  zł zaraz do sprzbdama. — 
Gdzie? wskaże ad ministra, ja Gło­
su Pomorskiego pod n r ,  8 0 0 0

W ydaw nictw o:
| w W a r s z a w i e ;
i R ow y Św  iat 36 I

[ d a  G w i a z d k ę n ]

t  L E K C J E  T A Ń C Ó W
P rzy im u jó  je a z cz e  k ilka pań  i p a ­

n ó w  d o  kółlta  p ry w a tn eg o  
T y lk o  o w oczesn e  t o c e  jak 

le s ton , T a n go, M &zur itp. 
L e k c je  p yw atne kaź. łe g o  w^asu 

Z g ło sze n ia  p rzy  i tu u je :
9̂ 30 A. Ktfaytt ■ tia. nait̂ zyćiolka tańców

surowe
z a ię c /e  królicze, jagnięce, kozie, źreb ęce oraz 
Wszelkm skórki futrzane -u row e : lisy, tchórze, 
tnn.aki,w iew iórki, w ydry .tp. kupuie P e lU liR a a  
T o p e l s o o .  Gdańsk, Gr. W olin  ebergasse 2 4 ,1,

płaci ceny dzienne naiw yższe

^ a c ^ n o ś ć !
Fo to g ra fje

paszportowe
w pól god z nie 17937

Zakład iotograliczny,
3 -g o  Maia nr. 10

O k a z j a !  Z a  b e z c e n !
Mam Da zlecenie tanio do sprzedania: 

Z l o t y  z e g a r e k  m ę s k i  3 koi erty złote, 
repet., dzw oni t/i, V* i %  z krouogr., ji 
9660 now y, eona 270 zł.
D a m s k i  p i e r ś c i o n e k  z 3 brylantam i, fan­

tazyjna robota, długi fason, cena 250 zł.
B . P A P I E R  G ru d zią d z, K ie n ie w ic za  2 1, i p . o bo k p o c zty .

O g l ą d a j c i e

w Głosie

BANK. LUUOW Y
^  “ >
««JKV)1>W1ĄI»K. n i. a s * .  W yblęJk lego  wl.

Ż A ln tiA  a u t i e s o n l*  n a ik łw e , 
r r z y j n a j e  w k ła d k i  o n , . . , . .n
i e p r  o ee tn tow u je  w c 41. U i a w j

S t i k n p a | «  i  s p r w e d a f o
w a l n t y  z a r r a n i e i a e  w e -  
t e .  s r e b r n e  i p a p i e r o w o .

U d z i e l a  p o ż y c z e k ;
n a  w e k s l e  — n a  p e u k i a d  s ł o t a  
i s r e b r a  t w  r a c h a n h a  b i e ż ą c y m

OGŁOSZENIA DROBNE Tytułowe i ło ­
w o  2 0  g r o e s y

Mazurka
Trcgiam grud.iiowy 

ogólno życzt-uii- 
zmtsił balet

, , S a r k a s k a “
pono w nie zaangażowań 
B alet ,.Sai kaska ‘ - 

wysoka szkoła. 
B alet ,.SarbasU a‘ 
wyztępuie wszędzie 
z naiwiększem po- 

wodzeuiem
Masalsks- kuplecistlu 
Mady hum orysta?...
Ciapte i zimne potraw 

d j godziny .1 ana 
Wejście bezpłatne 

Pooz tek o godz. a t.■ j

S P K Z E D A H
lub w ydzu-iżawię ma- 
iątek 60 hkt dobre] 
lieroi. V h  kilometra od 
kole)i, Łkohcu Grudzią­
dza, kompletne dobru 
inwentarze Oferty do 
Gł. Pom. pod nr 9884

O k  A  25.1 A !
Sanie ]edno 1 paro kon­
ne są tan.u do nabycia 
zgłoszenia w agentu­
rze Głosu Pomorskiego 
w Star gardzie 9682

T U T K O
lam skie bardzo tanio do 

sprzedania W . Sz ndler, 
ul. 3 -go  M aia nr. 34.

g g g g E O A ż t ?

^ O U T E n A l?
tanio na sprzedaż R,v-

21. U l.  l9(jJo

t?D O  S  P  R 2  E B a  f  i :
,, , ' low ® czerw ono oruko,dry w a t0 ń e ' 
oraz piecyk gazow y z 2 
palen iskam i,.u licaL  uo 
"  “ r. 30. 9669,

Dubeltówko
prawie nowa, 

a tiry nat b e g ijsk i, .-ez- 
® * o w a, z futerałem 

Skórzany,,,, tam o do 
“ P” ® ‘ ama. ul. G roblo- 
wa 22/24 II, !ew o.

w o z
i  parokonna uprząż na 
sprzedaż Małe Tarpno, 
u l ca T ylna  nr 4, Ko- 
iodziej. 19686

^ ’ \ v‘ 6h zagram - 
8 b r ,«  * bu K°tówkiSptzt lam natychm iast 
za sumę 3.500 zt HPtfmn® pIWty uo GJo8» ro m o rsk ie g o nr. 9 2 to,

4 K T A K A
i łóżko ua Sprzedaż 
G lobłow a 5 II . gggo

„H ansa“ na 4 oso- 
oy 6/18 tanio do 
sprzedania ul. F or- 
teczua ł6 (6121

D o m
z ogro lem ,m ieszczącym  
w sob e agentufs p ocz ­
tow ą oraz skład tow a­
rów  pierwszej potrzeby 
położony w dużej * s  
kosc>elnei z 2 kosę o- 
Jami, 6 kilom etrów od 
dworca, z pow odu  cho 
roby, do sprze tan a.

P. (r eikt, Jeżewo
p o  w . i s w i e c i e .  (9670

L B s T K O
dyw an obraz Matul B o ­
skie), stojaki do k&pe- 
lus y  1  mandolina, tanio 
na sprze taż ulica Z am ­
kow a 37, parter.

M O T O C Y K L
3 P. S. Sprze 1atn na do­
godnych warunkach W y- 
bhkiego 45. 9681

S T P 1 4 L E A
dębow a, nowa, korzy 
sttne na sprzedaż, ulica 
Ogrodowa 5 9674

M A  K A T Y
uaitaniei sprzeia ]e ka­
napy, leżansi, materace, 
otomany, k lu u o ze  gar­
nitury, ł ó ż k a  żelazne, 
drewuiane, kuch ue kem- 
pletne. Fauryczny skłai 
mebli, B y  igoszcz, ulica 
M azow iecka 6. 9 l54

t u t k a
wszelkie, palta, etole, 
kołu  erze, prżerabiam, 
w ykonu]ę reperacje ele 
gancko ta 1 o. „K eg iu a“ 
B yd goszcz - ro iiiorska  
32a W ysyłam  za za- 
hczką eleganckio k o ł­
nierze (eniifc. skunks” ) 
as 5ó złotych. [9085

m e b l u
Naitańsze zródłoza kupu- 
ko 1  p letnych  ladalm p o­
koi >1 ęsliich mebli w yś- 
cielanychsy pialui,kuch­
ni, oraz po e ły ń czy ch  
roeb l, solidnego w yk o­
nania na ooory ch  w a ­
runkach poleca . Ignacy 
Gra jmert - Kyd- 
•>'©**c z  ul ca D w o r  
c o w a  8 .  8 t85

K U P N A

T O S a U K U J E
majątku, kac iśuicy albo 
m łyua za gotów k ę P io  
szę o p o la n ie  eony 
Agenci w ykluczeni. Sie- 
ra 2 ki, B y og osa cz ,u lica  
Gdańska 147. 9151

M O T O B
od 5 koni siły w zw yz 
440 u  olt, prąd stały, ku­
pi W a h er, Stara 17/19.

O K O t Y C I E
na Jóżka;iio#a ręczna ro ­
bota, na sprze i az Z g ło ­
szenia do Głosu Po mor 
sl; ego pod nr. 9687pm

Liny
d r u c i a n e ,  k o n o p n e  
i p o w r ó z  s m a t o -  
w a n j  dostarcza |9t48 

Jt. M n s s i ż k h i .  
fabryka lin L a t o a s r a .

I t U f ^ L  
1 K K l f A U  K A C J A
w centrum miasta T oru ­
nia zaiaz ao sprze Jan a 
wpłata bOOOd zł. &pie- 
s&ue s»gi!o9ao.  ̂ R <*o 
a miorza Jakubc/aka, 
Toruń, Bydgoska 108,

M A S Z Y  M Ę
do szyć.a. dobrze utrzy 
maną kop ę. Oferty do 
GloSu P om orsk iego pod 
nr. 9689pen.

PIERWSZOft i ĘDNY
technik bttlowlftuy, w 
wszelkich gatęz ach bu­
dow n ictw a  dośw iadczo­
ny poszukuje o f  zaraz 
lub później stałej posa­
dy. Zgłoszenia do Jiosu 
Pom orsk ego  nr ) 696pm

Chlopoa
starszego do posyłek 
posznkule H o t  8 Saty- 
d z i k ,  PI. 23 Stycznia

P O S Z U K U J E
od zaraz lub od  1 posady 
pokojom 0 1  z prasowa­
niem sztyw ne bielizny 
1 szyciem . Z g ł  do Głosu 
P om . pod 9b67pm.

M I E S Z K A N I E
6-poko]ow e. z, wszelkie 
mi w ygodam i, kom for­
tow e, wyaa|mę dwoni, 
inteligentnem  rodzinom 
do spółki. W ialom ośÓ 
w Głi s e P om oisk im  pod 
nr. 9634pm.

P O S Z U K U J E
się jednego pokoiuztuch- 
nią albo z urządz gaz, 
do gotowania, wprosi od 
gospodarza O ferty  pro­
szę z łoż )ó  do Ułusu Po 
merskiego pod nr. 9691 
Płacę za rok z góry.

Beczki
od sm oły 1 o le ju  kupu 

je  stale tirma
Venzke i Duday
Grudziądz —  de>tylaica 
s 1 oły, fabryka papy da­
ch ow ej

P O S A D Y

S i ła  b in r o w a
pierw szorzędna a dłu­
goletnią praktyką ban­
kową 1 h a n llo w ą , po-
stu k n ie  od zaraz lub 
1 stycznia r. p, Odpo- 
w ie ln ie j posady. Z g ł. 
do Gł, Pom, p. 9687pm.

B i e g ł a  i

IMadaczka
która umie do- 

| Drze nakładać na I 
uospieszi.ej 1  ty- I 

I g łów ce m oże się j 
zaraz zgłosićWlał Kuierskt

Grudziądz
I ulica Pańska 1S. I

P O S Z U K U J Ę
2-ch pokoi 1 uieu neblo- 
w anych  z u iy  walnośoią 
knehni luo 2— 3 polcoj 
z Kuchnią o i gospoda­
rza. Zg ło *te tn Ł  -Jo G ło ­
su Pom orsk, nr 9603,

a  P O K D J E
z kuchnią 1  meblami 
k u p ę ; satw olem e go  
spodarza warunek. Zg i 
do Gł. Pom . p. 9675pm

2  P O K O J E
umeblowane z używa­
niem kuchni lub bez do 
w yn aięca  u le a  R yba­
cka 49 I  ptro lewo.

P A Y I E N K A
z  małą kaucią do po­
mocy przy bufecie zara* 
potrzebna, ógłoszem anod 
L. B G ios  P o m o rs k i 
G rudziądz. 9 1 91

M I E S Z K A N I A
Składa,ącego Się z 3 - 4  
pokoi, w centrum  mia­
sta. nie w yże j I i p. po 
szukuie się. Czynsz mo­
że b y ć  zapiacouy aa pół 
roku  z góry , W ia iom 
do G łosu Pom orskiego 
pod ar. 9202.

2  P O K O J E
um eblowane z utrzyma­
niem lub bez d o  wyna­
jęcia  u lica Chełmińska 
nr. 7, U p ętro prawo', 
narożnik ui. W enckiego

D Z I E R Ż A W Y

O t t  B O D N I  K O  .V I
wydzier/aw  ę 5 m orgów  
lobiej ziemi oraz 70 
okien insW któw Misko 
koleji 1 Grudz ądza. — 
Mieszkanie ua miejscu 
óglaszać się telefonem 
Mełnc 29. J)685

U ó . E K Z a W Ę
2 m orgow ego ogrodu 1 
dom ku, No a s a  ieś, z p o­
w odu wyiazJu odstąpię 
za zwrotem  kosztów . 
Oferty do G łosu  Pomor­
sk iego nr. 9698 pm.

“ K U B  jO N O
książeczkę w oiskow ą er- 
nazw isko Stanisław Gu­
m o a ski, którą się unie­
ważnia. i694h

L E K C Y J
języka Iraucuskiego.nie- 
m ieckiege. angielskiego 
ud< ela protoser giłnna 
zjalny. O ierty do Głosu 
Pom orsk ego nr. 88'i8pm

Baczniść!!
K o n t  s a r n y  o d  3 0  z ł  
P a l t a  <m*. i f»  a l 
k a t r a  o d  3 0  z ł
Czapki futrzane 1 0  u l 
Nakrycie łutrem k on ce ­
rza 1 mankietów 10 z ł 
W szelk iepr e r ó o k n  od ­
św ieżani* pluatu w y- 
konm e K .  O l«% -evr- 
a b - ,  K ościuszki 39, i p.

K i ł i i i c i o y o
un o w ę  spisaną w n ie ­
m ieckim  języku , uw ie­
rzyteln ioną przez nofe 
Dra Spitzera, za którą 
odpow iada biedny in­
walida. Znalazcę tegoż 
pros ę oddać w Eksp, 
G łosu  Pom orskiego.

fi|

klinika lalek1L Iii
D łu g a  l - i . >:

(obok Uanziger Prirat 
Akti»n -B anV )

Lilki w śiieznem wyko- 
nan.u. Części do laljk.
Każdą reparacie w y ko­

nnie debrze tanio.
0 łaskawe popauie uprasza 
9204 ó poważaniem

P O K O J
z kuchnią umeblowane 
wydzierżaw i się zaraz 
3 Maia 8 I. 1613

POKOJ
Skromme um eblow any 
natychm iast do wyna- 
lęoia. Długa 6 U  ( -699

POKUJ
um eoloA any z osobnem  
w e A se m  od zaraz do 
w ynaięoia . Solua 13 1 
prawo. 9676

O t t T t i Z E K A M
każdego, by syn ow i m o­
jem u H ansow i o c  um 
pożyczano gdyż za nic 
n,e odpow iadam ,

K a r o l  P l i k a t .

KRAfYOO *VA
Ż W arszaw y szyie ele­
gancko gustownie tanio, 
w domu lub poza domem. 
Klasztorna 3. X-p. pr«wo.

S T E a O O B A T J I
w yucza  danno, listo w- 
n e Re iak cjaS ten ogra fa  
Polsk ego . W a rs z a w a , 
Szczygla  12, (9131

w POZNANIU '

1 , H apela i
F l l j n



Najlepsza lokatą oszczędności t jssi ubezpieczanie na życie I

ERAlu .P3 DBl 'PIEC ENIE NA zrCiE w POZNANIU
y J e d \ n a  iop tjtu oj- aarooj ■ ijdowa w P ilswfc. « . . i e . , j ’,ea dbez^iilczeiiia życi-w ” 

o charakterze “ ubliczsio-prawllym, nie ob iczońa na- aystc a  dla dobra ogółu
Zaw iera u b e zp ie c ze n ia  życiow e u szetk ieg o  ro d zą 1 u, z  rew izją  lekar- 
— « -  sk ą  i b e z  rew izji lekarsk  e j na z ło te , franki « d olary . ™

B e z  badan ia  lekarsk iego  3  d o  iJOOO złotych .
Z  badan  e m  lekarskim  < -i 3 0 0 0  z h ^ e h  z a c zą w szy - 3610

Najpewniejszą iufcatą posągową jest ubezpieczenie życiowe!

Nakładem  Sztandaru P olsk iego  w R y b n i t ą  

ukazała książka o 240 Stromcach dużego loroiktu 8° p. t: .

Z  S e j m u  i z  K  r a j u
pntz lira Tadeusza HCendr̂ sa, posła na Sejm.

Z  n ad zw ycia j bogate i trei-c poda am y: R ozkład radykał *tnu 
w P olsce . -  Zależność gospodarstw a narodow ego od po i - 
ty czn ych  i e ty o łn y ch  stosunków  w państwie — Z  rozważań 
oad K ookoidatem . —  W roczn icę  ś - erci śp. Q. Narutowicza. 
B s .ż  u łanów . —  Z .em ianst - o a reform a rolna. — Nasz sto 
su tek  do K resów . —  Nie p jw  a o o  s ę  «uos ć  w Pc sce 
św  ąt. —  N a Zm artw ychstanie biis, oa w ou y  ltp. ltp. —

Cena zł —

Do nabycia wfldm in Głosu Poiporsk iep-G rudzie

*  N a  g w k z d K e  *
S t ró s  c h o in k o w y
Muiit.^.^UHHMiwiiiniiiiiiHiiumiiniMiinmiuiiiiii

Ś w i b d k k i  —  L i c d t a r k j j k i  

R ó śn b  tanicł i p i ja n e  *ai- 
b a w k  5 k s ip ie czk i a ł r a z -  

k o w e  i i i  ątdL
Poiłm  jak /.avrr _e tanio §

GRUDZIĄDZ
Fańska 19Władysław Kilerski

SM ALEC
ś le d z ie
D o m ie s z k a  d« k a w  j

prawdziwa t^raa*-
K o n s e r w y  r y b n e 1 
C z e k s ia d a  S a r o t t i|  
M y d ło  d o  p r a n ia  

i t o a t e t u w d  
E s e n e ja  o c t o w a  
C nk  e r k i  
Z«ipj.łfci
D rb ln  f b o b r o lln
orsż  w szelkie łnnr 
towary Kolon]

J na na jtanBiych oens*v;< | 
hartown. dzienny eh 

poleer

\ Ł  L B bser& G o!
Koscinszkl 84 

j Telefon 397 i\

3
O g ł a s z a j c i e

w  Giusie 
Pomorskom

P ł E G i '
plamy wyrzuty

Besegains
anany i wy próbowa-m 
sr©4ck do •ŃLtwici&nii. 

wydelikacenia eerv

Seaegnbs^ae.
j n i z c t O A N ,  jako k o

n io e a n r  d o d a t e k  do  
Kramu taj ł.siawtirr asn- 
wa piogi » plamy q« 
wartł i na eiale. 8258

i,aj. Jan Stena! wieksn
Gttówny akład i uytw ;

aptb^a bs« Łabędziem
(ifracUiądz, Kt 20

CKnrHlPgB̂ mP™ ■ aaew ajff il IWI lltHIWI VI 1 l»i HI WUkł f  B MI11 IM MII Wil ■ I1 i I li IUI i Ml1 Ili* H l~il II ATI imiUl FHiHIIIIIUlllllHI WUBilllllluaiHWHIFTIMI IM ł HIII ■IIIMHHI III

N in ie jszem  podajemy do łaskawej wiadomości Szanownej 

Publiczności miasta J ą d i a  O F Ł i  i  o k o l i c y

że z dniem 4 gruc thia br. otwieramy

(dawniej A .  Tankert)

w której prowadzić będziemy wszelkie gatunki 
skór jak I przybury szewskie, siodlarskie 

i tapieerskie po eenaeh najniższych.

Dzięicując za dotychczasowe udzielone nam zaufanie, 

będziemy się nadaj starać Szanowną Kiijentęlę pod każdem 

względem zadowolnić i prosimy o łaskawe dalsze poparcie

Kreślimy się

9205

z wysok^em poważaniem

GrBdziąizfi Skladics Skór
Bracia Czerniak  

Grudziądz, Mick.e-w icza 6, tel. 295

■■■
Bi

B A C Z N O Ś Ć ! !
K r ó t k i  d z i a l i  a i l  ś w ^ ą t  B o £  N a r o d z e n i a .  —
Każdy z nas już dziś przemyśliwa, co swoim drogim osobom sprawić na Gwiazdkę. To  nieraz trudne pytanie i zaaanie chcę wszyst­
kim ułatwić, szczególnie mojej Szan. Klijenteli, gdyż mając stosowne, a przedewszystkiem praktyczne artykuły na podarki gwiazdkowe

p o l e c a m  b a r d z o  k o r z y s t n i e  i

Piece żelazne i kaflowe, przenośne - kuchenki g&ppwe i kuclmie westfalskie - maszynki do mięsa 
I chleba - wagi stołowe i kuchenne - naczynia i garnki enrJJowane i aluminiowe - Termosy - Pry- 
mnsy - blachy do pianka i foremki do habek — oraz wszelkie praktyczne sprzęty kuchenne i domowe.

"Bp . YW> WT %. I BD^ ML W  TBj^ w  pierw3zorzędnem wykonaniu, trwa-
MJ  V #  MA M 9 L  JjSL 1T « J a  J L  A  MJ V  W W  JC d  łc z materacą dla dorosłych i dzieci.

Wielki wybdr towarów staSowo-gałanWyjnycli jak: brzytwy, scyzoryki, nożyczki, aparaty do golenia oraz nożyki „GlLLErTE*', 
maszynki do wlusów, noże i widelce wszelkiego rodzaju. — Różnego gaiunku latarki, żarówki i baterje latarnie do powozów i stajni.

1R J  A .  r a  O  2S2S  I Ł  Z  S  ^  C *  -£ = Ł  81 ?  0  W  E
i dzwonki do saneczek, jyżwy, stojaki do chojinek oraa najrozmaitsze artykuły wchodzące w zakres oi »nży żelaza.

Dh dogodności Szanownej Elijentełi urządziłem również przy składzie przy ulicy Mickiewicza nr. 24, specjalny, bogato zaopatrzony dział
P O J a . C E L . A J i r  T ,  F ' JSL ir  J ^ .is r  i!Ęi ZJ [i .  S i . . 2 5  SSL Jkj, A .

i nadmieniam uprzejmie, że ns wszelkie zakupy w moich składaoL w  m i e s i ą c u  g r u d n i u  ii.azielu.rn.

1 ®  p i r o c e k i t  i t w b u i a  U w i a z d f i r o w e g o ! !

HIPOLIT KOTLINSKI-GRUDZIĄDZ
u

1-wi.y skład u l i c a  M i c k i e w i c z a  n r .  24= -  Telefon nr. 3 —  ll-gi skład n i i c a  J .  W y b i c k i e g o  n r ,  T  -  Telefon nr. 8


